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Bezrobocie
w Poznaniu

Ostatnie posiedzenie poznańskiej ra­
dy miejskiej wypełniła głównie sprawa 
bezrobocia. Jest to niewątpliwie naj­
groźniejszy i najboleśniejszy objaw 
ciężkiego przesilenia gospodarczego, ja 
kie obecnie przeżywamy Staje się on 
w Polsce powszechny, lecz ze szczegół 
Dą siła występuje w Poznaniu.

Mamy przeszło 7 000 bezrobotnych, 
z tego 4 500 nie uzyskuje żadnych zasił­
ków dla siebie i rodziny i żyje w naj­
skrajniejszej nędzy. Należy stwierdzić 
i naciskiem, że stan ten wytworzył nie- 
tylko kryzys ekonomiczny w samym Po­
znaniu, lecz przedewszystkiem napływ 
ludności bezrobotnej z całej Polski do 
naszego miasta Do maja z racji Po­
wszechnej Wystawy Krajowej przybyło 
dio Poznania około 5 000 ludzi poszuku­
jących pracy, a od tego czasu do grud­
nia 1929 r. 2 500. Na posiedzeniu rady 
miejskiej w Poznaniu mówiono, że 
przybywają do nas ludzie nawet z Wo­
łynia. To są mniej wygodne skutki do­
brej opinji, jaką posiada Poznań.

Tymczasem miasto nasze znajduje 
się również w nieróżowem położeniu 
(inansowem. Wpływy podatkowe 
zmniejszają się, zobowiązania różne je­
szcze nie są spłacone, a tu spada na bar­
ki magistratu armja ludzi niewątpliwie 
nieszczęśliwych i którym należy dopo­
móc, lecz z miastem silniej niezwiąza- 
nych Armja to nietylko głodna, ale z 
powodu głodu podatna pódl posiew ko­
munizmu.

Czynniki narodowe w radzie miej­
skiej poświęcają sprawie tej baczną u- 
wagę. Już w odezwie wyborczej Naro­
dowego Komitetu Gospodarczego prze­
widywano wzrost bezrobocia i mówiono 
o konieczności przeciwdziałania mu.

Lecz trzeba być demagogiem, albo 
obdarzonym umysłem dziecinnym, by 
przypuszczać, że doraźną zapomogą w 
kwocie kilkunastu złotych, danych bez­
robotnemu, załatwi się tę ciężką bo­
lączkę. Wniosek taki postawili socjali­
ści w radzie miejskiej, poparła go lewi- 
«» wraz z oficjalną „sanacją", do której 
zalicza się teraz klub p. Namyśla.

Narodowe Koło Gospodarcze prze­
ciwstawiło się wnioskowi socjalistycz­
nemu nietylko dilatego, że był nierealny 
z powodu braku odpowiednich fundu­
szy, ale dlatego, że bezrobocie należy 
zwalczać nie jałmużną z kas magistrac­
kich, czy państwowych, lecz daniem ro­
botnikom pracy. Robotnik pożąda też 
Procy, a nie jałmużny, która demorali­
zuje człowieka i pozytywnie niczego nie 
załatwia.

Wnioski Narodowego Koła Gospo­
darczego zmierzały w tym kierunku, by 
magistrat uruchomił roboty ziemne, o- 
r®z by pokrycie finansowe znaleźć w in- 
ztytucjach ubezpieczeniowych, gdzie 
gromadzą się od dawna wielkie sumy, 

re należałoby w tak ciężkich czasach, 
lak obecnie, przeznaczyć na budowę do­
mów i złagodzenia bezrobocia. Do tego 
Jednak potrzebna jest zgoda włacliz cen- 

n\ch W tym celu ma się udać do 
i.lńarszawy delegacja miasta Poznania, 

ra zarazem ma zwrócić się do rządu 
Pewien fundusz na uruchomienie ro-

Z komisji konstytucyjnej
Przemówienie posła Komarnickiego

Warszawa, 30 1 (PAT.) W cią­
gu obrad nad zmianą konstytucji po­
seł Komar nic ki (Klub Narodowy) 
poddał analizie zarówno projekt B B., 
jak i projekt lewicy, zarzucając tym 
projektom, iż pewne zagadnienia trak­
tują pod kątem widzenia aktualnych 
momentów B B traktuje sprawę ja­
koby miał być zawsze u steru, lewica ' 
zaś uzbraja się przeciwko temu niebez­
pieczeństwu. Natomiast projekt Stron­
nictwa Narodowego jest zarówno prze­
ciwny powrotowi do t zw sejjnowtartz- 
twa. jak dyktatury jednostki, czy ceza- 
ryzmu. Zarówno egzekutywa jak le­
gislatywa powinny funkcjonować nor­
malnie, aby osiągnąć wewnętrzną har- 
monję.

Co do kwestji Prezydenta, to stron­
nictwo mówcy jest za rozszerzeniem 
jego faktycznego wpływu na rządy i 
jego zakresu władzy, ale uważa, że 
kompetencje Prezydenta nie powinny 
być papierowe, ale wykonalne i stoso- 
wanewżyciu państwowem. Mówca prze­
ciwstawia się projektowi obioru Prezy­
denta przez plebiscyt, czy przez elekto­
rów. Taki wybór nie podniósłby jego 
prestiżu, a wciągnąłby go w wir walk 
politycznych. Taki obiór nie jest do 
przyjęcia., także ze względu na skład 
narodowościowy naszego państwa.

Lepszy jest system wyborów pośre­
dnich, daje on bowiem rękojmię lep­
szego doboru kandydatów Trzeba dą­
żyć do polepszenia kolegjum wybor­
czego, czyli do reformy ciał ustawo­
dawczych, do reformy Sejmu i Senatu 
Celem wzmocnienia rządu, projekt 
Stronnictwa Narodowego zawiera gwa­
rancję przeciw przypadkowemu obala­
niu rządu, żądając do tego aktu kwali­
fikowanej większości 3/5, przy obecno­
ści przynajmniej połowy ustawowej 
liczby posłów. Dalej wniosek o pocią­
gnięcie rządu do odpowiedzialności 
musi być umotywowany, aby był czyn­
ny, nie negatywny, lecz pozytywny.

Wkońcu mówca jest za wzmocnie­
niem solidarności rządowej, w ten spo­
sób, że Votum nieufności odnosiłoby się 
do całego gabinetu, a nie do poszcze­
gólnych ministrów. Przebudowa par­
lamentu musi pójść drogą kolejnych 
etapów. Pierwszy etap powinien objąć 
równouprawnienie obu Izb — posel­
skiej i senackiej.

Dzielnicom zachodnim, jako bar­
dziej kulturalnym i bardziej przyczy­
niającym się do finansowego rozwoju, 
powinno się przyznać reprezentację 
stosunkowo liczniejszą. Również po­
winna być zapewniona odpowiednia 
reprezentacja żywiołu polskiego w o- 
kręgach wschodnich.

bót. Łódź uzyskała niedawno od rządu 
mil jon złotych, Poznaniowi też się coś 
należy od państwa, które z Poznania ma 
znaczne wpływy podatkowe i które za­
wdzięcza Poznaniowi Powszechną Wy­
stawę Krajową. Byłoby niesłusznem 
zwalać ciężar walki z bezrobociem na 
miasto, skoro jest ono wynikiem sytua­
cji w calem państwie i skoro z całego 
państwa gromadoą się u nas ludzie, po­
trzebujący pracy.

Te rozumne i racjonalne wnioski, 
wskazujące jedyną drogę wyjścia z cięż­
kiej sytuacji, przyjęła lewica w radizie 
miejskiej z niezadowoleniem. Demago­
gia przeważa u niej nad rozsądkiem, 
który powinien przypomnieć socjali­
stycznym radnym, że bezrobocie istnie­
je w Niemczech, choć na czele rządów 
Rzeszy, Prus i Berlina stoją socjaliści, 
że w Aaglji ono wzrosło po dojściu do

(Klub Warodoiry)

Prawo wyborcze do Senatu powinno 
się oprzeć na zasadzie, aby dać w nim 
reprezentację tym czynnikom, które w 
życiu społeczeństwa i państwa grają 
wielką rolę, a których glosowanie po­
wszechne pomija Projekt wprowadza 
B-ciu przedstawicieli duchowieństwa 
katolickiego, wydelegowanych przez e- 
piskopat polski. 3-cb przedstawicieli 
innych najliczniejszych wyznań nieka­
tolickich, pozostali dzieliliby się na 3 
grupy: 1) połowa składu Senatu z wy­
borów powszechnych, według dzisiej­
szej ordynacji, z. zastrzeżeniem tylko co 
do okręgów terytorjalnych, 2) czwarta 
część składałaby się z senatorów, wy­
bieranych przez grupy zawodowe, u- 
tworzone na podstawie średniego i 
wyższego wykształcenia, stwierdzonego 
świadectwami szkolnemi, 3) czwarta 
część wybierana przez publiczno-pra- 
wne zrzeszenia gospodarcze.

Ta reforma zapewni specjalnie 
przedstawicielstwo warstw inteligent­
nych. To nie jest przywilej, gdyż wy­
kształcenie średnie w naszych czasach 
ogromnie się zdemokratyzowało. Nie­
ma to również pierwiastka przywile­
jów klasowych, lecz chodzi o to żeby 
w ustroju państwowym uwydatniła się 
odpowiednia rola inteligencji, jako czo­
łowej grupy narodu, na której ciążą 
największe obowiązki. Oprócz tego w 
projekcie przewidziana jest reprezen­
tacja interesów gospodarczych Projekt 
t^czy przedsiębiorstwo gospodarcze z 
przedstawicielstwem politycznem. W 
ten sposób równoważy się niebezpie­
czeństwo partyjnictwa.

Ważną jest rzeczą zrealizowanie po­
wszechnego postulatu sfer prawniczych 
mianowicie powołania Rady Stanu, or­
ganu współdziałającego z Sejmem, któ­
ryby podniósł jakość naszego ustawo­
dawstwa.

Dla zabezpieczenia praworządności 
należy rozwinąć sądownictwo admini­
stracyjne, zawarować lepiej niezawi­
słość sądów, a przedewszystkiem po­
wołać do życia Trybunał konstytucyj­
ny.

Kończąc swe wywody, mówca o- 
świadcza, iż klub jego przeciwstawiać 
się będzie wszelkim ideom i projektom, 
któreby miały pogarszać ustrój, zwła­
szcza przeciwstawiać się będzie osła­
bieniu charakteru państwa naszego, 
jako narodowego i katolickiego.

Z wywodami posła Komarnickiego 
polemizował poseł Mackiewicz (BB). 
Poseł Kazuro (Rusin) pświadczył się 
przeciw projektom Klubu Narodowego 
i BB., poczem obrady przerwano, od­
kładając je do 4 lutego.

władzy socjalistów, a w Rosji antyka- 
pitnl¡stycznej jest ono najokropniejsze

Jest rzeczą znamienną, że do licyta­
cji demagogicznej z socjalistami stanęła 
na naszym gruncie „sanacja". Na tere­
nie rady miejskiej zrobiła to bez jaskra­
wości, lecz w organie swoim, „Gazecie 
Zachodniej", daje upust tępocie dema­
gogicznej, brutalnym napaściom i wy­
szydzaniu wszelkich pozytywnych dróg 
wyjścia, wmawiając w naiwnych, że 
czynniki narodowe sprawę bezrobocia 
lekceważą. Niemądra ta demagogja o- 
znacza nie co innego, jak torowanie — 
z pobudek ubocznych — drogi bolsze- 
wizmowi. Jeżeli „sanatorzy“ chcą obok 
komunistów rozagitowywać bezrobot­
nych, nie orjentują się, że nieuczciwa 
ich taktyka bardzo pomści się na nich 
samych, bo w mętnej wodzie anarchji 
możn* ryby łowić sio cusu, ale potem

samemu się w nią wpada Na tym orzy- 
kladzie widzimy, jak wygląda „państwo­
wość" „sanacji", i gdzie są żywioły, sta­
nowiące istotną podstawę ładu społecz­
nego.

Nie wiemy, z czem wróci z Warsza­
wy delegacja Poznania, i jakie da wy­
niki rozpoczęta akcja Niech nam wol­
no będzie jednak na zakończenie zwró­
cić śię do obywatelstwa miasta Pozna­
nia z gorącym apelem, by w tych cięż­
kich miesiącach zimowych poparło 
działalność naszych instytucyj charyta­
tywnych i własnemi ofiarami przyczy­
niło się do złagodzenia nędzy, która słu­
ży za teren dla agitacji wywrotowej Je­
steśmy świadomi, jak trudne jest dziś 
położenie każdego obywatela, wiemy że 
przez akcję charytatywną nie załatwi 
się bolesnego zagadnienia, lecz winni­
śmy, kierując się wyłącznie ludzkiemi 
uczuciami, przyjść z pomocą biedzie o 
której okropności niejeden nie ma pe­
wno pojęcia.

Wielkie zbrojenia lotnicze 
Niemiec

Sto miljonów marek rocznie na sub­
wencjonowanie lotnictwa

Wymowną ilustracją do rzekome­
go ciężkiego położenia Rzeszy Nie­
mieckiej, nad którem tak smętnie roz­
wodził się minister skarbu Molden- 
hauer w Reichstagu, jest potężny 
wzrost budżetu lotnictwa na rok 1930. 
Nietylko niemiecka „Lufthansa" u- 
trzymywać będzie komunikację lotni­
czą, lecz równocześnie z wiosną 1930 
uruchomionych zostanie 6 nowych, 
wyłącznie pocztowych linij lotniczych 
pod zarządem ministerstwa poczt, 
mianowicie Berlin—Paryż, Berlin— 
Londyn, Stralsund—Sztokholm, Ber­
lin—Kopenhaga, Berlin—Sewilla i 
Berlin—Cherbourg z połączeniem na 
parowce. „Lufthansa' pragnie roz­
przestrzeniać. swą sieć komunikacyj­
ną do Azji i kontynuować transocea­
niczne linje do Ameryki Południowej 
i Północnej.

W jakim właściwie celu służą gi­
gantyczne plany lotnictwa niemieckie­
go opasania całej kuli ziemskiej, naj­
bardziej autorytatywnem jest twier­
dzenie w urzędowym organie wojsko­
wym „Militär Wochenblatt'. który o- 
mawiając te projekty, powiada, że 
aparaty pocztowe wyposażone będą w 
wyborne instrumenta nawigacji po­
wietrznej, umożliwiające t. zw. „ślepe 
loty" we mgle i podczas nocy. Organ 
wojskowy pisze dosłownie, że posiada 
to olbrzymie znaczenie militarne, 
gdyż w przyszłej wojnie eskadry bom- 
bardowe nawet przy niepogodzie, któ­
ra w czasie ostatniej wojny uniemoż­
liwiała działalność lotniczą, będą po­
siadały zupełną swobodę operacyj, a 
ograniczone lub wręcz wykluczone 
będzie tylko funkcjonowanie obrony 
przeciwlotniczej.

Sto miljonów marek, które Rzesza 
przeznacza rocznie na subwencjono­
wanie lotnictwa, służyć ma, jak z po­
wyższego oświadczenia wynika, na or­
ganizowanie niemieckiego wojennego 
pogotowia lotniczego.

Bank Międzynarodowy
Paryż, 31. 1. (AW) Międzynarodo­

wy Bank odszkodowań ma rozpocząć 
swoją działalność z początkiem kwiet­
nia. Pierwsza transza pożyczki repa- 
racyjnej zostanie prawdopodobnie wy­
puszczona w maju. „New York He­
rald" twierdzi, że Ameryka obejmuje 
1/3 część transzy L j. 100 milj dola­
rów.
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Wychowanie młodzieży
w niebezpiecznych ręku

(KAP) Po ostatnich enuncjacjach 
rządowych na komisji budżetowej o 
sprawach religijnych i po ostatnich 
wypadkach (konferencja łowicka, o- 
kólnik o odczytach p. Kaden-Ban- 
drowskiego) opinja katolicka jest zdu­
miona i zaniepokojona. Zwłaszcza 
jest zaniepokojona stanowiskiem sfer 
rządowych względem wychowania 
młodzieży.

Opinja katolicka zdawała sobie do­
brze sprawę, że wychowaniu religijne­
mu młodzieży grozi wielkie niebezpie­
czeństwo. Konstytucja, niestety, nie 
zagwarantowała wychowania religij­
nego w szkole, ani też szkoły wyzna­
niowej (art. 120 konstytucji mówi tyl­
ko o obowiązkowej nauce religji w 
szkołach), ale przez to Kościół nie u- 
tracil swoich praw. Sprawa wycho­
wania młodzieży u nas i świecie ca­
łym stawała się dziś palącą. Dał te­
mu wyraz Ojciec św., Pius XI, w ostat­
niej encyklice w sprawie wychowania 
młodzieży specjalnie dedykowanej 
„Drogiej Młodzieży“.

„Akcja Kościoła — mówi Ojciec św. 
— nie stoi w sprzeczności z prawami 
rodziny i państwa, a także z prawem 
jednostki do kultury nowoczesnej. Na- 
dewszystko jednak uanaje Kościół 
prawo rodziny w zakresie wychowa­
nia religijnego, moralnego, fizycznego 
i obywatelskiego... Dążenia Kościoła 
nie zagrażają ani nauce, ani nowocze­
snym metodom badań, Kościół czuwa 
tylko, by nie przekraczano pewnych 
granic".

Tak było i zawsze — tak i dziś Ko­
ściół czuwa i ostrzega, a w naszych 
vvarunkach, zwłaszcza wobec ostat­
nie!) posunięć, ma prawo wiedzieć, 
czy dążenia pewnych sfer rządowych 
nie zagrażają Kościołowi, ścisłej — 
czy nie zagrażają wychowaniu naszej 
młodzieży.

Musimy ze smutkiem, ale i z całą 
ścisłością stwierdzić, że niebezpieczeń­
stwo takie istnieje.

Naturalnie, że najwięcej chodzi tu 
o ministra wyznań i oświecenia Czer­
wińskiego i posunięcia podwład­
nych mu władz szkolnych. Z tych po­
sunięć ostatnich weźmiemy najjaskra­
wsze — władze szkolne wydają okól­
niki, żeby poszczególne dyrekcje szkól 
państwowych i prywatnych nieprze- 
szkadzały, ba — poczyniły wszelkie u- 
łatwienia w odczytach... Juijusza Ka­
den-Bandrowskiego dla... młodzieży. 
Najwidoczniej ministerjum samo 
przewiduje, że prelegent będzie miał 
trudności w wygłaszaniu swoich od­
czytów i to dlatego, że swoją gorszą­
cą ideologję zdradził już i w książkach 
i w odczytach — ale, zdaniem mini­
sterjum, te trudności mają zwalczać 
dyrekcje szkól i ułatwiać prelegento­
wi, przynajmniej podejrzanemu o 
niecną ideologję, wygłaszanie odczy­
tów dla młodzieży.

Czy nie zachodzi tutaj najwyraź­
niej niebezpieczeństwo demoralizacji 
młodzieży? I do tego już nietylko do­
puszczają, ale zachęcają władze szkol­
ne? A więc, czy nie mamy słuszności, 
jeżeli- twierdzimy, że niebezpieczeń­
stwo demoralizacji istnieje, i to nie­
bezpieczeństwo nie jakieś przypadko­
we, czy prywatne, ale popieranie przez 
kurator ja szkolne, i to z polecenia mi­
nisterjum?

Kościół na to wyzwanie dal sta­
nowczą odpowiedź, zawartą w zarzą­
dzeniu biskupa podlaskiego: „Wszy­
scy wiemy, że Juljusz Kaden-Ban- 
drowski jest szerzycielein zasad, 
sprzecznych z nauką Chrystusa Pa­
na... Katolik wierzący nie może mieć 
nic wspólnego z dążeniami Juijusza 
Kaden-Bandrowskiego'*, i dlatego ro­
dzice nie mogą pozwolić dzieciom na 
uczestniczenie w jego odczytach“.

Jeżeli zaś chodzi o oświadczenie 
min. Czerwińskiego, to tutaj jeszcze 
większe mamy obawy. Bo jakże to?

Po sławnym występie min. Czer­
wińskiego w Wilnie, kiedy czasopismo 
katolickie „Polska“ zamieściło, że mi­
nister nie zechciał Kościołowi i religji 
przyznać udziału w najistotniejszej 
kwestji swoich wywodów: w wycho­
waniu młodzieży polskiej, p. minister 
czul się urażonym i wystosował list do 
redakcji tegoż dziennika, w którym 
się tłumaczył, że dlatego tych czynni­
ków w wychowaniu nie wymieniał, bo 
nie chciał wymieniać wszystkich i nie 
miał pewności, czy wszystkie wyzna­
nia, a nawet czy wszystkie obrządki 
Kościoła Katolickiego jednakowo gor­
liwie traktuje ten czynnik.

& wreszcie zaznaczył: „Na doniosłą 
rolą Kościoła i religji w wychowaniu

młodzieży mam swój ustalony po­
gląd..."

Ciekawiśmy, jaki to pogłąd?
Trzeba zaznaczyć, że min. Czerwiń­

ski z niechęcią mówi o zagadnieniach 
religijnych. Wyraźnie na komisji 
powiedział: „Jeżeli chodzi o zagadnie­
nia religijne, to do wypowiedzenia, nie 
mego osobistego stanowiska, lecz me­
go poglądu na wychowanie religijne 
przystępują niechętnie, bo z pewną o- 
bawą“.

Dlaczego? Sam daje odpowiedź: Bo 
są ludzie w Polsce, którzy, „jeżeli 
chodzi o zagadnienie religijne, przy­
pominają przekupniów".

A nam się zdaje, że jeszcze i z in­
nych powodów.

Poprostu dlatego, że min. Czerwiń­
ski na tych rzeczach się nie zna. I 
wcale nie mamy na myśli spraw ja­
kichś osobistych, np. to, że p. Czer­
wiński nie jest, jak twierdziła prasa, 
katolikiem. Nie, ale na zasadzie jego 
oświadczenia. P. minister rzucił 
krzywdzący, a zupełnie nie udowod­
niony i ogólnikowy zarzut, że „może 
lekcje religji w szkołach nie dają tyle 
kultury prawdziwej religijnej, ileby 
dawać powinny i mogły“.

Szkoda, że tak ciężkiego zarzutu 
p. Czerwiński nie poparł faktami. 
Szkoda, że nie wskazał, jakich to jego 
dezyderatów w tej dziedzinie nie u 
względni) episkopat. Wielka szkoda! 
Natomiast my moglibyśmy wskazać Ks. Z. Cboromański.

Ziemianie przeciw religijnej obojętności 
ministra Czerwińskiego

Rada naczelna organizacyj ziemiań­
skich przesyła nam następujący komu­
nikat:

„W toku obrad komisji budżetowej 
Sejmu w dniu 17 b. fn. pan minister o 
światy i wyznań, udzielając wyjaśnień 
co do kierunku działalności minister­
stwa swego, wypowiedział także poglą­
dy swe na zagadnienia religijne w 
związku z wychowaniein. Poczyniwszy 
zastrzeżenia natury raczej osobistej, p. 
minister ujął credo swoje w dwóch 
twierdzeniach:

„1) iż „nie należy do tych nielicznych 
inteligentów polskich, którzy uważają, 
że człowiekowi łatwo żyć bez religji“;

„2) iż „sądzi, że reiigja może być w 
duszy człowieka wielkiem oparciem i 
może go zbliżyć do ideałów najwyż­
szych“.

„W zdaniach tych uwydatniona zo­
stała całkowita neutralność p ministra 
w stosunku do kwestji wychowania re­
ligijnego w szkole, a więc także obojęt­
ność co do ważności i programu oraz 
wyników nauczania religji w szkołach 
państwowych. Ponieważ jest rzeczą 
stwierdzoną i powszechnie dziś wiado-

Budżet „sanacyjno-lewicowy”
Podobnie jak i obu poprzednich lał 

budżet wychodzi z komisji ze stemplem 
rządowo - lewicowym. Wydatki wyno­
szą 2.958 rniljonów, dochody 3.0G7 mi- 
Ijonów, pierwsze są o 23, drugie o 124 
miijony wyższe niż w preliminarzu

Klub Narodowy od samego początku 
dążył przy obecnym budżecie do osiąg­
nięcia dwóch celów:

1) obniżenia podatków bezpośred­
nich, głównie podatku obrotowego,

2) poprawy uposażeń pracowników
państwowych. ! oOWi

Zgodnie z tern założeniem Klub zgło­
sił wnioski oszczędnościowe na sumę 
172 miijony złotych. Z tego zmniejsze­
nie wydatków miało wynosić 121 miljo- 
nów, a uzyskanie innych dochodów na 
pokrycie obniżenia podatku obrotowego 
i majątkowego 51 rniljonów. Prócz te­
go poparł Klub wnioski oszczędnościo 
we posła Chądzyńskiego, referenta bud­
żetu ministerjum komunikacji, na su-, 
mę 67 in ii jonów.

Razem zatem suma oszczędności, 
zgłoszonych względnie popartych przez 
Klub, wynosiła 239 rniljonów złotych

W projektowanych 121 miłjonach 
oszczędności na wydatkach mieściło się: 
1) 4 miijony wydatków personalnych 
na nowe etaty; 2) 11 rniljonów wydat­
ków administracyjnych głównie na za­
pomogi, nagrody, podiróże służbowe, sa­
mochody, wydawnictwa oraz t, zw. in­
ne wydatki“; 3) 10 rniljonów funduszów 
dyspozycyjnych; 4) 21 nrlinnów innych 
wydatków rzeczowych; 5, 15 rniljonów 
na nowe budowle rządowe j 0) 59 mi­

na wiele dezyderatów episkopatu, któ­
rych nie uwzględnił p. minister.

Ale co nazywa p. minister Czerwiń­
ski „kulturą prawdziwie religijną?“

Ma żal p. minister, że jakoby w 
Polsce niema tolerancji (?), bo wołał­
by religijność wieszczów Mickiewicza. 
Krasińskiego, niż żaków XVII w., „któ­
rzy starali się palić kacerzy...“

Nie wiemy, może według p. Czer­
wińskiego „łowicka konferencja fa­
chowa" stała na wysokości „kultury 
prawdziwie religijnej“, może i zaleco­
ne odczyty Kaden-Bandrowskiego ma­
ją się przyczynić do „kultury prawdzi­
wie religijnej". Wszystko możliwe!

Pewnie, że z dwojga złego, może i 
my wolelibyśmy religijność naszych 
wieszczów, ale dla nas kultura praw­
dziwie religijna, to nie koniecznie ta­
ka, która na równi traktuje — jak 
chce p. Czerwiński — „7 wyraźnych 
grup wyznaniowych i 40 sekt", ale ta­
ka. która uznaje prawdziwy Kościół, 
taka, która jest zgodna z prawem Bo- 
żem, z etyką chrześcijańską i z pra­
wem Kościoła.

O nic więcej nam nie chodzi. Ko­
ściół broni pewnych granic i bronić 
nie przestanie.

Tymczasem doczekaliśmy się tego, 
że minister w Polsce musi się tłuma­
czyć: „Nie jestem bolszewikiem, twier­
dzącym, że reiigja jest opjum dla 
ludu".

Tak się tłumaczył p. Czerwiński na 
komisji budżetowej

I czyż o wychowanie religijne mło­
dzieży nie mamy słusznych obaw?

ma, że znaczny odłam nauczycielstwa 
oraz urzędowych kierowników szkolnic­
twa bądź wypiera ze szkół wychowanie 
religijne, bądź uchyla się od współpra­
cy z władzami duchownetni i rodzina 
na tym terenie iw tym zakresie, przeto 
uzasadniona jest obawa, iż po p. mini­
strze nie należy oczekiwać przeciwdzia 
łania wspomnianym kierunkom w 
szkolnictwie oraz zapewnienia właści­
wego stanowiska wychowaniu religij­
nemu.

„Będąc przeświadczeni, że religia iesł 
nie fakultatywnem, lecz istotnem, jedy- 
nem i koniecznem oparciem dla duszy 
człowieka oraz nie jedna z wielu, lecz 
jedyną, istotną i konieczna drogą, pro­
wadzącą społeczeństwa ludzkie do ide­
ałów najwyższych, że zatem oparcie wy­
chowania o czynniki religijne leży w in­
teresie i jest obowiązkiem państwa, wy­
rażamy — w zgodzie, jak sądzimy, z 
szerokienii sferami narodu — najwyższe 
zaniepokojenie o przyszłość szkoły poi 
skiej i wychowania młodych pokoleń, 
jeśli szkoła i wychowanie pozostawać 
będzie pod zwierzchriiem kierownic­
twem czynników i osób, obojętnych re­
ligijnie“.

lionów oszczędności w monopolach i 
przedsiębiorstwach.

Powyższe oszczędności umożliwiły­
by:

1) Zniesienie 10-procenłowego dodat­
ku do podatku obrotowego Przy bud­
żecie nie można przeprowadzić więce, 
bez zmiany samej ustawy o podatku o- 
brotowym. Tylko 10-procentowy doda 
tek jest w ustawie skarbowej. Jednak 
w budżecie jest preliminowana z podat­
ku obrotowego suma o 75 rniljonów 
niższa, niż wynoszą wpływy, co umożli­
wi dalszą znaczną obniżkę tego po­
datku

2) Zmniejszenie podatku majątkowe­
go o 26 rniljonów. Podatek ten w sumie 
preliminowanej (76 rniljonów) jest nie­
możliwy do ściągnięcia;

3) Podwyższenie uposażeń wszyst­
kich pracowników państwowych b 
tO procent.

Pierwsze wyniki prac komisji bud­
żetowej zarysowały znaczne możliwości 
zrealizowania powyższego planu Uzy 
skano w administracji około 100 miljo 
nów nadwyżki budżetowej, głównie 
dzięki wnioskom oszczędnościowym 
posła Rybarskiego w monopolach i mi 
nisterjum skarbu. Uchwalono również 
wszystkie wnioski oszczędnościowe po­
sła Chądzyńskiego w budżecie kolei

Wówczas p minister Matuszewski 
przy pomocy B B postanowił zaszacho 
wać lewicę, a raczej cały centrolew. — 
R?ąd i B. B. zgłosił szereg popularnych 
wniosków na sumę przeszło 40 miljo- 
aów iw tem aa bearobotuycb iu oiiljo-

nów, na szkoły 12 i pół nńljou&) 
ludności 4 i pół miljona i t. d.) w?"4
ski te głosami lewicy i B B zostały * 
chwalone Dopiero potem p u* 
szewski przyznał się otwarcie, że rv‘U’ 
nął te wnioski dlatego, aby unieniojk 
wić uchwalenie podwyżki dla urz,-,i ■ 
ków

Wprawdzie p Matuszewski tłumacz 
tę swoją taktykę troską o rówuVw»2 
budżetu, gdyż, zdaniem jego, w rJp 
trudności można wydatków na bezreu 
botnych szkoły, czy spis ludności „¡7 
wydać, a urzędnikom co raz uch wam,,«’ 
trzeba dać, — ale to tłumaczenie nie jei 
przekonywujące. Wszak w razie niedo- 
pisama dochodów można ograniczy,; 
także inne wydatki rzeczowe, czy 
stycyjne, objęte budżetem a wynOsZi.,.. 
nie 40 czy 60 rniljonów, ale 2 nnljarj; 
Był to zatem raczej zręczny manewr p£ 
lityczny, obliczony na demagogję jew¡, 
cy-

Jednak niezależnie nawet od przyj», 
cia tych wniosków istniała jeszcze nnX 
ność wydatniejszej poprawy plac urzi-d- 
uiczych, mniej więcej o 8 proc Ale tu" 
tai znowu wystąpiły stronnictwa ¡udoi 
we centrolewu i przy poparciu rządu o. 
raz B B uchwaliły warunkowo znacz­
ne sumy na cele Banku Rolnego ¡ pomo 
cy dla rolnictwa, a mianowicie 135 unl- 
jonów zł Możnaby się cieszyć z tego 
gdyby nie fakt, że tak wielkiej nadwyt. 
ki w budżecie niema i gdyby nie przy, 
znanie się p Matuszewskiego, że takie 
wydatki mogą nie być wykonane Rząd 
mą zatem całkowitą swobodę i będzie 
mógł z nadwyżką robić to, co obecnie 
robi, a mianowicie obracać ją na rozma­
ite kredyty dodatkowe.

Słowem podział jest taki, że p. Ma­
tuszewski ma budżet, jakiego chciał, a 
lewica ma dla swoich wyborców milio­
ny na papierze, zależne zupełnie od woli 
rządu.

Dla oceny sytuacji i dalszej dyskusji 
najważniejszy jest fakt, że przekrocze­
nia preliminarza po stronie wydatków 
dokonał nie Sejm bezpośrednio, lecz 
rząd przy pomocy B. B. i lewicy Klub 
Narodowy, nie ustając w walce o osz­
czędności, przeniesie ją na plenum Sej­
mu. M. K.

Jeszcze o układzie 
z Niemcami

Bydgoska „Deutsche Rundschau*’, 
podając treść not dodatkowych do li­
niowy likwidacyjnej polsko-niemiec­
kiej, pisze, że w dwóch punktach noty 
w pierwotnem brzmieniu wzbudziły w 
Niemczech poważne zastrzeżenia, 
Przedewszystkietn wydawało się nie- 
wyjaśnionem, ćo się stanie z bardzo 
licznymi optantami i synami optan­
tów, w sprawie których pobytu w Pol­
sce konwencja wiedeńska zawiera po­
stanowienia, w praktyce pniemożli- 
wiające optantom objęcie jakiegokol­
wiek przedsiębiorstwa rolniczego czy 
przemysłowego w Polsce Drugą spra­
wę, która nastręczała wątpliwości, by­
ło niedostatecznie jasne sformułowa­
nie kary za „przestępstwo albo prze­
kraczanie" w nocie dotyczącej rezy­
gnacji rzędu polskiego z prawa od­
kupu.

Nad obu punktami — pisze „Deut­
sche Rundschau" — obradowano za­
równo w Genewie, jak później w War­
szawie i to w sposób, który powyż­
szym sformułowaniom dal interpreta­
cję, idęcę na rękę życzeniom niemiec­
kim.

Umowa likwidacyjna 
daje im — jeszcze za mało

Berlin, 31. 1. (PAT.) Sejrn pru­
ski przyjął dziś glosami stronnictw 
prawicy i katolickiego centrum wnio­
sek frakcji nłemiccko-narodowej, do­
magający się, aby rząd pruski w Ra­
dzie Państwa Rzeszy glosował przeciw­
ko umowie warszawskiej.

Fundusz bezrobocia
'arsiawa. 31. 1. (AW) Wczo- 
odhyto 9ię posiedzenie zarząua 
nego funduszu bezrobocia *’■ 
•dzono preliminarz tej instytucj 
jty rb. M. i. przewiduje prelmi - 
tytułem wpływów i sk*adek u. e 
eniow ych sumę 2.960.000 zl, 
ki dla bezrobotnych Preliin.,I!|l.» 
viduje 10.956.400 zl oraz 4 IW « 
oszty przejazdów dla bezr° i|5 
. Następnie uchwalono wys ai 
linistra pracy o przedłużenie 
scowościacb dotkniętych' . „
ibocicin okresu zasiłkowego 
inl dla bezrobotnych, którzy’„ 1..U i3-tvgodniowy
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0 rokowaniach z Polską
, j n, 31 1 (PAT). Póturzędowo 

13 e i Kanclerz Rzeszy w na bliż- 
d0,‘7'jniach, na. później w poniedzia- 
s/i‘Jwola przywódców partyj na po- 

. Z ie celem złożenia sprawozdania 
iiell/.Cń\aniacl) z Polskę oraz o roko- 
0 ¡nrh o Zagłębie Saary. Według ko-

.-jimiw—i—- n—■

Nowy rząd w Hiszpanji
Wiedeń, 30 1. (AW) Pisma do- 
' z Madrytu, że nadzieje, iż z 

n,°SZ|a dymisji de Riverv w kraju za- 
ch''uie uspokojenie, nie spełniły się.

Madrycie i innych miastach odby- 
" się demonstracje republikańskie. 
?v'Va,|rycie demonstracje urzędzaję 
..nienci'wspólnie z robotnikami 

Madryt, 31. 1. (PAT). Nowy rzęd 
•tl się pod przewodnictwem króla. 

Ministrowie złożyli przysięgę, poczem 
„remjer Berenguer złożył sprawozda­
nie ze swej akcji, mającej na celu u- 
k ónstytuowanie gabinetu, podkreśła- 
K że dzięki ułatwieniom mógłjęc

Niebywałe zajścia przed sądem
Warszawa, 31. 1. (Tel. wł.).

Wczoraj odbyła się w Sędzię Grodz­
kim rozprawa przeciw redaktorowi 
Rzeczypospolitej1 Grabowskiemu o 

znana mowę pułkownika Maleszew- 
skiego w Mostach Wielkich. Na roz­
prawie zeznawało wielu świadków, 
którzy brali udział w bankiecie. W 
czasie swoich zeznań pułk Maleszew- 
sk¡ wydobył numer „Gazety Warszaw­
skiej“ z dnia 30 stycznia i, wskazując 
na klepsydrę, zawiadamiajęcę o nabo­
żeństwie żaiobnem dla śp. Niewiadom­
skiego, określił „Gazetę Warszawską“ 
jako główne źródło niepokoju i ję- 
trzeń. W końcu w obliczu sądu rzuci! 
numer na podłogę i deptał go nogami. 
Występek świadka nie wywołał żad­
nej uwagi ze strony sądu.

Podczas rozprawy współpracownik 
„Polski Zbrojnej“ Banasiak został 
skonfrontowany z członkiem redakcji 
„Kurjera Warszawskiego“. Podoskim. 
Podoskiego sprowadzili dwaj poli­
cjanci na rozprawę, mimo że byt on 
chory. Banasiak twierdził, że Pódo- 
ski nie mógł zapisać słów mowy Maie-

Zamordowanie ks. dziekana Robowskiego
Bydgoszcz, 31. 1. (Tel. wł.) W 

miejscowości Sadki w powiecie wyrzy­
skim został zamordowany przez ban­
dytów ks. Ludwik Robowski, proboszcz 
miejscowej parafji i dziekan.

Dziś rano około godz. 5 zauważono, 
iż okno sypialni ks. proboszcza jest 
otwarte, a drzwi plebanji wywalone. 
Tknięty złem przeczuciem jeden z 
mieszkańców wsi wszedł do sypialni, 
gdzie oczom jego przedstawił się 
straszny widok. Na pokrwawionej po­
ścieli leżał bez życia ks. proboszcz, z 
zdwiema ranami postrzałowemi w o- 
kolicy serca. Szafy były pootwierane, 
sprzęty poprzewracane — wszystko 
wskazywało na wykonany w gorącz­
kowym pośpiechu napad rabunkowy.

Jak stwierdzono, bandyci weszli 
przez okno w szczycie budynku, skąd 
po schodach i przez jadalnię weszli do

Projekt
nowej ustawy prasowej
Warszawa. 31. 1. (AW). W ko­

lach sejmowych oczekiwane jest wnie­
sienie przez rząd projektu nowej usta­
wy prasowej.

Przeciw obecnej
granicy polskiej

.Gdańsk, 30. 1. (PAT). Nacjonali 
®ci niemieccy Prus Wschodnich od 
.y!1 w Królewcu zgromadzenie, nt 
,,, ,em Protestowali przeciw polityci 
\ st°sunku do Polski. Jeden z mów 
ow z.arzucił rzędowi Rzeszy, że za 

v.--n,nial 0 tem’ poza Renem istniej' 
Cz,,,a 1 (^cIra- Niemcy są dziś w obli 
wp ,.?carna wschodniego przez umo 
nin lkwida,cyjnę i ustępstwa, poczy 
handlowym6 " Ł ZW' ma’ym trakUci' 

mówca nacjonalistyczni 
niemin i oświadczył, że układy polsko 
dem mkle przez z^czenie ich z ukła 
bilizip1-Vldac^jnym Prowadzą do sta 
traktat* stosunków, wytworzonych 

em wersalskim. Mówca domagJ

munikatu póturzędowego rokowania z 
Polskę, które obejmuję również spra­
wę odkupu — maję się ku końcowi, 
natomiast rokowania w sprawie Za­
głębia Saary potrwają jeszcze mie- 
sięce.

w szybkiem tempie utworzyć nowy 
rzęd.

Następnie premjer nakreśli) ogólnę 
linję polityki nowego rzędu, który dą­
żyć będzie do pacyfikacji umysłów i do 
zaspokojenia potrzeb administracyj­
nych kraju, starajęc się o prawne u- 
normowanie stosunków w drodze kon­
stytucyjnej. Skład nowego gabinetu 
powitany został życzliwie przez opinję 
publiczną. Prasa wszystkich odcieni 
przyklaskuje wyborowi na miejsce 
Prima de Rivery gen. Beranguera 
Nowy gabinet ma charakter zacho­
wawczy.

szewskiego, gdyż wogóle nic nie zapi­
sywał. Na to Podoski odpowiedział 
podczas konfrontacji, że Banasiak był 
w tym stanie, że niczego nie mógi so­
bie przypomnieć. Gdy sąd zakończył 
przesłuchanie i konfrontację, Bana­
siak rzucił się na sali sądowej na Po­
doskiego i uderzył go w głowę. Obec­
ni rozłączyli obu. a sędzia aresztował 
Banasiaka, którego po chwili zwolnił. 
Podoski posłał Banasiakowi świadków

Skazanie redaktora
Warszawa, 30. 1 (PAT). Dziś 

zakończyła się rozprawa przeciw re­
daktorowi odpowiedzialnemu „Rzeczy­
pospolitej“ W. Grabowskiemu. Po 
przesłuchaniu szeregu świadków m. i. 
woj. Gołuchowskiego, Nakonieczniko- 
wa, p. Moraczewskiego oraz gen Sla- 
woj-Składkowskiego. sąd wydał wy­
rok, skazujący red. Grabowskiego na 
1 miesiąc więzienia i tysiąc zł grzyw­
ny z zamianą w razie niemożności za­
płacenia na dodatkowy 1 miesiąc 
aresztu.

■ I I I I ............I..............

sypialni księdza proboszcza. O ich po­
śpiechu świadczy pozostawienie 
browninga oraz drobnych kwót pie­
niędzy, które im upadły na podłogę. 
Byli to zapewne zręczni i doświadcze­
ni złoczyńcy, gdyż w ciągu nocy ani 
gospodyni ani ks. wikary nie zauważy­
li nic podejrzanego. Zręcznie też za­
tarli za sobą ślady.

Na miejsce zbrodni wyjechała z 
Bydgoszczy samochodem policja śled­
cza oraz sędzia śledczy.

• *
Śp. ks. dziekan Robowski urodził 

się w roku 1864. Święcenia kapłań kie 
otrzymał 25 marca 1889, zaś pro­
boszczem w Sadkach był od roku 1902. 
a więc przez 28 lat. Społeczeństwo 
wielkopolskie znało śp. Zmarłego 
chlubnie z jego gorącego patrjotyzmu 
i wydatnej działalności społecznej, (i)

się zlikwidowania obecnej polityki 
wobec Polski i rozpoczęcia w całym 
świccie świadomej celu propagandy 
przeciw dalszemu istnieniu L zw. „ko­
rytarza polskiego".

Proces o morderstwo 
polityczne

Lwów, 31. 1. (AW). Przed trybu­
nałem przysięgłych rozpoczęła się roz­
prawa przeciwko Iwanówi Pasiece, lat 
25, studentowi Politechniki w Pradze, 
Ukraińcowi, oskarżonemu o zbrodnię 
skrytobójczego morderstwa na osobie 
ś. p. Sydora Twerdochliba, profesora 
gimnazjalnego, literata ruskiego. Mor­
derstwo zostało dokonane w 1922 roku. 
Twerdochlib był zwolennikiem ugody 
polsko-ruskiej i członkiem partji „chli- 
borobów“. Morderstwo było dziełem 
ukraińskiej „Organizacji wojskowej“.

Jeden z morderców: Pasieka zbiegł 
do Czechosłowacji. Policja dowiedziała 
się o jego powrocie do kraju i areszto­
wała Pasieka, który do winy nie przy- 
znaje się. Trybunał odroczył sprawę, 
wobec niestawienia się najważniejsze­
go ze świadków — Wieczórkowej.

Konferencja morska
Paryż, 31 1. (Radjo wł.). Londyń­

ski korespondent „Petit Parisien“ do­
nosi, że delegacja francuska przedsta­
wiła innym delegacjom szczegółowe 
postulaty w sprawie tonażu. Całkowi­
ty tonaż floty francuskiej miałby wy­
nosić 800 tys.

Dla wielkich okrętów bojowych i 
okrętów będących podstawami dla sa­
molotów, żąda Francja 175 tys. tonn, 
dla wielkich krążowników 120 tys. 
tonn. dla lżejszych krążowników, tor­
pedowców. kontrtorpedowców, kano- 
nierek. itd 210 tonn, dla łodzi pod­
wodnych I klasy t. j. ponad 600 tonn 
— razem 30 tys tonn. dla małych pod­
wodnych 90 tys. tonn.

Uprowadzenie generała
Paryż, 31 1. (Radjo wł.) W spra­

wie zniknięcia gen. Kutiepowa zeznał 
pewien pielęgniarz szpitalny, że zau­
ważył w pobliżu willi generała duże, 
popielate auto z zasłoniętemi szybami. 
Kiedy generał Kutiepow wyszedłszy z 
willi, mijał auto, wyskoczyli zeń dwaj 
mężczyźni wciągnęli generała prze­
mocą do środka i odjechali.

Przemówienie min. Zaleskiego
W ar s z a w a. 31. 1. (Tel wł) Min 

Zaleski wygłosił w komisji zagranicz­
nej Sejmu obszerne przemówienie któ 
re jak zwykle obracało się w ogólni 
kach.

Charakterystycznym momentem 
było, że w sprawie traktatów z Niem­
cami oświadczył on, że życzyłby so­
bie. ażeby dyskusję nad tą sprawą od­
roczono aż do chwili, kiedy będzie 
traktat likwidacyjny przedstawiony 
Sejmowi do ratyfikowania. Podkre­
ślił on, że sojusz z Francją pozostaje 
nadal w sile. Charakterystycznym 
momentem było, że nie mówił on o 
mocarstwowej sile Polski ałe wzywał 
społeczeństwo do poparcia rządu i je­
go polityki zagranicznej.

Komisja odroczyła dyskusję do na­
stępnego posiedzenia, które zosianie 
wyznaczone dopiero po porozumieniu 
się z marszałkiem Sejmu.

Upadłość słare] firmy
Warszawa, 31. 1. (Te! wł.). W 

f.odzi ogłoszono upadłość ' Towarzy­
stwa Manufaktury Bawełnianej Lo­
renc i Kruszę. Firma istnieje od 100 
lat i zatrudniała około 700 robotni­
ków. (w)

Kurs złotego. Dziś rano notowano 
w obrotach nieoficjalnych kur« iolara 
w Warszawie 8.861/4 zł, w Gdańsku 
na Warszawę 8.881/4 zł.

Kurs marki nlem. i guld. gd. Bank 
Polski oddział w Poznaniu pla< ii dziś 
za 100 mkn. w dewizach — 212.54 do 
212.84 zł, gotówką — 212.14 zł; za 100 
guld gd. w dewizach — 173.08 zł do 
173.34 zł, gotówką 172.74 zł.

POZNAŃSKA GIEŁDA P9ENIE2NA
Poznań, 31 stycznia 1930 

Dzisiejsza giełda miała tendencję nadal
utrzymaną.

Papiery państw, chętnie nabywano, a 
mianowicie 5 proc poż konwers po 49.50 
proc., premj. dolarowe po 75,— (za sztukę
5 doi.) i poż. inwestycyjną po 120,— Z pa 
pierów lokacyjnych Pozn Ziem Kredyt 
płacono za 4 proc listy zast konwert ziem 
skie 39—38,50 proc i robiono transakcje
6 proc, listami żytniemi po 22,— (za 1 ctr 
mtr.). Zauważono dziś większy napływ 
8 proc, listów dolarowych, z których han­
dlowano kilkaset dolarów po 91 proc (przy 
dew 8,90) bez kwalifikacji do notowania.

W akcjach bankowych panuje większe 
zainteresowanie, a mianowicie na Bank 
Polski po 180,— i na Bank Związku 78.50 
w płaceniu.

Z akcyj przemysłowych doszło do noto 
wania jedynie R. Mayem, który notowano 
78,— w oddaniu. Poza tem handlowano 
mniejsze ilości Goplany po 7,— i llerzfeida 
po 45,— w oddaniu.

Ceduła urzędowa z dnia 31 stycznia 1930 r. 
Papiery procentowe:

(Kurs w procentach nominału)
5% Pożyczka konwersyjna 49,50+ P. 
t% listy zastaw, konw. Pozn. Ziem. Kred

39—38,50% P.
(Kurs w złotych)

6% listy żytnie Pozn. Ziem Kred. 22.— + 
5% Pożyczka premjowa serja łł 75,— P 
1% Prem. Pożyczka Inwestycyjna 120,— P

Akcie bankowe:
(Kurs w złotych za 1 akcję)

Bank Polski I em. 180,— P.
Bank Zw. Spółek Zarób I em. 78,50 P. 

Akcie przemysłowe:
(Kurs w złotych za 1 akcję)

Dr. Roman May I em. zl. 78,— O.
Tendencja; Utrzymana.

TARGOWISKO MIEJSKU
Poznan dnia 31 l. 1-30.

-pędzono wolow 4 ounai 7 aro« 26,
oydta 37 świń 354 cieląt 116 owiei —
soz —. prosiąt — Hazeui zwierza' 507.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zfecżowej i Towarowe!

w Pcznaniu
Warunki: Hrndel hurtowy. parytet Po- 
zneń, ładunki wagonowo dostawa bieżąca 

za 100 kq:
Poznań. 31 stycznia 1930.

Standardy: a' żyta 696 
w hi. b> pszenicy 753 gr '1? 
c jęczmienia 673 gr 114,1 ’. w 
508 gr. 84,6 w h.t

„Ceny orientacyjne1 
parytet Poznań 

Żyto....................
Usposobienie zniżkowe.

Pszenica ...
Usposobienie słabsze, 

lecznneń przemiał« wv . . . 
lęczmiPÓ hr-'warowv . . .

Usposobienie słabe.
' iwies ...

Usposobienie spokojne.
Mnka żytnia wl w< rk we­

dług urzędowo ustalonego 
typu <7G%' ....
Usposobienie słabe.

Mąka pszenna 65% wl work.
Usposobienie słabe.

Otręby żytnie .........................

gr 1118.5 f.
.( f w h.t, 
t.J, dj owsa

22.00 22,50

35,00 36,00

20,75 21,25
24,00 26.00

16,50 17,50
•

35,00

55,00 59,00

13,50
t6,00-
28.00

14.50
17,00
31,00

30,00 - 40,00 
30,00 - 35,00 
20,00 - 22.00 
23,00 - 25.00 
18,00—20,00

przyniosły 
osłabi! się

otręby ps'enne . , « , .
Groeli polny
Groch Vic:orta ,.»»*.
Groch Polgera ..»»•.
Lubin niebieski . . i . .
Lubin żółty .......
Seradela...................................

Ogólne usposobienie sabe.
Uwaga: Rynki zagraniczne 

dzisiaj dalszą zniżkę również 
rynek krajowy dla braku eksportu i popy­
tu wewnętrznego.

GIEŁDA WARSZAWSKA
dnia 31. 1 1930.

Waluty Gotówka
Doi. St, Ziedn tr. —

Dewiz?:
tra ns sprzed. kup

Belgja 124,18 124,49 123,87
Londvn 43,37V« 43.48 43,27
Nowy Jork s.89.8 3.91 8 8.87.8
Paryż 35.00 35,09 34,91
Szwa jcarja 172.05 172.48 171.62
Wiedeń 125,44 125,75 125,13

Tendencja niejednolita.
Papiery państwowe i obligacje:

4% poż inwest . . 120,0 121,65
5% (kiż premj doi. . 73,00 74,50

10% poż. kol - . . . 102,50
Akcie w złotych:

Bank Polski ... 184,25- 18 ,00
Bank Powsz Kred. . . . 0,00—110,00
Bank Przem lwowski . . 0,00— .40.00
Bank Zw Sp Zarób. . . 79.5-1— 80.00
W T Węgla ... 0,00 52,00

Tendecja mocniejsza dla bankowych.

PŁODY ROLNICZE
Zboża i nasiona oleiste za 1000 kg 

reszta 'a 10t ks?
Berlin dnia 31 stycznia 1930

'szeniea march od st załad
76-77 kg przpcietn jakości 239,00—241,00 
Tendencja słaba.

’szeniea march od «t załad 
78 kg. przeciętnej jakości 240,00—243.00 
Tendencia słaba,

;yto march od stacji zatad onnn
72 ks przeiietnet »akości 158.00—162.00 
Tendencja słabsza.

iwies march do stacji zatad 126.00—136.00 
Tendencia słabsza.

165,00—175,00

142,00-152.00 

0CO.00- 164 00 

000.00-149 00

ęczmień browarny
Tendencja słaba, 

ęczmień pastewny i prze­
mysłowy .........................
Tendencja słaba 
ukurydza loco Berlin . . 
Tendencja nieco słabsza, 
ukurydza loco Hamburg

Mąka pszenna . . . . 28.75 -34 75
Tendencja słabsza.

Mała żvti’ia . , . 21,50 - 24 50
Tendencja ledwie stała.

1 )spa pszei ne ... 08.75-09,53
Tendencja słabsza.

isjia żvu.’a . . i i 08,25—08.75
Tendencja stała.

Groch Victoria . . . s . . 23,00 31,00
Groch dr jad.......................... 21,50 2’,?0
Groch pastewny „ . . , 18,00 tp/T)
Peluszka.....................« . 17,50 l ,50
Bób polny ........ 17,50- 19.00
Wyka.................... ..... . . . 20,00 - 24,00
Łubin niebieski .... 14,00 15.00
Lubin żółty.......................... 17,00 !‘/0
Seradela nowa ...... 25,00 Sy ,j0
Makuch rzepakowy . » . 16,50 - 1.,00
Makuch lniany ..... 21,30- 21.80
Wytłoki suche . . * . . 07,20-07 40
Ś.ót Soya............................... 14.40 14.80
Płatki ziemniaczane . . . 13,60 -14,00

Notowania złotepc w Beilinli
z dnia 31 stycznia 1930
no "at "«.o« u >

Nuty wielkie 16,65-47,0»
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IV pierwszych
10-ciu latach

winna każda matka dziecko swe 
myć i kąpać tylko za użyciem czy­
stego i łagodnego

o^c NIVEA
Dziecko będzie jej za to wdzięczne, 
gdyż zaoszczędzi sobie w przy­
szłości wiele kłopotów o zachowanie 
dobrej cery. Mydło Nivea jest wyra- 
oiane według przepisów lekarskich 
specjalnie dla wrażliwej skóry dzieci. 

Certo i U. 1.S0

SSäsöÄ
Tubki czysto cynowe po Zł. 1.3S i 
Puszki po Zł. O.40, o.7S, 1.40 i 2.60

Mimo pracy do moi'ej
wypielęgnowane ręce

KREMEM NIVEA!
Każda gospodyni domu wie jak bardzo codzienna praca do. 
mowa niszczy ręce. Spracowane ręce stanowią P¿*?5zkodq 
w pożyciu towarzyskiem. Przez lekkie natarcie rąk KREMEM 
NIVEA należy zapobiedz stwardnieniu skory i osadzeniu się 
brudu w drobnych zmarszczkach, by ręce nie czyniły wrażenia 
spracowanych. KREM NIVEA zawierający jedynie euceryt, 
wnika szybko w skórę nie pozostawiając połysku. W ten sposób 
skóra mimo pracy domowej zachowuje swą miękkość i wygląd 
wypielęgnowany. Należy więc codziennie używać Kremu Nivea.

Wyrób kraiowy t.rmy PEBECO ap. z o. odp. w Kaiowleadi

Z Ziemi Świeckiej
Dwukrotna parcelacja Bukowca — Germ animacja i prote- 
stantymacja — Powolne odnietncmenie — t,yra m Krupocina.

Bukówiec podobny jest do miasta; 
mamy jarmarki, bite ulice, domy mu­
rowane, niektóre dwupiętrowe, 'eka- 
rza, aptekę, sporo urzędników, roz­
maite przedsiębiorstwa przemysłowe, 
tartaki, młyn parowy i wielką mle­
czarnię spólkową, utrzymującą oży­
wione stosunki z okolicą, a poza tem 
kolej w miejscu; to też, zwłaszcza w 
godzinach przedpołudniowych panuje 
niezwykły — jak na wieś — ruch wo­
zowy.

Wioska nasza była ongiś ośrod­
kiem dawnego klucza bukowieck'ego, 
na który składały się: Bukówiec 
Franciszkowo, Branica, Szewienko, 
Krupocin, Poledno i Gawroniec. Dobra 
bukowieckie rozkładały się na prze­
strzeni dwóch mil i przedstawiały w 
końcu ub. stulecia jedyną wielkopań- 
ską siedzibę polską w powiecie.

Krótko po roku 1800 rozpoczęła się 
częściowa parcelacja tej wielkiej ma­
jętności, przcdewszystkiem Krupoci- 
na; osady otrzymali wyłącznie kolo­
niści niemieccy; nieco później odpa­
dły najwartościowsze majątki Gawro­
niec i Poledno. Bukówiec najdłużej 
utrzymał się w ręku rodziny Hutten- 
Czapskich. W r. 1891 sprzedał hr. Leon 
Skórzewski Bukówiec ź fóiwarkEtmi i 
lasami przy pomocy żyda Bibera ha 
rzecz kolonizacji pruskiej; była to nie­
powetowana strata dla powiatu pod 
względem narodowym; w miarę usu­
wania robotnika polskiego wzrastał 
element niemiecki na rozparcelowa­
nych obszarach; od tego czasu był w 
Świeckiem mandat polski do parla­
mentu niemieckiego niepewny, a u- 
traciliśmy go po raz pierwszy 1912 r. 
wskutek niebywałego terroru ze stro­
ny przeciwnika.

Główny majątek (Bukówiec) parce­
lowano dwukrotnie; pierwsza, częścio­
wa przypada równocześnie z parcela­
cją Krupocina; ówczesny dziedzic osa­
dził 12 luterskich kolonistów tuż obok 
parku swej rezydencji; każdy otrzy­
mał 100 mórg dobrej ziemi i budulec 
z lasów. Koloniści dorobili się szybko 
na polskiej ziemi, tak że około roku 
1870 zdołali wystawić zbór; ciekawy 
ten budynek, o wielkich łukowych 
oknach, znaczony żelaznemi krzyżami 
na szczytach, zamieniono później na 
szkolę luterską, ponieważ okazał się 
za szczupły po ponownej parcelacji 
Bukówca; ziemię pod ów kościół a 
dzisiejszą szkołę, w której odbywają 
się obecnie perjodyczne nabożeństwa 
katolickie, dal bezinteresownie polski 
pan, nadto dla wygody i upiększenia 
wsi szeroki pas ziemi wzdłuż drogi

Wśród komunistów ukraińskich 
w Rosji i w Polsce

Onegdaj ukazał się ostatni numer 
organu partji Selrob-Prawica, tygod­
nika „Nasze Słowo“ we Lwowie, w 
którym ogłoszono uchwały 3-go zja­
zdu partji Selrob-Prawica, sprowa­
dzające się faktycznie do likwidacji 
tego stronnictwa. Zjazd ów odbył się 
jeszcze 25 grudnia r. ub., lecz uczestni­
cy jego zachowywali dotychczas ści­
słą tajemnicę. Sam zjazd by! bardzo 
szczupły, gromadząc zaledwie 30 osób. 
Referat polityczny wygłosił poseł Wo- 
łyniec, zaś referat o stosunkach we- 
wnętrzno-partyjnych poseł Czuczmaj, 
oprócz których grupa ta ma w Sejmie 
jeszcze dwu posłów pp. Fedoruka i 
Seniuka. W wyniku referatów tych, 
zjazd uchwalił rozwiązać partję Sel- 
robu Prawicy i wezwać członków 
swych do wstępowania do partji Sel­
rob-Lewica. której przedstawicielami 
w Sejmie są posłowie Walny ckyj i 
Cham.

ióskipgo od wpływów rosyjskich i
walki z eksploatacją ekonomiczną 
Ukrainy Sowieckiej przez scentralizo­
waną w Moskwie komunistyczną po­
litykę gospodarczą. Selrob-Lewica na­
tomiast pos. Walnyckiego popierała 
bez zastrzeżeń politykę większości 3-ej 
Międzynarodówki, mając oczywiście 
dzięki stanowisku temu większe wpły­
wy w obozie lewicowym.

Likwidacja Selroba-Prawicy ozna­
cza duże zwycięstwo lewicy na czele z 
posłem Walnyckim. Jednym z wa­
runków likwidacji opozycji prawico­
wej była rewizja taktyki Selroba-Le 
wicy w sprawach narodowościowych 
W wyniku rewizji tej w ostatnich nu­
merach organu lewicy „Selrob (tygod­
nik we Lwowie) był drukowany sze­
reg artykułów redakcyjnych oraz z 
podpisem posła Walnyckiego, nawołu­
jących do bardziej intensywnej walki 
z moskalofilstwem oraz energicznie 
protestujących przeciwko wszelkim 
zarzutom co do braku szczerości w 
stosunku do kwestji ukraińskiej i sa­
modzielności ukraińskiego ruchu na­
rodowego.

Bliższe objaśnienia ponownego po­
łączenia się Selrobów dają inne pi­
sma ruchu ukraińskiego, sięgając nie­
co głębiej w powody i znaczenie tego 
objawu Już od roku szeregi Selrobu- 
Prawicy z dnia na dzień stopniały, a 
kapitulacja nastąpiła wówczas, gdy 
szeregi te zmniejszyły się do liczby 
kilkunastu przywódców, w praktyce 
więc kapitulacja ich nie przyniesie 
żadnej zmiany w układzie sił, da je­
dynie atut moralny w ręce Walnyc­
kiego i towarzyszy.

Rozłam w Selrobie nastąpił auto 
matycznie po rozłamie w komuni 
stycznej partji zachodniej Ukrainy. 
Znowu ten ostatni nastąpił w wyniku 
akcji Szumskiego, który odważył się 
krytykować politykę komunistów w 
stosunku do Ukrainy, kwalifikując ją 
ako politykę wobec kolonji. Szum­

skiego i jego towarzyszy zlikwidowa­
no, jednych wysyłając na Sybir, in­
nych na tamten świat. Komitet cen­
tralny rozwiązano, mianując nowy, 
prawowierny. Opozycja z pocztku nie 
poddawała się, a Szumski, Maksymo­
wicz i towarzysze narazili się na prze­
śladowania, lecz nie odwołali. Komitet 
centralny, wyklęty przez Komintern, 
także początkowo nie kapitulował, 
lecz zorganizował drugą partję komu­
nistyczną. Wreszcie legalni szumski- 
ści organizowali się w Selrobie-Prawi- 
cy. Tak więc na froncie od Komuni­
stycznej Partji Bolszewików Ukrainy 
do Selrobu, istniały dwa organizmy: 
prawowierny i opozycyjny.

Wkrótce jednak nastąpiła kapitu­
lacja Szumskiego i Maksymowicza, po 
kapitulacji Komitetu centralnego na 
czele z Wasylkowym. Były to dwie 
jaskółki zupełnej kapitulacji opozycji 
Konsekwentnie zbliżyła się kapitula­
cja Selrobu-Prawicy, która obecnie 
formalnie nastąpiła. W ten sposób 
zorganizowana opozycja przestała ist­
nieć. Opozycja ta była wynikiem kolo- 
nizacyjnej polityki Moskwy w stosun­
ku do Ukrainy, była protestem prze­
ciw faktycznemu ujarzmieniu Ukrai­
ny. Polityka Moskwy wobec Ukrainv 
nie tylko się nie zmieniła, lecz poszła 
jeszcze dalej. Więc likwidację oraz

gminnej na cienistą aleję i nawet 
drzewka ze swego parku.

Gdy później jedną z tych osad wy 
kupił znany lekarz kaszubski Ceyno- 
wa, oburzyła się opinja niemiecka na 
„zachłanność polską' , mimo, że gad 
niemiecki wypielęgnowany został na 
łonie tolerancyjnych magr.atów pol­
skich.

Drugi okres kolonizacji rozpoczął 
się 1891 r„ gdy kolonizacja pruska ma­
jątki bukowieckie nabyła; parcelacja 
trwała mimo olbrzymich środków, ja- 
kiemi Niemcy rozporządzali przez kil 
ka lat, albowiem wielkiego dzieła na 
kolanku nawet wprawny sztab pru­
skich urzędników wykonać nie zdo­
łał; powstała zwolna wielka gmina 
protestancka z nowym zborem, pocztą 
i osadami, do której włączono gospo­
darstwa z pierwszej parcelacji.

Utwierdziwszy się na dobrach bu­
kowieckich szła teraz robota koloniza- 
cyjna systemem kół koncentrycznych 
naprzód, rozbijając na drobne osady 
jeden majątek po drugim, aż wreszcie 
od zachodu Bory Tucholskie położyły 
naturalną zaporę temu pochodowi za­
chłanności pruskiej. Jako dalsze pla­
cówki niemczyzny powstał szereg wiel 
kich kótortij,' przedewszystkiem Bram 
ka i Siemkowo. Osadnicy Sierakowa 
— rzecz ciekawa,-prawie wszyscy przy­
byli z okolicy Stryja w Małopolsce. Z 
chwilą osiedlania się przybysze za­
parli się znajomości języka polskiego 
i zamienili się w dobrych patrjotów 
pruskich.

Po przewrocie szybko rozbudziła 
się polskość w Bukówcu mimo prze­
ciwdziałaniu inteligencji niemieckiej 
zdobyli Polacy przewagę w gminie 
Życie towarzyskie rozwija się normal­
nie, a na czoło wysunęły się kółko rol­
nicze, tOW. Powst i Woj., tOW. Śpiewu, 
straż pożarna itd. W gminach sąsied­
nich jest rozwój polskości również wi­
doczny, aczkolwiek postępuje w tem­
pie powolniejszem.

Podczas Obrony oblężonego przez 
Krzyżaków Świecia 1309 r. odznaczył 
się rycerz Żyra z Krupocina, dziedzic 
wymienionej w związku z Bukówcem 
wioski. Szczerze oddany Władysławo­
wi Łokietkowi — jako panu i posiada­
czowi całego Pomorza, pełnił Żyra na 
zamku świeckim obowiązki klucznika. 
W procesie inowrocławskim złożył ze­
znania przeciw okrucieństwom krzy­
żackim, tak że z obawy przed represja­
mi już nie wrócił na Pomorze. W na­
grodę za wierność darował mu Łokie­
tek wieś Kłobię na Kujawach, gdzie 
zmarł jako emigrant pomorski 1336 r.

Obydwa stronnictwa różniły się na 
tle stosunku do spraw narodowościo­
wych. Selrob-Prawica była emanacją 
narodowo - socjalistycznego stronnic­
twa Selsojuz, zaś Selrob-Lewica, wzgl. 
Selrob-Jedność sformowała się z by 
łych moskalofilów wschodnio-galicyj 
skich, grupujących się koło organu 
„Narodna Wola“ we Lwowie i skła­
niających się po przewrocie bolsze­
wickim w Rosji coraz bardziej na le 
wo, aż do wrót komunizmu.

Ruchy ideologiczne obydwu grup 
były w ostatnim czasie ściśle związa­
ne z konfliktem na tle polityki narodo­
wościowej wewnątrz Komunistyczne, 
Partji Bolszewików Ukrainy, oraz Ko­
munistycznej Partji Zachodniej Ukra­
iny Selrob-Prawica na czele z po­
słem Czuczmajem i senatorem Serg. 
Kozickim energicznie podtrzymywała 
kierunek t. zw. szumskizmu. t. j. nie­
zależności kulturalnego życia ukra

skruchę opozycji autor wyjaśnia bra- 
kiem charakteru opozycjonistów 

Słowem jest to jeden więcej i no­
wy dowód braku na Ukrainie oparcia 
dla bardziej samodzielnego ruchu u- 
kraińskiego, niezależnego od ogólno- 
rosyjskiego.

Przy
zaziębieniu 
reumałyźmie 
bólach głowy

SPIRINtabletki
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ZWitkowa i Odolanowa
Witkowo, w styczniu. 

Zachowanie się tutejszego burmi­
strza p Z. Neumanna budzi coraz więk­
szy krytycyzm wśród opinji publicznej 
naszego miasta

Już przydział mandatów w nowej ra­
dzie miejskiej wywołał liczne komenta­
rze Mianowicie p. burmistrz Neumann 
na podstawie wyniku wyborów przy­
dzielił zaledwie trzy mandaty na ogólną 
liczbę 6 liście narodowej mimo, że sku­
piła ona 406 głosów, podczas gdy dwie 
pozostałe listy uzyskały razem głosów 
270 Przeciwko takiemu rozdziałowi 
mandatów wniesiono ze strony Narodo­
wego Komitetu Wyborczego sprzeciw, 
domagając się przydziału czwartego 
mandatu. Sprawa oparta się o woje­
wódzki sad administracyjny, który wy- 
rokiem z dnia 17 b m. wybory unieważ­
nił, przyznając temsamem słuszność 
stronie, która wniosła sprzeciw. Czeka­
ją więc nas nowe wybory, których wy­
nik będzie niewątpliwie korzystny dla 
obozu narodowego,

Do charakterystycznych incydentów 
doszło na konstytucyinem posiedzeniu 
rady miejskiej w dniu 4 b m. Na po­
siedzeniu tem między tnnemi miano 
wybrać przedstawiciela miasta Witko­
wa do sejmiku powiatowego P bur­
mistrz Neumann poprosił radnych, by 
zechcieli zaczekać, bo p starosta wyra­
zi* życzenie uczestniczenia w zebraniu. 
Radni narodowi, którzy w danej chwili 
mieli większość wśród zebranych, do 
prośby tej się zastosowali Zamiast jed­
nak p. starosty przyszedł radny „sana­
cyjny“ dr P., poczem przewodniczący 
p burmistrz niezwłocznie zebranie o- 
tworzył Podczas głosowania przy rów- 
nym stosunku sił obozu narodowego i 
jego przeciwników („sanacji" i N PR.., 
która u nas idzie razem z E B.) p bur­
mistrz przechylił swym głosem wyniki 
na naszą niekorzyść. W rezultacie do 
sejmiku desygnowano P- Ignacego Kna- 
sta, „ąanatora“

Ostatnią sensacją naszego spokojne­
go skądinąd miasteczka jest fakt ubole­
wania godnej bijatyki, która miała miej­
sce w lokalach magistratu pomiędzy p. 
Kazimierczakiem a p. burmistrzem 
Neumannem. Pierwszy z nich za spo- 
liczkowanie burmistrza został poważ­
nie poturbowany. Obywatelstwo, zgor­
szone tą awanturą, ma nadzieję, ze do­
chodzenia wykażą winnego, którego nie 
minie chyba kara.

Odolanów, w styczniu.
Nie przebrzmiały jeszcze echa słów 

ministerialnych na temat scisłej bez­
stronności administracji, a oto sta.roal 
odolanowski p. Wąs zwołał zebranie o 
ganizacyjne „Strzelca“ do gmachu ••• 
starostwa W zebraniu tem wzięła u- 
dział bardzo nieliczna grupka osó 
sfer urzędniczych Prezesem ,zosta 
Chełmicki. komendantem inspeKior 
szkolny p Cienciała

Drugi jaskrawy fakt zaszedł w :zvy’a 
ku z zabawą, którą w listopadzie 
ubiegłego urządziła „sanacyjna 
dzież Ludowe. Zęba«, le !>"»»»»« 
deficyt w kwocie 136 złotych .
wiatowy komitet przysposobienia 
skowego i wychowania fizycz"?g ' ¡ścj. 
ry powinien przestrzegać zasad 
ślejszej beżpartyjnośc:. postano 
krvć ten deficyt z funduszów P 1 _
czonych na. przysposobienie w s
Stało się to na wniosek D- starosty 
dosna“ twórczość i

DEFICYT HANULOWY 
MOŻE KAŻDY Z NAS ZWALCZ* 

KUPUJĄC TO W ABY KRAJOWE
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WIADOMOŚCI POTOCZNE
przed drugą wystawą w Poznaniu

K. prof. Roppa — Początkowy 
°at nizn* — Świetna okazja — Bilet kosztować będzie tylko 

' ztoteuo — Sprawy komunikacji

- ~Jrzvt" dyrektora M.W.T
J, * <£* a »• « Zl # »1 xa « Z #• B XI

ostatniem plenarnem zebraniu a potem również w Poznaniu światowy 
przemysłu kierownik orga- 1 kongres przedstawicieli związków ko- 

„Starego Międzynarodowej Wysta-
nlZU1Jurj styczno - Komunikacyjnej wy-

munikacyjno - turystycznych, którzy 
posiadają najpoważniejsze przedsię­
biorstwa komunikacyjne. Wspomnia­
ny zjazd będzie więc wspaniałą propa­
gandą dla M. W. T. K. i świetną oka­
zją do wykorzystania naszego rynku 
wytwórczego w dziedzinie komunika­
cji.

„Wystawa komunikacyjna będzie 
miała charakter zawodowy. Całą wy­
stawę podzielono na trzy sekcje. W po­
czątkach przypuszczano, że teren A 
najzupełniej wystarczy, lecz w miarę 

WU al prelegent — odniosłem się z po- licznych zgłoszeń musiano się przeno- 
p0C.Zi.., nesvmistycznie i uważałem go sić z terenu na teren, tak, że obecnie

fósil niezwykle ciekawy referat o lo-
».«.mego projektu urządzenia wy- 
**C 1 iak również i o planach realiza- 

śmiałego przedsięwzięcia. Ze 
tJI iedu na bliski termin otwarcia M.

K i nieznanych szerszemu ogó- 
, f i szczegółów planowej organizacji 

stawy postaramy się streścić „od-
*v, prof. Roppa. .
W Do projektu urządzenia w Pozna- 
„mmiedzynarodowej wystawy - roz- 
nnrrał prelegent - odniosłem się z po- 

ntku pesymistycznie i uważałem go 
Lko pomysł nierealny, zgóry skazany 
Jn7 niepowodzenie. Wiele było przy- 
“,vn takiego pesymistycznego posta­
wienia kwestji. Zważyć bowiem nale- 

ż0 wystawa Krajowa została zorga­
nizowana dzięki wysiłkom całego spo- 
Sstwa i że wysiłek ten był za wiel­
ki ponad Siły. Przedewszystkiem zaś 
obecne ciężkie położenie gospodarcze 
utwierdzało mnie w tern przekonaniu. 
Wreszcie na końcu trzeba stwierdzić, 
i. jedna wystawa po drugiej w krót­
kim odstępie czasu z zasady nasuwa 
pewne wątpliwości co do korzyści. Po­
nadto nie' trzeba zapominać, że jeszcze 
praed M. W. T. K. będziemy mieli w 
poznaniu tradycyjne Targi Poznań­
skie, które również odczują obecne 
ciężkie warunki.

„Tak było przed dziesięcioma mie­
siącami. Żdawaio się, że projekt urzą­
dzenia wystawy pozostanie tylko na pa 
pierze. Tymczasem zwrócono mi je­
dnak uwagę na fakt — mówi dalej pre­
legent — który odrazu mnie przekonał, 
że wystawa musi się udać pod każdym
względem. Otóż wspomniano, że w lip- I bywać się będzie autobusami i elektro- 
cu rb. będzie obradował w Warszawie J busami. (tr)

Pożyteczna placówka
Towarzystwa Przyjaciół Uniwersytetu 

Poznańskiego
W roku 1924 z inicjatywy ówcze­

snego rektora Uniwersytetu Poznań­
skiego prof. dr. Zygmunta Lisowskie­
go, powstało Towarzystwo Przyjaciół 
Uniwersytetu Poznańskiego, które 
miało przyjść z doraźną pomocą finan­
sową uniwersytetowi. Gdy pomoc ta 
wkrótce okazało się zbędną, Towarzy­
stwo zaczęło tylko wegetować. Obec­
nie, wśród społeczeństwa i wśród sfer 
uniwersyteckich, dojrzała myśl, by tę 
piękną ideę wskrzesić, a raczej w 
zmienionej trochę formie, energicznie 
wprowadzać w życie.

O ile w początkach, siłą rzeczy, mu­
siano zwrócić specjalną uwagę na 
stronę materjalną, to obecnie chodzi 
przedewszystkiem o to, by jak najszer­
sze sfery społeczeństwa poznańskiego, 
sympatyzujące z uniwersytetem, oraz 
możliwie wszyscy wychowankowie te­
go uniwersytetu, weszli do Towarzy­
stwa. Składka będzie minimalną — 
ważką nie swą wysokością, a ilością 
płacących członków.

Towarzystwo, obejmując z czasem 
prawie całą inteligencję poznańską, 
Przez uniwersytet wychowaną, obej­
mując coraz szersze koła sympatyków 
i mając swych członków w całej Pol- 

uFaz za^ranicą — będzie mogło 
chlubnie spełniać swe zadania i bę- 

r.ie. na wzór nodobnych Towarzystw 
z-» Amer>’ce > Francji, podporą, obroń-
'•»’duchem Uniwersytetu.

az<ly naukowiec i każdy uczący
ch .zna'dzie w koło siebie bliskich, 

ętnych Uniwersytet i społeczeństwo
kich°W?Ć hęd'7 jedną rodzinę i w <a- 
, . Jjlko warunkach uniwersytet 

W!.C,slę m°że przepotężną świątynią 
nnioi.7^’ Promieniującą na wsze strony 
kulturą nau^’ P°lską — zachodnią

i,ednak tak piękną przyszłość 
s^r<wr,0S'?n^’ wpierw wogóle 
Wszvq? ruszyć z miejsca muszą się 
^zyscy chętni zapisywaćIOW'’*“*—* — na członków
PozVnańyiS-Wa Przyjaciół Uniwersytetu 
Ło n?K-?-.Właśni0 we wt°rek, 4 
czytelni Nndzie Sr? 0 podzinie 17, w 
go N?,we^o Domu Akademickie- 
wie!kł«Zy ?a,ach Leszczyńskiego 6, 
Town-,,, zebranie informacyjne tego 
ni bćrta' Stwa. Zeraz po zebraniu obec- 
micki ipo't’i zwiedzić Dom Akade- 
teckiegąbraZ CZQstki z>’cia uniwersy-

wystawa obejmować będzie tereny: A 
B C D i E o łącznej powierzchni 65 
tys. m. kw. Będzie ona mniejsza od P. 
W. K. tylko o 20 tys. m. kw. Do tej 
chwili zgłosiło swój udział dziesiątki 
państw europejskich i zamorskich. Sło­
wem, wszystko idzie lepiej niż przy­
puszczano.

„Doświadczeni pewnemi niedoma- 
ganiami P. W. K. — kończy prelegent 
— postanowiliśmy przedewszystkiem 
cenę biletu wstępu na wystawę znacz­
nie obniżyć, a więc tylko do 1 zł Jest 
to taka sama kalkulacja, jak na P. W. 
K. Jak się okazuje Wystawę Krajową 
zwiedziło około 4 milj łudzi, przyczem 
zysk z wstępu przyniósł również taką 
samą sumę. Tańszy bilet może czasem 
więcej odbić się w dochodach każdej 
imprezy. Bilety będą miały dwa kupo­
ny. Przy wejściu z terenu A na dalsze 
udzierać się będzie drugi kupon. Most 
na ul. Matejki, łączący tereny wscho­
dnie z zachodniemi, będzie zupełnie 
zniesiony ze względu na niepraktycz 
ność. Połączenie komunikacyjne od

Ciekawa premjera
„Ten, ktćry zmienił nazwisko"

Sztuka Edwarda Wallace‘a pod tym 
tytułem z którą dziś występuje Teatr 
Nowy po raz pierwszy, wzbudziła wiel­
kie zainteresowanie wśród publiczno­
ści. Edgar Wallace — to autor, które­
go niezwykła poczytność jest niemal 
rekordowa we wszystkich krajach. Po­
siada on niezwykłe pomysły, które bę­
dzie można dziś oklaskiwać, a ponadto 
sama akcja należy do specjalnie emo­
cjonujących i trzyma w napięciu uwa­
gę widza do ostatniej chwili, niczem 
cieszący się dużem powodzeniem przed 
paru laty „Nieuchwytny“ tegoż autora.

0 wychowanie młodzieży
Z powoda Tygodnia Propagandy 

Trzeźwości
Alkohol czyni straszne spustoszenia 

wśród młodzieży. Konieczność wycho­
wania jej sposobem, przekreślającym 
zupełnie ten zgubny nałóg, jesl dziś w 
społeczeństwie naszem powszechnie 
wiadoma. Nawet ludzie nieobeznani z 
zagadnieniem alkoholizmu i nie umie­
jący należycie ocenić wielkości szkód, 
jakie wyrządza społeczeństwu alkohol 

.pod względem moralnym, zdrowotnym 
i gospodarczym, widlzą jasno, że szerze­
nie si ęalkoholizmu wśród młodzieży 
zagraża podstawom wszelkiego wycho­
wania. Szkole więc w pierwszym rzę­
dzie przypada trudne i ważne zadanie 
walki z szybko rosnącym w dobie powo­
jennej alkoholizmem w szeregach mło­
dego pokolenia. Praca ta w szkole 
znajduje się dopiero w zaczątkach.

Jeszcze większą rolę mogłyby tu ode­
grać kółka abstynenckie wśród młodzie­
ży szkolnej, lub organizacje wychowaw­
cze o celach ogólniejszych, które rów­
nież oczywista wykluczają alkohol — 
jak np. harcerstwo. Z doświadczenia 
wiemy, że tego rodzaju kółka cierpią na 
brak odpowiednich kierowników, poza 
tem nie obejmują one nigdy całej mło­
dzieży, a ponadto budzą one nieraz 
sprzeciwy ze strony tych pedagogów, 
którzy uważają, że cała praca wycho­
wawcza powinna się odbywać w szkole 
i przez szkołę, a nie rozdrabniać jej w 
kółkach, które nie są organiczuie z nią 
związane.

T. iw „Złota Księga" okazała się 
tym szczęśliwym pomysłem, który, uni­
kają« wyżej wymienionych trudności.
pozwala krznwić i prowadzić s aako-

łach abstynenckie wychowanie młodzie 
ży. Pomysł „Złotej Księgi“ powstał nie­
zależnie od siebie w różnych krajach, 
jeszcze na parę lat przed wojną Do 
niej zapisuje się młodzież, która przez 
pewien czas postanawia nieużywać żad­
nych napojów alkoholowych. Na tej 
podstawie Związek Nauczycieli Absty­
nentów opracował polski typ „Złotej 
Księgi“, do której zapisuje się młodzież 
szkolna, składając takie same przyrze­
czenie. Księga ta zresztą może być za­
prowadzona nietylko w szkołach, ale 
we wszystkich organizacjach młodzieży 
pozaszkolnej.

Z pod znaku P. K. E.
Zniżki dla dzieci — „Troteybnsy" do 
Głównej — Mniejsza ilość pasażerów

Dyrekcja P. K E. wzorem wielkich 
miast na zachodzie, zamierza w naj­
bliższym czasie zaprowadzić dla dzieci 
szkolnych pewne zniżki w opłatach za 
jazdę autobusami. Oczywiście, że mo­
wa tu o tych autobusach, które łączą 
miasto z peryferjanii i naodwrót, a nie 
o kursujących w samem mieście. Zniż­
ka dochodziłaby do 50 procent; w tym 
celu opracowuje się już odpowiedni 
projekt.

Z mieszkańcami Głównej możemy 
podzielić się wiadomością, że 5 wzglę­
dnie 6 bm. rozpoczną regularnie kur­
sować między Główną a Rynkiem Śró­
deckim dwa tramwaje bez szyn t. zw. 
„troleybusy“. Jeden z nich jest wiel­
kich rozmiarów, drugi nieco mniejszy. 
Oficjalne otwarcie wspomnianego szla­
ku którędy biec będą dwa dotąd niewi­
dziane tramwaje, nastąpi 5 b m. na 
Rynku Śródeckim. W tej uroczystości 
wezmą udział prócz dyrekcji przedsta­
wiciele władz, prasy i zaproszeni go­
ście. ,

Obecnie w ruchu tramwajowym da- 
je się zauważyć pewna stagnacja. Lu­
dzie mniej jeżdżą niż w roku ubiegłym 
co tłumaczy się widocznie ciężkim kry­
zysem ekonomicznym jaki wszyscy 
przeżywamy i wszyscy siłą faktu sto­
sują daleko idącą oszczędność. Już w 
październiku ub. roku frekwencja pa­
sażerów zmalała o 35 tys. osób w sto­
sunku do poprzedniego miesiąca, w li­
stopadzie o 40 tys. a w grudniu o 60 
tys. W roku 1928 kosztował dyrekcję 
jeden kim. jazdy 1,34 zł — obecnie zaś 
1.28, mimo, że cena biletu wynosi 25 
groszy co winno przysporzyć więcej 
znacznie dochodu. W roku ub. przed 
wystawą było tylko 9 linij tramwajo­
wych, a więcej przewiozły one pasaże­
rów, niż istniejące obecnie 11 iinij. To 
też, jak nas informują, przygotowani 
być musimy na redukcje ilości wozów 
tramwajowych, aby w ten sposób za­
prowadzić pewne konieczne oszczędno­
ści.

Konduktorów posiadamy 270, moto­
rowych 160 i 22 szoferów zajętych przy 
11 kursujących autobusach, (z)

KALENDARZYK
Piątek, 31 stycznia 1930 

Słońce1 wschód 7.37: — zachód 10.35; —
długość dnia 8 godz. 58 min 

Księż.yc: wschód 8,52; — zachód 18,14; —
po nowiu.

Stan pogody według spostrzeżeń Stacji 
Meteorologicznej przy Umw 1’ozn 
Piątek, godz. 7 rano: Temperatura 
powietrza umiarkowana — 2 st C., 
pochmurno, wiatr północno wschod­
ni, ciśnienie atmosferyczne niskie 745 
mm. — W ubiegłej dobie temperatu­
ra najwyższa -+- 1 st. C„ najniższa 
— 2 st. C.

Stan wody w Warcie według notowań In­
spekcji Dróg Wodnych: -(- 0,54 m

Kai rz -kat • Piotr Wyznacwa; — jutro 
Ignacy Biskup.

Kai. slow.: Spitogniew; jutro Źegota.

Nocna służba aptek
śródmieście: Apteka Sapieżyńska. plac 

Sapieżyński 1 — Apteka pod F.sku
lapem. pl Wolności 13 — Apteka
pod Złotym l.wem Stary Rynek 75 
Apteka Ćhwaliszewska, Chwaliszewo 
nr. 76l.

Łazarz: Apteka przy Parku Wilsona, ul 
Marszalka Focha 47

Jeżyce: Apteka pod Gwiazdą, ulica Kra 
szewskiego 12. >

Wilda: Apteka pod Koroną. G Wilda 61 
W innych dzielnicach apteki tam się

znajdujące.

Pogotowie Ratnnkowe Zwtązko Leka­
rzy, ulica Pocztowa JO. dyżuruje we dole 
1 w nocy. — Telefon 55-55.

Biblioteka L J. Kraszewskiego 'Wroc 
tawska 17) otwarte codziennie od 12—1 i 
od 4—7. w soboty od 12—3 Kaucja zł 3,00

J Abonament ił L8Ql Wpia ńt

OSOBISTE
— • Złote gody. Emeryt starszy wach­

mistrz policji p Antoni Kowalczyk i mał­
żonka jego Franciszka z Sowińskich ob­
chodzą w dniu 2 lutego br. ziole gody.

ZEBRANIA, ZJAZDY
— • Młodzież Wszechpolska. Zebranie

kandydatów odbędzie się dnia 3 bm. o go­
dzinie 20 w lokalu własnym przy ul św. 
Marcina 65 (podwórze, prawa 1 ptr.). P. 
mag. Zdzitowiecki wygłosi referat na te­
mat: „Akademickie organizacje ideowe“. 
Obecność kandydatów obowiązkowa; go­
ście mile widziani

— ‘ Chrześcijański Związek Zawodo­
wy Aatomobilistów utworzył się w Pozna­
niu. Nowa ta organizacja przejmuje 
wszystkie zobowiązania dawniejszej wo­
bec członków którzy zgłoszą swój akces, 
zapewniając wszystkim zapomogę po­
śmiertną i pomoc prawną. Wszystkich 
Automobilistów Polaków którzy nie chcą 
pójść za czeiwonym sztandarem, wzywa 
się, bv niezwłocznie zgłosili swój akces — 
a niezorganizowanych dotąd, by się zapi­
sali do naszej organizacji zawodowej: 
Zgłoszenia przyjmuje i informacyj udzie­
la sekretarz kol Lachajczyk. Al Marcin­
kowskiego 20 (codziennie bez przerwy). — 
Zarząd tworzą pp.: Czyż — prezes. La- 
czajczyk — sekretarz, Smul — skarbnik. 
Zebranie informacyjne odbędzie się w sa­
li p. Kasperkowej. ul. Kraszewskiego 16, 
w sobotę. 1 lutego br o godz 20.

— * Konferencja Męska św. Wincen­
tego a Paulo przy paraiji Zmartwychwsta­
nia Pańskiego odbędzie w niedzielę, dnia
2 lutego br o godz 10.30 przed południem 
w salce parafjalnej swe plenarne posie­
dzenie.

— * Kolo Podchorążych Rezerwy. —
Pierwsze walne zebranie odbędzie się dn.
3 lutego br. o godz 20 w auli W S H. 
przy Al. Marcinkowskiego 3. Na porząd­
ku obrad uchwalenie statutu i wybór 
władz koła.

— * Chór Mariański przy kościele ks.
ks. Salezjanów. Zebranie plenarne odbę­
dzie się dnia 5 lutego o godz 19.30 w sali 
zakładu przy ul Wronieckiej 9 Udział 
członków obowiązkowy. Dnia 8 lutego o 
godz. 20 odbędzie się w salce p. Ograbo- 
wicza przy ul Ślusarskiej 6 wieczorek ta­
neczny Goście mile widziani.

— * Baczność członkowie S. P. P.l — 
Zbiórka wszystkich członków Stowarzy­
szenia Porządku Publicznego, celem gre­
mialnego wzięcia udziału w poświęceniu 
sztandaru Stów. „Samopomocy Doraźnej“, 
w niedzielę, dnia 2 lutego br o godz 9 ra­
no przed kościołem Podominikańskim.

— * Z Poznańskiego Tow. Ogrodnicze­
go. Miesięczne zebranie odbędzie się w 
niedzielę, dnia 2 lutego o godz, 3 w lokalu 
przy ul. Pocztowej 30. II ptr.

WIECZORY. KONCERTY
— * Bal Wlkp. Szko’y Muzycznej w 

Poznaniu, który odbędzie się dnia 9 lu­
tego br. w sali „Belweder“, wzbudzi! ży­
we zainteresowanie. Przewidziano różne 
atrakcje Dochód przeznacza się na kasę 
emerytalną grona naucz, i Bratniej Po­
mocy uczniów Wlkp Szkoły Muz. w Po­
znaniu Zaproszenia i bilety w cenie zl 
8 i 3 (stud.) wydaje kancelarja szkoły 
przy ul Ratajczaka 36. 111. od godz. 10—13 
i 15—18.

— ■ Korpus Podoficerski 15 Pułku Ula­
nów Poznańskich urządza dnia 16 lutego 
pod protektoratem dowódcy pułku, p. płk. 
dypl. R Dreszera doroczny bał w salach 
„Belwederu” przy ul Marsz Focha.

— * Związek Niższych Pracowników 
Poczt, Telegrafów i TeieioDÓw. Zapowie­
dziana na dzień 2 lutego zabawa karna­
wałowa w sali ..Loży“ nie odbędzie się — 
Natomiast odbędzie się zabawa karnawa­
łowa we wtorek 4 lutego br o godz 20 
w sali ..Boulevard", pl Nowomiejski 5. — 
Rozesłane zaproszenia na dzień 2. 2. br. 
są ważne na dzień 4 2 br.

— * „Zagłoba swatem“. Komenda Dru­
żyny Błękitnej podaje do wiadomości 
wszystkim dawniejszym jak i obecnym 
członkom Drużyny Błękitnej oraz sympa­
tykom że dnia 1 lutego br. (w sobotę! o 
godz 26 w sali amarantowej Pozn Kolei 
Elektrycznej przy ul Słowackiego 19 od­
będzie się przedstawienie p. t. „Zagłoba 
swatem“, urozmaicone występami humo- 
rystycznetni — Czysty dochód z tej im­
prezy przeznacza się na Obóz Letni Dru­
żyn Błękitnych nad morzem w Hallero­
wie.

KRONIKA FILMOWA
— • Kino Parafialne przy kościele 

Zmartwychwstania Pańskiego na Wildzie 
wyświetla od soboty, 1 lutego do ponie­
działku. 3 lutego br. wielki film ilustru­
jący dolę sieroty p. t. „Sieroca dola* z 
Mary Pickford w roli tytułowej. Począ­
tek seansów w niedzielę o 16. 18 i 20. w 
sobotę i w poniedziałek o godz 19. — Czy­
sty zysk przeznacza się na spłacenie orga­
nów kościelnych.

KOMUNIKATY RÓŻNE
— * Nabożeństwo garnizonowe W dn.

1 lutego br o godz 9 odbędzie się z okazji 
imienin Pana Prezydenta Rzeczyposjtoli- 
tej Polskiej uroczyste nabożeństwo w ko­
ściele garnizonowym w Poznaniu, stara­
niem dowócy Korpusu Nr. VIL
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Exposé min. Zaleskiego
Na dzisiejszem posiedzeniu sejmo­

wej komisji spraw zagranicznych mi­
nister Zaleski wygłosił następujące 
exposé:

Wielkie wydarzenia światowe
Od chwili mego ostatniego exposé, 

wygłoszonego przed Panami w dniu 
15 stycznia 1929 zaszło wiele wyda­
rzeń w polityce świata, które muszę i 
mogę nazwać wydarzeniami wielkiej 
W'agi. Dwie konierencje haskie, kon­
ferencja rozbrojenia morskiego. Po­
wtórne nawiązanie stosunków dyplo­
matycznych Wielkiej Brytanji ze So­
wietami. Obszerna i wzmożona dzia­
łalność Ligi Narodów w zakresie po­
rozumienia i normalizacji międzyna­
rodowych stosunków gospodarczych, 
akcja tejże Ligi w zakresie rozbroje­
nia i przygotowania międzynarodowej 
konferencji rozbrojeniowej oraz wyda­
rzenie tak wielkiego i doniosłego zna­
czenia, jak porozumienie osiągnięte 
między Watykanem i Królestwem 
Włoskiem, oto część zaledwie tych 
faktów, jakie znamionuję, rok ubiegły, 
stawiając go w pierwszym rzędzie lat, 
obfitujących w doniosłe wydarzenia, 
wydarzenia, których konsekwencje 
mogę znaleźć swój dalszy cięg i roz­
wiązanie zarówno w roku bieżącym, 
jak i stać się wskaźnikami polityki 
międzynarodowej na okres najbliższy. 
Szczegółowe omówienie tych donio­
słych faktów nie jest możliwe w mo- 
jem dzisiejszem przemówieniu. Ilu­
strując jednak Szanownym Panom na­
szą politykę zagraniczną i nasze usto­
sunkowanie się do tych wydarzeń, po­
staram się syntetycznie uwypuklić ca­
łokształt aktualnej polityki międzyna­
rodowej i wnioski, jakie wysunąć się 
winny z tej ogólnej sytuacji dla poli­
tyki polskiej.

Idea rachowania pokoju
W ciągu ostatnich trzech lat poli­

tykę naszą znamionuje ciągłość i 
świadomość zachowania idei pokojo- 
wości. To kanon polskiej ideologii, 
zrastającej się nierozdzielnie z polską 
racją stanu. Naszej szczerości w dą­
żeniu do powszechnego pokoju nie

, podważą ci, którzy chcą wykoszla- 
wiać w opinji międzynarodowej cele 
polityki polskiej. Polska dość ma do­
wodów swej dobrej woli. Dość przy­
pomnieć nasz wniosek na zgromadze­
niu Ligi Narodów, domagający się po­
tępienia wojny. Ten wniosek był 
inicjatywą pokojową, z której wyło­
niły się pakt Kelloga i L zw. pakt 
Litwinowa.

W pracy nad utrwaleniem pokoju 
Polska nie daje się nikomu wyprze­
dzić. Pokoiowe inicjatywy naszego 
rządu znaidowały głębokie zrozumie­
nie i uznanie w masach narodu poj- 
skiego.

Wzrost autorytetu Polski
Jak w dziejach ojczyzny przed jej 

upadkiem, wielokrotnie spełnialiśmy 
czyny, których dobrodziejstwo odczu­
wała cala Europa, tak i dziś wierni 
tej tradycji wracamy do należnej nam 
pozycji w świecie i mamy za sobą 
czyny, które dla dobra narodów i po­
koju zapisu’a imię Polski złotemi 
głoskami. Objawy tej świadomości 
spotykamy coraz częściej. Wybór 
Polski do Rady Ligi Narodów we 
wrześniu r. ub. świadczy nietylko o 
naszych zasługach w sprawach Ligi, 
ałe również o ustaleniu się przekona­
nia, że przy stole obrad miedzvnarodo-

Przemiany na prawicy niemieckiej
Nowe stronnictwo, utworzone przez secesjonistów » Deutsch- 
nationale Volkspartei — IVzrost sil narodowych socjalistów 
— Ku przesileniu w Niemieckiem Stronnictwie Łudowem

związku niemiecko - narodowych po­
mocników handlowych poseł Walter 
Lambach,, wreszcie poseł Schlange z 
Schöningen, były długoletni przy­
wódca „Landbundu“ w Potneranji.

Wbrew poprzednim pogłoskom hr. 
Westarp nie wystąpił z Deutschnatio­
nale Volkspartei. Wystąpi! z niej na­
tomiast znany historyk niemiecki 
prof. Otto Hoetsch, który świeżo ogło­
sił cykl artykułów o Polsce, omówio­
nych także w naszem piśmie.

Volkskonservative Vereinigung ma

/

Pisaliśmy już o przemianach, któ­
rych widownią jest życie partyjno- 
polityczne Niemiec. W dziedzinie tej 
zaszedł obecnie szereg faktów, które- 
mi prasa niemiecka żywo się zajmuje.

Przedewszystkiem więc posłowie, 
którzy wystąpili z Deutschnationale 
Volksp.artei,' nie chcąc się podporząd­
kować dyktaturze liugenberga, utwo­
rzyli własne stronnictwo pod nazwą 
Zjednoczenia Ludowo - Kon­
serwatywnego (Voikskonserva- 
tive Vereinigung). Na czele tego stron­
nictwa stanął przywódca opozycji 
przeciw Ilugenbergowi poseł do Reich­
stagu Treviranus, były oficer mary­
narki. Jego głównymi współpracow­
nikami są: przedstawiciel ciężkiego 
przemysłu poseł dr. Klönue (znany ze 
swych rozmów, prowadzonych swego 
czasu z deputowanym francuskim Pa­
wiem Reynaud), dalej przywódca

wych obecność Polski została uznana 
za konieczną.

Ale i poza Ligą Narodów mamy do 
zanotowania wzrost autorytetu. Pod 
niesienie poselstw królestwa włoskie 
go, Wielkiej Brytanji, St. Zjednoczo­
nych Ameryki i Turcji do godności 
ambasad nie są objawem przelotnej 
kurtuazji.

Ilość zawartych przez Polskę trak­
tatów w ciągu ostatnich lat i miesię­
cy, wykazuje aktywność naszej pracy 
Przy tej okazji muszę również wspom­
nieć o licznych przyjazdach do Polski 
wielu ministrów zaprzyjaźnionych z 
nami państw.

Mamy zapowiedzianą wizytę na­
czelnika państwa estońskiego, która 
będzie wyrazem zacieśniającej się 
przyjaźni polsko-estońskiej.

Powoli, krok za krokiem musimy 
przywrócić tę rolę, jaką Polska zajmo­
wała przed swą katastrofą. Odzyska­
nie tego znaczenia jest jedną z wytycz­
nych naszej polityki zagranicznej. Na 
tej drodze spotkamy się często z nie­
życzliwością, często z niebezpiecznem 
dziedzictwem, którem są różne braki, 
niedociągnięcia a nawet złośliwe za­
strzeżenia, jakiemi nas obarczyły licz­
ne traktaty i umowy, już powersal- 
skie. Z iluż interpretacjami musimy 
się często borykać, zaczynając od 
Wersalu, poprzez Spaa aż do Locarna 
dochodząc.

Traktaty mniejszościowe
Do tych dziedzictw należą L zw. 

traktaty mniejszościowe. W pracach, 
jakie miały miejsce w tej sprawie, za­
znaczył się żywo udział Polski. W Lu- 
gano w 1928 r. wykazałem wszystkie 
trudności, jakie powstały między wię- 
kszościami a mniejszościami, wów­
czas gdy traktaty mniejszościowe są 
wykorzystywane jako instrument agi­
tacji przeciw państwu a nie jako do­
kument prawny, zapewniający mniej­
szościom pewne gwarancje kulturalne 
i narodowe. Przy omawianiu stosun­
ków polsko-niemieckich 15 styc-nia 
1929 zakomunikowałem wysokiej ko­
misji sejmowej spraw zagr. ówczesną 
odpowiedź Stresemanna, złożoną w 
Lugano, a domagającą się zainicjowa­
nia rozważania przez Radę zagadnie­
nia mniejszościowego wogóle oraz o- 
mówienia położenia mniejszości w po­
szczególnych krajach. W dziedzinie 
gwarancji Ligi dla mniejszości prze­
ciwstawiały się sobie dwie tezy. Pierw­
sza dążyła do rozbudowy zobowiązań 
mniejszościowych państw, posiadają­
cych już zobowiązania, uważając to za 
środek poprawy obecnego stanu rze­
czy, druga, godząc się na pewną mo­
dyfikację w dotychczasowej procedu­
rze, nie uważała za dopuszczalne ja­
kiekolwiek rozszerzenie dotychczaso­
wych, przyjętych zresztą dobrowolnie 
zasad proceduralnych. W tej materji 
niejednokrotnie miałem możność o- 
świadczyć, że na żadne inowacje w 
procedurze mniejszościowej, wycho­
dzącej poza traktaty mniejszościowe 
zarodzie się nie możemy inaczej, jak 
tylko pod warunkiem generalizacji 
zobowiązań mniejszościowych. Na sta­
nowisku Polski stanęły inne państwa, 
równie jak i my zainteresowane w 
snrawie mniejszości. Ws-yscy zgodni 
byli w tern, że sprawa ochrony mniej­
szości nie może bvć instrumentem po­
lityki, a mniejszości, zwracając się do 
Rady, winny mieć czyste ręce.

(Dokończenie podamy w jutrzej­
szym numerze — przyp. Red.)

prowadzić politykę bardziej umiarko 
waną od Stronnictwa Niemiecko - Na­
rodowego zarówno jeśli chodzi o sto­
sunek do innych stronnictw, jak i w 
dziedzinie polityki zagranicznej. War­
to tu przypomnieć, że jedną z przy­
czyn secesji posła Treviranusa i jego 
towarzyszy ze Stronnictwa Niem.-Na-, 
rodowego był teo punkt ustawy prxe-

ciw planowi Younga, poddanej pod 
plebiscyt, który domagał się ukarania 
ministrów i delegatów niemieckich, 
odpowiedzialnych za podpisanie planu 
Younga. W dziedzinie społecznej no 
we stronnictwo ma mieć charakter 
bardziej centrowy, czego wyrazem jest 
przystąpienie do niego grupy Lamba- 
cha, reprezentującej nietylko pomoc­
ników handlowych, ale także nacjona­
listycznie usposobionych robotników.

Natomiast w zakresie stosunku do 
Polski Volkskonservative Vereinigung 
nie różni się niczem od Deutschnatio­
nale Volkspartei. Dowodzi tego choć­
by fakt, że półoficjalnym organem 
nowego stronnictwa została „Deutsche 
Allgemeine Zeitung" — jeden z naj­
bardziej polakożerczych dzienników 
niemieckich.

Nowe stronnictwo wystąpiło po raz 
pierwszy publicznie na wielkiem ze­
braniu, które odbyło się w d. 28 stycz­
nia w sali dawnej pruskiej izbv pa 
nów. Przemawiali posłowie Trevira­
nus, Schlange, dr. Klönne i Lambach, 
dalej adwokat monachijski Edgar 
Jung (upatrzony, jak się zdaje na teo­
retyka partji) i inni.

Prasa republikańska i centrowa, 
zwalczająca namiętnie Hugenoerga, 
powitała naogół życzliwie powstanie 
nowego stronnictwa. Bawarskie ży­
wioły prawicowo-centrowe, zgrupo­
wane w Bawarskiej Partji Ludowej, 
wystąpiły nawet z projektem nawiąza­
nia ścisłej współpracy między centrum 
Bawarską Partją Ludową, Chrześć.- 
Nar Partją Chłopską i Zjednoczeniem 
Ludowo-Konserwatywnem. Niewiado­
mo jednak, czy centrum pójdzie na 
taką kombinację.

Nie ulega wątpliwości, że secesja 
Treviranusa i towarzyszy osłabiła 
stronnictwo Hugenberga, jakkolwiek

Walka wśród socjalistów francuskich
Od własnego korespondenta „Kuriera Poznańskiego“).

Paryż, w styczniu
Nadzwyczajny kongres francuskiej 

partji socjalistycznej, który miał zade­
cydować o możliwości ewentualnego u- 
działu partji w rządzie radykalnym, 
wypowiedział się przed paru dniami 
przeciw tej propozycji. Klamka zatem 
zapadła. Wobec tego jest bardziej niż 
wątpliwem, aby w czasie obecnej ka­
dencji, socjaliści mogli uzyskać upra­
gnione przez niektórych z nich teki mi­
nisterialne. Ale rezolucja przewiduje, 
iż mogłaby, pod tym względem, zajść w 
przyszłości pewna zmiana, w „wypad­
kach wyjątkowych“, bliżej nieokreślo­
nych. Socjaliści wólą poczekać, rozwi­
jając propagandę i umocniając swe po­
zycje, aż do 1932 r., t. j do roku wybo­
rów. Jeżeli te będą dla nich dodatnie, 
to później gotowiby byli do objęcia rzą­
dów Ich obecna nieugiętość nie zdziwi­
ła też nikogo.

Obrady kongresu, rozpoczęte pod ha­
słem przyjaźni i jedności, przybrały 
charakter coraz ostrzejszej dysputy Za­
kończył się też wypowiedzeniem wojny 
przez zwycięską większość socjalistycz­
ną pobitej mniejszości, która jest zwo­
lenniczką udziału partji w rządzie.

Jeżeli bowiem zasadniczym punktem, 
jaki miał rozważyć kongres, była spra­
wa współudziału w sprawowaniu rzą­
dów, to niemniej zajął się on również 
inną kapitalną dla mniejszości sprawą 
Chodziło bowiem o zdecydowanie, czy 
członkowie mniejszości wejdą ponow­
nie do organizmów kierowniczych par­
tji, z których wystąpili zeszłego roku 
Wniosek taki, broniony energicznie 
przez pp. Boncoura, Renaudela, Dóata 
spotkał się z gwałtownym sprzeciwem 
nawet pp. Żyromskiego, Bracke‘a i 
Faure‘a. Został też odparty. Dopiero 
po obradach przyszłego kongresu zwy­
czajnego, mniejszość będzie mogła 
wejść do organizacyj centralnych, za 
wyjątkiem jednakowoż sekretariatu 
partji. Czyści nie chcą za żadną cenę 
diopuścić do nich elementów „rozkłado­
wych i oportun¡stycznych".

Zwolennicy udziału w rządach eo 
stali pobici na całej linji. W czasie 
jednak gorącej dyskusji powiedzieli 
triumfującej większości kilka słów 
prawdy. P Dóat słusznie podkreślił, 
że w dniu, w którym socjaliści po raz 
pierwszy przyjęli ideę możliwości za 
garnięcia rządów przy ustroju kapitali 
stycznym, przeprowadzili teinsainem re­
wizję swej doktryny i programu. Pan 
Boncour znowu$, którego uczucia pa 
trjotyczne są znane, z niepokojem zapy­
tywał, jakie będzie na przyszłość stano­
wisko partji wobec komunistów. Se­
kretarz generalny, p. Faure, odpowie 
dział mu coprawda, że socjaliści nie zro­
bią żadnego kroku wobec Moskwy; że 
isą jej przeciwnikami i nimi pozostaną, 
lecz nieamiej faktom jest, że rewolucyj­

trudno jest w tej chwili przewH 
jak daleko sięgają wpływy sece-i," • 
stów wśród szerokich rzesz zwoie 
ków dawnej Deutschnationaie Volk 
partei. O wiele groźniej przedstaw 
się dla Hugenberga konkurencja 4 
dykalnie prawicowych narG?' 
wych socjalistów, czyli hi,.°' 
rowców. Jak wykazały ostamie 
bory komunalne, rosną oni na sba-h 
niesłychanie szybko, odbijając ¿w 
lenników zarówno Stronnictwu \ 
miecko-Narodowemu, jak i stroni)6" 
twom republikańskim, nawet soch" 
demokratom. Pod wpływami hithC 
rowców znajduje się ogromna wn-k" 
szość młodzieży akademickiej, a tak 
że spora część młodego pokolenia ¡n' 
nych sfer społecznych.

Nietylko jednak Stronnictwo Nie. 
miecko-Narodowe przeżywa kryzys , 
le także Niemieckie Stron nici 
two Ludowe (Deutsche Volkspari 
tei). Prawicowe żywioły w tem stron 
nictwie kwestjonują dalszą celowoś* 
pozostania „Deutsche Volkspartei ‘ 
koalicji rządowej w Rzeszy i w Pry. 
siech, wskazując na niezupełnie k<w 
rzystne ich zdaniem, dla Niemiec wy. 
niki konferencji haskiej, na niedopu- 
szczalne ataki socjal - demokratów 
przeciw Schachtowi i t. p. W związku 
z tem kilka kół lokalnych Niemieckie- 
go Stronnictwa Ludowego zażądało 
zwołania zarządu głównego partji ce­
lem wyjaśnienia sytuacji.

Ktoby jednak na podstawie tych 
wszystkich objawów sądził, że wpływ 
żywiołów prawicowych w Niemczech 
słabnie, myliłby się grubo. Rzecz się 
ma wprost odwrotnie, a to, co się dzie­
je, jest tylko przegrupowaniem sil par­
tyjnych i szukaniem nowych form or­
ganizacyjno - programowych.

ne hasła Il-giej Międzynarodówki toru­
ją drogę wyznawcom III ciej

Mniejszość nie daje jednak za wy­
graną Dlatego pod koniec kongresu, 
kiedy atmosfera stawała sie coraz bar­
dziej przesycona elektrycznością > zde­
nerwowanie niezmiernie licznych u- 
czestników wzrastało, wystąpiła ona z 
sensacyjnem oświadczeniem, stwier- 
dzającem. że zamierza sprawę usunięcia 
jej od organizacyj centralnych partyj, 
przenieść przed sąd wszystkich sekcyi i 
federacyj oraz prowadzić propagandę 
za udziałem we władzy, zapowiadając, 
że powzięte decyzje mogą mieć różne 
konsekwencje na terenie parlamentar­
nym.

Większość przyjęła tę „prowokację 
z oburzeniem jako wyzwanie do bitwy. 
Burzliwy kongres zakończył się zna- 
miennem powiedzeniem sekretarza ge­
neralnego p Faure‘a: „Rozchodzimy się 
z wyciągnietemi pięściami“.

Sytuacja więc jest jasna' mniejszość, 
dążąca do dojścia do władzy, buntuje się 
przeciw większości Podobnie jak przed 
kongresem, tak i po kongresie walka w 
łonie stronnictwa będzie ostra.

Postanowienia, powzięte przez socja­
listów, muszą naturalnie odbić się na 
stronnictwie radykalnem Jego przy­
wódca p. Daladier nawołuje coprawda 
członków do kontynuowania energicz­
nej i czynnej opozycji wobec „rządu re­
akcyjnego“. Jednak bezwzględność so­
cjalistów, grzebiąca koncepcję kartelu 
lewicy ułatwia drogę ugodowym elę- 
mentom partji radykalnej. Nie n.ają 
one zupełnie ochoty zrezygnować z porę 
felów aż do wyborów w 1932 r„ kiedy 
mogą się wysunąć nowe perspektywy. 
Wobec tego, iak słusznie Dodkreśla do­
skonały znawca politycznych mane­
wrów wewnętrznych, p Her.ri de Kerii- 
lis stanowisko zajęte przez kongres so­
cjalistyczny, nie ułatwi rządowi P™*" 
p. Tardieu Grupa radykałów^z p Lnau- 
temps na czele, będzie starała się prze- 
dewszystkiem rząd wywrócić, a pote 
utworzyć gabinet prowizoryczny cen- 
trowo - lewicowy, wchodząc w poroz: ; 
mienie z grupą Loucheura i n>(y°rvI" 
republikanami lewicowymi Dlatego 
obecna większość narodowa musi d 
dziej niż kiedykolwiek mieć się 
baczności, gdyż od opozycji otwartej • 
Daladier, znacznie niebezpiecznie>»• 
jest polityka lawirowania P L.. 
temps‘a oraz umiarkowany radykał 
jego zwolenników. ,Briare9.

Połączenie dwn pism
Warszawa, 31. 1. (Tel. wł.) Od 

1 lutego następuje połączę 
„Rzeczypospolitej“ i ••

jutra
pism
ski“. (w)
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■ z SodallcJł Mariańskiej Urzędni- . KRONIKA POLICYJNA
- ,v niedzielę, dnia 2 lutego br. o 

|d*. ."->45 rano odbędzie się kwartalne 
f^lrfie ł’o pOiączone z przyjęciem no- 
„iWienj» ów w kaplicy sodalicyjnej 
*>fb kościele 00. Jezuitów, ul. Domini-
pr*y
k»”i 8.

ROSIKA MIEJSCOWA
Propaganda sekciarska. Donoszą

— . D0 domach roznoszą jakieś nie- 
n*”1- uy pisemko sekciarskie pt. „Zlo- 
,nflne sprzedając je po 5 groszy mimo 
U “ uczonej na egzemplarzu ceny 25 gr.

bimy ostrożność.
14 • Z Komitetu rodzicielskiego przy

'tnip wydziałowej. Dnia 23 bm od 
IV szkoie aujj |V gzkolv wydziałowej bar
5łn°interesujące zebranie rodzicielskie. - 
JZO *,ł kordgn «P,v się bardzo serdeczne stosun 
Z3inrt\ i’ażni i współpracy pomiędzy szko 
„ a domem rodzicielskimki przyjai"' Po zagajeniu 

nrzez prezesa p. Urbanowicza 
tebrto"il kierownik szkoły, p rektor Swat 
w «« ncv wykład o wychowaniu mło 

do oszczędności Referat wywo 
hi ożywioną dyskusję, która dowodnie 
Sierdziła aktualność tematu. Rodzice 
’ .ciii szkolę, by niezwłocznie przystą 
Ti« do akcji oszczędności w ten sposób.
F a« uczniom możność nabywania znacz 

oszczędnościowych po 5, 10. 20 lub 
sn nr nrzyrzekli poprzeć szkołę jak naj 
Mwiej w jel zabiegach. Aby udzielić 
szkole materialnej pomocy w kierunku 

„knwvm i wychowawczym, uchwalili 
indzie opodatkować się po 30 gr miesięcz 

„ n,i każdego chłopca, którego posyłają 
« szkoły Niewielka to kwota, jednakże 
Zażywszy, że (.podatkujących się jest po- 

nn liczba można mieć nadzieję, że i " > ' inny datek będzie dla szkoły bar
‘dzo Skutecznym zasiłkiem Dalej posta 
nowiono urządzić w czerwcu w lasku so 
K m zabawę tatową, aby i tym sposo 
bcm przysporzyć funduszów na cele ko 
niitetu.

_• • Zrzeszenie Starszych Magazynie­
rów i Magazynierów przy Zw. Urzędników 
Kolejowych w Poznaniu. Nadzwyczajne 
walne zebranie odbyło się dnia 26 bm. 
nrzy licznym udziale członków. Obrady 
zagaił krótko po godz. 15,30 prezes p. Du­
dziak poczem zarząd złoży! sprawozdania, 
ł tak’ iwglosili je kolejno p. prezes Du 
dziak z działalności zrzeszenia w całości, 
sekretarz p. Murawa i wreszcie z kasy 
skarbnik p. Gostyński. Z sprawozdań wy 
nikalo, że rozwój zrzeszenia w roku ubie- 
e|vm był bardzo pomyślny. Zgromadzeni 
uchwalili staremu zarządowi za intensy­
wną pracę podziękowanie. Na wniosek 
komisji rewizyjnej udzielono ustępujące 
mu zarządowi absolutorjum. Dalszym 
obradom przewodniczył przedstawiciel za­
rządu okręgowego p. Bojko. Przystąpiono 
zkolei do wyboru nowego zarządu, w któ­
rego skład weszli pp.: prezes — Broni­
sław Szpajda, wiceprezes — Dudziak, se­
kretarz — Murawa, skarbnik — Gostyń­
ski, rewizorzy kasy —- Nowicki, Węcla 
wek i Cichy.

— • Cech Blacharzy, którego czlonko- 
wie zarazem tworzą Korporację koncesjo 
nowanych Instalatorów gazo- i wodocią­
gowych w Poznaniu, odbył w sobotę, dnia 
18 bm. swe doroczne walne zebranie, w 
klórcm na miejsce ustępującego dotych­
czasowego starszego p. inż St. Hedingera 
wybrano pp. A. Stanka, na podstarszych 
wybrano pp. R. Neumanna i A, Rotnickie- 
go, na ławników pp. St. Gulczyńskiego i 
L. Żuromskiego, jako skarbnika p. St. Mi­
kołajczaka, na sekretarza p. Fr. Obera. — 
Zarząd ten jest zarazem zarządem Korpo­
racji konc. Instalatorów gazo- i wodocią­
gowych.

— ‘ Stów. Kupców Chrześcijańskich
odbyło plenarne posiedzenie w czwartek 
w nowo zakupionym gmachu Domu Ku- 
piectwa Polskiego. Na porządku obrad 
znalazły się sprawy ściśle organizacyjne 
Ponadto p. Radoński wygłosił bardzo cie­
kawy referat o ubezpieczeniu. Posiedze­
nie zamknięto o godz. 21,30. (tr.)

— ‘ Z targu. Dnia 31 bm. na pl. Sa- 
pieżyńskim płacono za nabiał: 1 ks 
masła wiejskiego 4,80—5,20 zł; masła mle 
Czarskiego 6,20—6,40 zł; twarogu 1,00—1.40 
ii; mendel jaj 2,40—2,50 zł; litr śmietany 
2,00—2,40 z); litr mleka pełnego 40 gr: 
za mięso: 1 kg. słoniny świeżej 3,20 do 
3,40 zl; słoniny wędzonej 4,00—4,20 zł; 
wieprzowiny 3,20—4.00 zł; wołowiny 2,80 
do 4.00 zl; cielęciny 2 80—3,20 zł; sko- 
Powiny 2,80-3,20 zł: koziny 2,00—2.20 zł: 
smalcu 4—4,20 zł; za drób: kura 4—5 zl; 
Perlica 5,00-6,00 zl; kaczka 5,00—6,00 zł; 
1 kg tucznej gęsi 4.00 zł: para gołębi 2.00 
do 3,00 zł; para kuropatew 6,00—7.00 zl: 
indyk 10.00—16,00 zł: królik 3,00—4.00 zł: 
zając 12 00—13.00 zł: za ry by: I kg szczu 
paka 4,40-5,00 zł; karpia 5,00—5,20 zł; li­
na 5,00-5,20 zł; karasia 1,60—2,00 zl; lesz­
cza 1.60-2,40 zł; okonia 2.60—3.60 zł; su­
ma 4,00-5.00 zł; białych ryb 0.80—1,50 zł: 
za jarzyny: 1 kg. ziemniaków 8—10 gr;

kg. marchwi 20 gr; buraków 10—15 gr;

— ’ Kradzieże i włamania. P. Mielcar­
kowi z Winnej Góry pow. Środa dnia 30 
bm. skradziono z wozu przy ul. Jaskółczej 
kożuch, wart. 150 zł. — P. Pająkowi Bru­
nonowi z Król. Huty w nocy dzisiejszej 
skradziono w lokalu „Elita" przy St. Ryn­
ku tekę skórzaną, zawierającą bieliznę. — 
Z mieszkania p. Gerżabok Heleny przy ul. 
Krasińskiego 14, skradziono pierścionek 
zloty z turkusami i bronsoletkę z turku­
sami wart. 1500 zl. — Z biur drukarni 
„Poradnika Gospodarskiego" przy ulicy 
Sew. Mielżyńskiego 24 włamali się zło­
dzieje, rozpruli kasę ogniotrwałą i skradli 
około 30 zł. Drugiej kasy, w której znaj­
dowało się około 30 tys. złotych, sprawcy 
nie ruszyli. — Z magazynu 3 pułku lotn. 
skradziono większą ilość starego żelaza. — 
P. Hypkiemu Antoniemu skradziono z po­
dwórza warsztatów „Dakla" przy ul. Dą­
browskiego 83-85 z koła rezerwowe z opo­
nami marki „Dunlop" wart. 1500 zł. (z.)

KRONIKA SADOWA

cebuli 20—40 gr; szpinaku 2,00—2,40 zł; 
jarmużu 40 gr; pietruszki 50—60 gr; ee- 
leru Lito z|; , kg brukselki 1,40 zł; 1 kg 
~.la .1 kapusty 50—60 gr: modrej i wło 
®kiej kapusty 60—70 gr; 1 pęczek kalarepy 

KG 1 kalafjor 0,50-1,50 zl; 1 kg. melo 
i in ,gr: 1 KS bobu zl: ' kg Żórawin '¡«l ż ; za owoce: 1 kg. jabłek 0,80-2,40 
„ ' ' ch|pba 40 Si". 1 kg śledzi zielo 

• ,b '-30—1.40 zj. olej ja(ja|ny Htr 2,40 zł: 
łntJ0Wy zł. — Ruch ożywiony. Na 
n„,g.u rybnyna ceny zniżkowały. Szczu- 
iatliio’^rZndawan° P° 5’00 zl za wy-
nie im fl,rmy Ror°wicx, gdzie były w ce- Ule 4.00 zl za kg. (hu.)

■ * Rozprawa o paserstwo. Nathan 
Auerbach. właściciel składu skór przy ul. 
Wielkie Garbary 37, chciał się zbyt szyb­
ko zbogacić i utrzymywał w tym celu kon­
takt handlowy z notorycznym złodziejem, 
który pracował w firmie p Goderskiego 
przy ul. Woźnej 19 (również skiad skór). 
Nieuczciwemu pracownikowi raz i drugi 
udało się okraść swego pracodawcę, ale 
gdy kradzieże zachodziły częściej — wła­
ściciel p. Goderski zorientował się, co to 
za ptaszek u niego siedzi i zaczął prowa­
dzić kontrolę. W toku dochodzeń stwier­
dził, że w kradzieżach dopomagał właści­
ciel składu skór przy Wielkich Garbarach 
Nathan Auerbach. Kupiec ten najspokoj­
niej w świece kupował od złodzieja kra­
dziony towar, płacąc mu minimalne ceny 
Przy takich „tranzakcjach" obaj oczywi­
ście dobrze zarabiali „Interes" szedł, ale 
niedługo. P Góderski oddał sprawę do 
sądu. W pierwszym terminie oskarżony 
prosił o dopuszczenie świadka (również 
pochodzenia żydowskiego), który ma ze­
znać, iż on się „takiemi rzeczami wogóle 
nie trudni". Rozprawę odroczono. Pono­
wna odbędzie się w poniedziałek, dnia 3 
bm. o godz. 11 przed południem w sądzie 
okręgowym, (tr.)

— * Ukaranie przemytnlka-zabójcy. W
nocy na 11 sierpnia ub. roku, wracając z 
tytoniem z Niemiec przez granicę, natknął 
się robotnik Sitarek z Oleszna pod Luba 
wą na patrol graniczny, złożony z trzech 
ludzi. Na wezwanie przystanął Sitarek: 
nagle jednak (była to ciemna noc) — do­
był rewolweru i wystrzelił w kierunku 
strażników, raniąc śmiertelnie niejakiego 
Rytlewskiego Wówczas padł z przeciw­
nej strony strzał, który S. zdruzgotał rę­
kę. Rytlewski zmarł w drodze do szpita 
la w Grudziądzu a Sitarkowi ujęto zdruz 
gotaną rękę Odpowiadając przed izbą 
Karną w Brodnicy za zbrodnię zabójstwa, 
nielegalne noszenie broni i przemytnic 
two, twierdził S„ że R padł ofiarą nie­
szczęśliwego wypadku, ponieważ strzał 
oddał bez celowania; tytoń zaś miał po­
chodzić z kradzieży na dworcu kolejowym 
w Iławie, Sąd skazał S na łączną karę 
10 lat ciężkiego więzienia, tydzień aresz­
tu i 5 lat dozoru policyjnego, (ski.)

— * Pijaństwo prowadzi do zbrodni. 
Rolnik Wiśniewski z Lembargu pod Ja­
błonowem, lat 49. i jego sąsiad handlarz 
Bortnicki, lat 29 zeszli się dnia 24 wrze­
śnia ub. roku w miejscowej oberży przy 
piwie i wódeczce Wracając późno do do­
mu, posprzeczali się i pobił) na ulicy o 
błahą rzecz, lecz sąsiedzi pogodzili ich 
znowu. W domu W. opowiedział o zaj­
ściu synowi. W toku opowiadania wez­
brała w nim złość, bo po krótkiej nara­
dzie zabrał siekierę a syn jego pałkę i tak 
uzbrojeni naszli zagrodę Bortowskiego; 
B„ będąc silnym mężczyzną, nie bal się 
napastników i wyszedł im naprzeciw. O- 
podał domu rozegrała się straszna i nie­
równa walka: dwóch uzbrojonych prze 
ciw jednemu i bezbronnemu w dodatku 
Wiśniewski ojciec uderzeniem siekiery w 
głowę zabił swego przeciwnika. Za zbrod­
nię zabójstwa sąd skazał go, uwzględnia­
jąc wszystkie okoliczności, na 5 lat a jego 
syna na jeden rok więzienia. (x.)

Z OSTATNIEJ CHWILI
— • Umysłowo chorzy wzniecili pożar.

W Goślinowie (pow. gnieźnieński) wybuchł 
w zabudowaniach gospodarza Wła.dyslar 
wa Pawłowskiego pożar. Spaliła się sto­
doła z zbożem i narzędziami rolniczemi, 
wartości około 12 tys. złotych. Nasuwa 
się podejrzenie, le ogień spowodowali u- 
mysłowo chorzy z zakładu psychiatrycz­
nego w Dziekance, których Pawłowski za­
trudniał na swem gospodarstwie, (k.)

_ * Zaczadzeni w czasie pożaru. W
Chodzieży w dniu 30 bm. wybuchł pożar, 
spowodowany wadliwością pieca w miesz 
kaniu robotnika Leona Paulińskiego. — 
Spaliło się łóżko dziecięce. Dwóch śpią­
cych w mieszkaniu synków Paulińskiego 
w wieku 4—5 lat, uległo zaczadzeniu. — 
Dzięki natychmiastowym zabiegom lekar­
skim dzieci zdołano przywrócić do życia.

(k.)
_ * Czyżby upozowanle napadu? Za­

mieszkały w Bydgoszczy kupiec Feliks 
Bork doniósł władzom, że w dniu 29 stycz­
nia napadnięto go na ulicy Toruńskiej i 
obrabowano z gotówki w kwocie 1 342 zł, 
zegarka srebrnego z łańcuszkiem i srebr­
nej papierośnicy. Bork twierdzi, że na­
pastników było dwóch, jeden przyłożył mu 
rewolwer do piersi, a drugi uderzył go w 
twarz i dopuścił aię rabunku. Władze

śledcze powzięły podejrzenie, że Bork na­
pad upozorował w niewiadomym bliżej 
celu. !k.)

— ’ Defraudacja. W ostatnich dniach 
aresztowano dwóch urzędników Powiato­
wej Kasy Chorych w Inowrocławiu. Wy­
kryto bowiem niedobory kasowe w sumie 
1000 złotych. Po przeprowadzeniu rewi­
zji, winnych, mimo częściowego pokrycia 
niedoborów osadzono w areszcie, (em.)

— " Zlikwidowanie szaikl włamywa­
czy. Niejednokrotnie już policja „odwie­
dzała" szopę w Sławęcinku niedaleko Ino­
wrocławia, celem ujęcia ukrywających się 
tam włamywaczy i innych rzezimieszków. 
Obecnie udało się zaaresztować kilku by­
walców tego „hotelu". Są to stali miesz­
kańcy miasta Łodzi i po przeprowadzeniu 
śledztwa zostali osadzeni w więzieniu. — 
Są to mianowicie: Neugebauer vel Szym­
kowiak. skazany na 2 i pól roku ciężkie­
go więzienia, Kochanek vel Szymański na 
20 miesięcy więzienia i Polewski na 1 rok 
więzienia, (em.)

— ' Śmierć w nurtach Jeziora. 70-letni 
gospodarz Michał Glaner z Mosny nie­
daleko Czerska na Pomorzu, udał się ze 
swym zięciem do lasu po drzewo. Poru- 
czywszy opiekę nad wozem z drzewem 
zięciowi, wracał sam, a chcąc sobie drogę 
skrócić, udał się przez jezioro. Będąc na 
środku, załamał się nagle i po chwili uto­
nął. Zwłoki udało się dopiero następne­
go dnia wydobyć, (tt.)

Sobiech, życząc nowemu zarządowi jak 
najpomyślniejszej pracy, (ab.)

— * Buk. (Przedstawienie.) Dnia 12 
bm. urządziło Tow. „Harmonja" w sali 
Domu Katolickiego przedstawienie ama­
torskie p. t. „W gołębniku". Występ udał 
się znakomicie, to też publiczność darzyła 
wykonawców hucznemi oklaskami. De­
korację sceny wykonał bardzo gustownie 
malarz p. Cieśliński. Po przedstawieniu 
odbvla się zabawa taneczna przy dżwię 
kach doborowej orkiestry pod batutą p. 
M. Schaefera

— ’ Grodzisk. (Przedstawienie w Gra­
nowie.) W dniu 26 bm wystawiła Liga 
Samoobrony Społecznej z Poznania sztu­
kę pod tytułem „W obronie Chrystusa". 
Sala parafjalna byia przepełniona. Sztuka 
zasługuje na uznanie ze względu na cel, 
jaki jej przyświeca. Piętnuje ona miano­
wicie żydostwo i komunizm, (zr.)

— • Ostrów. (Za sfałszowanie książecz­
ki P. K. O.) W tych dniach aresztowano 
w Ostrowie 30-letniego Mieczysława Noc- 
kiewicza rodem z Pabjanic i 22-letniego 
Józefa Fikusa rodem z Brukhausen w 
Niemczech. Obydwu, poszukiwanych za 
podjęcie pieniędzy w agenturze poczto­
wej w Kruszwicy na fałszowaną książecz­
kę P. K. O., odstawiono do posterunku po­
licyjnego w Kruszwicy, (k.)

JARMARKI
— • Oborniki. We wtorek, 4 lutego br. 

odbędzie się jarmark na konie i bydło. — 
Spęd świń jest niedozwolony.

— * Krobia. Jarmark kramny, na ko­
nie i bydło odbędzie się we wtorek, dnia 
4 lutego br.

— • Wieleń. W środę, dnia 5 lutego 
br. odbędzie się jarmark kramny oraz na 
konie, bydło i trzodę chlewną. Spęd świń 
jest dozwolony.

— * Sieraków n. Wartą. W czwartek, 
dnia 6 lutego odbędzie się jarmark na ko­
nie, bydło, świnie i kramny.

— * Swarzędz. W czwartek, dnia 6 lu­
tego br. odbędzie się w Swarzędzu jar­
mark ogólny Spęd zwierząt z miejsco­
wości nieobjętych zarazą pryszczycy jest 
dozwolony.

— • Raszków. Jarmark kramny, na 
konie i bydło odbędzie się w czwartek, 
dnia 6 lutego. Spęd bydła rogatego do­
zwolony.

Z WIELKOPOLSKI
— • Gniezno. (Z życia drukarzy.) — 

Roczne walne zebranie Tow Uczniów Dru 
karskich i pokrewnych zawodów odbyło 
się przed kilku dniami. Poszczególni człon­
kowie zarządu omawiali działalność to­
warzystwa, które istnieje zaledwie 2 lata, 
a już może się poszczycić dobremi wyni­
kami. Liczne zebrania bywały przepla­
tane wykładami zawodowemi. Prócz fa­
chowych dzieł i gazet zawodowych posia­
da towarzystwo bibljotekę. Nowy zarząd 
stanowią pp.: prezes — Górnaś. wicepre­
zes — Strzelecki, sekretarz — Wojtkowiak, 
skarbnik — Ciesielski, bibljotekarz — 
Szeligowski. Dó komisji rewizyjnej we­
szli pp. Lewandowski i Szulc.

— (Z żałobnej karty.) W tych dniach 
odprowadzono na miejsce wiecznego spo­
czynku śp. Stanisława Frankowskiego, 
syna byłego dyrektora poczty w Gnieźnie, 
Zmarły należał do tych jednostek wśród 
młodzieży, które po ukończeniu nauk u- 
niwcrsyteckich podejmują czynny udział 
w życiu społecznem i narodowem. Kon 
dukt żałobny prowadzi! ks. kan Schulz 
z Poznania w asyście kilku księży, dalej 
kroczyli członkowie Akademickiego Koła 
Gnieźnian, delegacja korporacji „Magna 
Polonia" i Zw. Oficerów Rezerwy i rzesze 
obywatelstwa.

— (Poradnia lekarska.) Miejska stacja 
opieki nad matką i dzieckiem w Gnieźnie 
jest otwarta codziennie. Porady lekarskiej 
udziela tamże bezpłatnie p. dr. Urbański 
we wtorki i piątki od godz. 14,30—15,30.

(br.)
—• • Mogilno. (Z Rady miejskiej.) 

Ostatnie posiedzenie Rady miejskiej od­
było w dniu 24 bm. Na wstępie refero­
wał p. Paprotny sprawę zniwelowania 
boiska sportowego, które uchwalono u- 
skutecznić w kwietniu br. Celem współ­
działania z Magistratem wybrano specjał 
ną komisję, do której weszli pp.: Fr. No­
wak, E. Rutter, J Rosiński, J. Paprotny i 
M. Tylkowski. Następnie przychylili się 
zebrani do wniosku, domagającego się 
wydzielania dla dzieci bezrobotnych jed 
nego funta cukru tygodniowo i pół litra 
mleka dziennie. Prócz tego upoważniono 
Magistrat do zakupienia jednego wagonu 
(400 ctr.) węgli dla bezrobotnych i bied 
nych. W końcu wysłuchano sprawozda 
nia rewizora Komunalnego Związku Kro 
dytowego w Poznaniu oraz ostatniego 
protokółu z rewizji kasy miejskiej,

— (Z życia organizacyjnego.) Walne 
zebranie Stów. Młodzieży Polskiej odbyło 
się dnia 24 bm. Zagaił je ks. patron So­
biech, witając przybyłych na zebranie 
członków patronatu z ks. prob. Brodow 
sklm na czele. Po załatwieniu wstępnych 
formalności, wygłosił p. Adamczyk spra 
wozdanie z całorocznej działalności towa­
rzystwa, a p. St, Bąk omówił działalność 
kółka abstynenckiego. Do nowego zarzą­
du weszli: prezes — M. Kierzkowski, znst 
prezesa — B. Olszanowski, sekretarz — St 
Adamczyk, skarbnik — K. Brauer, na 
czelnik — Wł. Mazurkiewicz l kierownik 
kółka abstynentów — St. Bąk. Na za­
kończenie przemówił do zebranych ks.

TEATRY
— * Z Teatru Wielkiego. Dziś, w pią­

tek „Hrabina Marica". W sobotę 1 lutego 
„Casanova" z pp. Bojar - Przeinieniecką, 
Fedyczkowską, Fontanówną, Kisielew­
ską, Drabikiem, Majem i iu ; kapelmistrz 
dyr. Wojciechowski.

W niedzielę, 2 lutego o godz. 15 po ce­
nach zniżonych „Pan Twardowski". Wie­
czorem stale wyprzedana „Krysia Leśni­
czanka" z pp. Fontanówną, Karską, No- 
chowicz, Bratkiewiczem Folańskim, Gru­
szczyńskim i Wiśniewskim; kapelmistrz 
p. Eichstaedt. W poniedziałek, 3 lutego 
po raz 30-ty „Hrabina Marica" z pp Fon­
tanówną, Grabowską, Bratkiewiczem, 
Bączkowskim i Sendeckim; kapelmistrz 
p Leszczyński. We wtorek, 4 lutego „Łu­
cja z Lamermooru".

„Szwanda Dudziarz", opera Weinber- 
gera, ukaże się jako prapremjera w Pols­
ce w połowie lutego.

— ’ Z Teatru Polskiego. Dziś i jutro 
genjalna komedja Szekspira „Kupiec we­
necki", która zdobyła nieprawdopodobny 
sukces artystyczny i kasowy. Teatr co­
dziennie jest szczelnie zapełniony pu­
blicznością, która entuzjastycznie przyj­
muje sztukę i wykonawców. „Kupiec 
wenecki" stal się gwoździem sezonu pod 
względem artystycznym i kasowym.

W niedzielę popołudniu po cenach zni­
żonych piękna bajka dla dzieci „Kopciu­
szek", która budzi zachwyty wśród na­
szych milusińskich.

Artyści pod wodzą p. Młodziejowskiej 
codziennie odbywają próby z najnowszej 
i niegranej dotąd na żadnej scenie pol­
skiej komedji J. Raczkowskiego „Nad 
polakiem morzem", której akcja rozgry­
wa się na Helu Obsadę stanowią czoło­
we siły zespołu,

— * Z Teatru Nowego. Dziś, w piątek 
premjera sensacyjnej sztuki Edgara 
Wallace‘a p. t. „Ten, który zmienił nazwi­
sko". Zagranicą sztuka ta cieszyła się 
niebywałym sukcesem. Obsada pierw­
szorzędna. a mianowicie pp. Cieszkowska, 
Chmurkowski, Mazanek, Fiszer, Tyiczyń- 
ski i inni. Reżyserja p. Bystrzyńskiego, 
dekoracje Al. Kobrynia.

Jutro, w sobotę po raz drugi „Ten. któ­
ry zmienił nazwisko".

W niedzielę o godz. 3,30 po poł. cieszą­
ca się niezwykiem powodzeniem prze­
piękna bajka dla dzieci p. t. „Dziecię 
szczęścia", którą napisała p. Wanda Tro­
janowska.

Teatr Wielki
„Hrabina Marica**, operetka Kal-

opera komiczna 

„Pan Twardow-

DZIŚ
mana.

Sobota. 1. 2. „Casanova",
Ludomila Różyckiego

Niedziela, 2. 2. o godz 15
ski". balet Różyckiego.

Niedziela. 2. 2. wiecz. „Krysia Leśniczan­
ka". operetka J. Jarno.

Poniedziałek. 3 2. „Hrabina Marica“. ope­
retka Kalmana.

Wtorek. 4. 2. „Łucja z Lammermooru". 
opera Donizettiego.
Początek o godzinie 8 wieczorem.

Teatr Polski
DZIŚ — „Kopiec wenecki**.
Sobota. 1. 2. „Kupiec wenecki“.
Niedziela. 2. 2. o godz. 15 ..Kopciuszek". 
Niedziela. 2. 2. wiecz „Kupiec wenecki“. 
Poniedziałek. 3. 2- „Komedja o prawdzie“.

Początek o godzinie 8 wieczorem. 
Bilety wcześniej do nabycia w kasie

Teatru Polskiego, ul. 27 Grudnia.

Teatr Nowy
DZIŚ — „Ten, który zmienił nazwisko".

(Premjera).
Sobota, 1. 2. „Ten, który zmienił nazwisko" 
Niedziela, 3. 2 o godz. 15 30 „Dziecię szczę­

ścia". bajka dla dzieci.
Początek o godzinie 8 wieczorem. 
Bilety poprzednio do nabycie w skła­

dzie cygar p Zycarłowskiego, narożnik 
uL Gwarnej i 27 Grudnia.
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
ZE SCENY I Z ESTRADY

„JENUFA“ W WARSZAWIE
Z Warszawy piszą nam: 
Wystawienie „Jenufy" Janaczka 

(znanej Poznaniowi z czasów dyrekcji 
p. Stermicha), wysunęło na plan 
pierwszy stosunek publiczności i pew­
nej części krytyki do wielkiej sztuki i 
do usiłowań, aby repertuar warszaw­
ski odświeżyć. Poważny odłam prasy 
zajęł stanowisko pełne uznania; nie 
zbrakło jednak rozdźwięków, świad­
czących, że ustosunkowanie się do 
dzieła tak nowego i nieszablonowego 
jak „Jenufa" natrafia na przeszkody 
w. niedoświadczeniu i nieosłuchaniu 
niektórych sprawozdawców. Zreasu­
mował to niejako p. Karol Stromenger, 
pisząc między innemi:

Wśród trudności i oporów przepycha 
nowy dyrektor trzecią, czwartą właściwie, 
premjerę w tym sezonie, przytem odnawia 
repertuar. I to bez subwencji rządowej, z 
ciężkim aparatem organizacyjnym na kar­
ku! Warto wreszcie pomyśleć o ułatwie­
niu mu pracy. Człowiek, który robi swo­
je, a któremu nie dają pracować! który 
pracuje dla publiczności wiecznie zdezo­
rientowanej, wobec sztubackiej krytyki — 
wszyscy prawie skąpią mu wyraźnego sło­
wa uznania! Oto stan opery warszawskie, 
po pierwszem dziesięcioleciu... wielkich słów.

W istocie, stosunki są u nas dość 
szczególne. Utyskiwa się na wieczyste 
„Traviaty“ i „Rigolettów“, a gdy opera 
wystawi dzieło nowe treścią, rozsławio­
ne na obu półkulach, a wystawi je kapi­
talnie — zaczynają się grymasy — w 
dodatku często nacechowane dezorjen- 
tacją co do istoty sztuki, o którą idzie: 
poprostu niezdolnością do jej sklasyfi­
kowania i oceny. Nieraz chciałoby się 
zapytać: czego właściwie panowie żą­
dacie i co się ma wystawiać? Propo­
nujcie — wszystko jest do dyskusji. 
Ale takich konkretnych faktów naj­
częściej nikt się nie dowie.

W każdym razie sensacją stała się 
w fachowych kołach teatralnych reży- 
serja i inscenizacja „Jenufy“, doko­
nana przez Zygmunta Zaleskiego. 
Wiedzą bowiem te koła czem jest re­
żyserja opery a wiedzą także o trud­
nościach, z jakiemi musi walczyć w o- 
perze naszej każdy, kto chce przeła­
mać zagnieżdżony szablon. Nie od 
wszystkich recenzentów muzycznych 
można żądać, aby byli ludźmi teatru, 
tj., aby orjentowali się w technice re­
żyserskiej oraz aktorskiej. To też w 
wielu razach załatwiono świetną pra­
cę Zaleskiego utartym zwrotem uzna­
nia — zresztą najwyższego. Różnica z 
tem, co dotychczas się na scenie na­
szej działo, była wszakże tak uderza­
jąca, że musiała trafić i do zawodo­
wych muzyków, z techniką teatru nie­
zbyt otrzaskanych. W szczególności u- 
derzyło to, że p. Zaleski „postawił ro­
le“ (jak się to technicznie mówi) 
wszystkim współgrającym i zmienił 
im niejednokrotnie cały system ge­
stów. Zauważył to np. sprawozdawca 
„ABC“ i napisał:

Prawdziwy triumf święciła reżyserja 
Zaleskiego. Dość powiedzieć, że oduczył 
on naszych śpiewaków owego katastrofal­
nego wymachiwania rękami! Ciężko to 
szło wychowankom szkoły Popławskiego 
— ale szło. Kto z mężczyzn bał się ulec 
pokusie, pakował ręce do kieszeni, niewia­
sty w momentach kłopotliwych krzyżowa­
ły ręce na piersi — ale bezpotrzebnie nie 
wymachiwał prawie nikt. Dawny system 
wiatrakowy zaprezentowała tylko w' spo­
sób klasyczny Mankiewiczówna.

Wyrażenie „system wiatrakowy1* 
jest może bezlitosne, ale jakże słuszne! 
Gdy nam się jednak udało pozyskać 
Zaleskiego, to może i ten system na- 
koniec się przeżyje. Byłby czas naj­
wyższy zabrać się do podniesienia ak­
torstwa w naszej operze na ogólny 
wyższy poziom. Nie dokonają tego, ma 
się rozumieć, „reżyserzy“, których cała 
wiedza polega na wskazywaniu arty­
stom kiedy wejść i wyjść, lub na ukła­
daniu banalnych „sytuacyj“ Na to po­
trzebny jest artysta świadomy techni­
ki, sam świetny aktor i człowiek twór­
czy w swoim zawodzie, a mający au­
torytet światowy. Oby „Jenufa“ była 
dobrym początkiem 1

M. W.

Książki nadesłane
E. Fournier d‘Albe: „Cuda fizyki“. 

Lwów Warszawa 1930. Książnica „Atlas“. 
Bibljoteka „Iskierek“.

M. Smolarski: przygody polskich po­
dróżników" Lwów—Warszawa 1930. Ksią­
żnica /.Atlas“. Bibljoteka „Iskierek“,

ŻYCIE KULTURALNE
NAUKA

Sekcja Przyrodnicza Towarzystwa Nau­
czy cieli Szkół Średnich i Wyższ,ch odbyła 
swoje walne zgromadzenie pod prze­
wodnictwem profesora dra L. Bykowskie 
go. Nad sprawozdaniem ustępującego za 
rządu rozwinęła się ożywiona dyskusja, 
w której ustalono wytyczne pracy na nad­
chodzący rok w kierunku naukowym i 
metodyczno pedagogicznym Praca nad 
programami szkolnemi powierzona będzie 
osobnej stałej komisji. Bównież postano­
wiono zreorganizować bibljotekę i czytel­
nię czasopism, która mieścić się będzie w 
gimnazjum matem -przyrodn. pod zarzą­
dem p dyr. Dra Dreżepolskiego. Do no­
wego Zarządu wybrano pp. Flisa (prze­
wodniczący), Dra Dreżepolskiego (zast. 
przewodn), Orłowską (sekret.) i Vogla 
(skarbn.) Pierwsze posiedzenie, nowego za­
rządu odbędzie się dziś yv piątek 31 bm. 
w gimnazjum matematyczno-przyrodnicz. 
(Strzelecka 4).

Z Polskiego Tow. Historycznego. Sekcja 
krytyczna oddziału krakowskiego odbyła 
posiedzenie z odczytem dra M. Friedberga 
pt.: „Uwagi o książce Z. Wojciechowskie­
go: Prawo rycerskie w Polsce przed statu­
tami Kazimierza Wielkiego. Poznań, 1928“ 

(nk)
Z Wileńskiego Tow, Przyj. Nauk. Wy­

dział I odbył zebranie z referatem prof. J 
Otrębskiego p t. „W sprawie skrótów w 
języku polskim“ i prof St Gliscelli p t. 
„O klasyfikacji rękopisów w świetle kry­
tyki Bediera“. (nw)

MUZYKA
Nowy dyrektor poznańskiego Konser­

watorium? Z Warszawy donoszą nam, że 
rozeszła się wiadomość, jakoby dyrekto­
rem Państwowego Konserwatorium Mu­
zycznego w Poznaniu został zamianowany 
p. Eugenjusz Morawski, kompozytor stale 
od lat 25 zamieszkały w Paryżu i zajmu­
jący tam wybitne stanowisko w świecie 
muzycznym.

Podając tę informację, zaznaczamy, że 
urzędowa wiadomość o nominacji tej do 
Poznania nie nadeszła jeszcze. W każdym 
razie p. Morawski bawił niedawno pry­
watnie,w Poznaniu, zapewne w celu ob- 
znajmienia się ze stosunkami.

Wiadomo, że poprzednio nominowany 
dyrektor, p. Czesław Marek, zrezygnował 
ze stanowiska jeszcze przed jego definl- 
tywnem objęciem i po krótkim pobycie w 
Poznaniu wrócił do Zurychu, gdzie stale 
mieszka.

Chóry poznańskie w Warszawie. Piszą 
nam z Warszawy: W Filharmonji wystą­
piły poznańskie chóry Kola Śpiewackiego 
Polskiego oraz im. Chopina. Wykonały o- 
ne wespół z orkiestrą Filharmonji wielki 
i trudny program, mianowicie: „Psalmus 
hungaricus" Zoltana Kodaiyego, „Psalm 
47“ Florent Schmitta, oraz fragmenty z 
„Oratorjum“ Uzy Niekraszowej, kompozy- 
torki warszawskiej, uczenicy Szymanow­
skiego. Jako soliści brali udział: sopra­
nistka p. Turczyńska, oraz tenor p. Bregy. 
Dyrygował Stanisław Wiechoiyicz. (mw)

TEATR
Z teatru w Toruniu. Jak się dowiadu­

jemy od naszego korespondenta toruń­
skiego (A. M.) Teatr Miejski w Toruniu 
wystawił w ostatnich czasach „Złamaną 
drabinę“ Berra i Gavaulfa, oraz „Trójkę 
hultajską“. Obok nich znalazł się na afiszu 
wodewil Cyryla Danielewskiego „Polacy 
w Ameryce“. Zmodernizowany i zaktuali­
zowany szeregiem wstawek i dodatków z 
efektowną apoteozą Gdyni na czele, któ­
rym zawdzięcza powodzenie, osiągnął on 
.uż rekordową ilość dwudziestu kilku wi­
dowisk w ciągu kilku zaledwie tygodni. 
W ostatnią sobotę stycznia ukazai się na 
scenie toruńskiej „Sulkowski“ Żeromskie­
go, w nader starannem przygotowaniu re- 
żyserskiem p. J. Kochanowicza. W stycz 
niu gościł też Toruń przez dwa wieczory 
„Redutę" z Dickensowskim „Świerszczem“.

O „Panu Twardowskim" w Czechach. 
Popularne pismo praskie „Rozkvet“ podał 
notatkę o wystawieniu w Poznaniu „Pana 
Twardowskiego“ i parę fotografij.

SLAWISTYKA
Czesi i Malczewski. Z Pragi piszą nam: 

Staraniem Akademickiego Kola Przyjaciół 
Polski wygłosił odczyt o zmarłym świeżo 
mistrzu Malczewskim p. Vlastimil Hof­
man, świetny jego uczeń. Kreśiiwszy syl­
wetę psychologiczną i artystyczną Mal­
czewskiego, podał p. Hofman na zakoń­
czenie kilka interesujących szczegółów o 
kulcie Malczewskiego w Czechach. W 
słynnej galerji Jerzego Karaska znajduje 
się, oprócz słynnego „Artysty z chimerą“, 
wiele obrazów olejnych Malczewskiego 
i przeszło sto rysunków, w których mistrz 
był jak wiadomo niedościgniony. Czeska 
Akademja Sztuki zamianowała też Mal­
czewskiego swym członkiem honorowym, 
a to za inicjatywą poety J. Sv. Machara 
Malczewski był zaś zawsze gorącym zwo­
lennikiem polsko-czeskiej współpracy na 
polu kultury. (pm|

„STANĘŁY NOGI NASZE
Jako plon „niepróżnującego próżno­

wania*. w wolnych od innych zajęć 
chwilach krakowskiego ludoznawcy i 
socjologa prof Jana Bystronia po­
wstała obszerna książka „Polacy w 
Ziemi Świętej Syrji i Egipcie"*). 
Przygotowany do tego dwiema wla- 
snemi podróżami stworzy! autor jak- 
gdyby kronikę wszystkich polskich 
wypraw, objąwszy nią niemal dzie 
więc wieków. Z takiej perspektywy 
można dużo zobaczyć. Choć olbrzymia 
ilość faktów utrudniała konstrukcję, 
powodując nieraz powtarzania i pew­
ną riewspóimierność poszczególnych 
rozdziałów — jednak zarysowuje się 
w pracy swoista linja polskiego sto­
sunku do krajów biblijnych co niewąt­
pliwie jest ważnym przyczynkiem do 
dziejów kultury umysłowej w Polsce

W średniowieczu wypraw polskich 
było stosunkowo nie wiele. Polska 
niedość jeszcze związana z zachodem, 
mało się interesowała krucjatami, tem 
bardziej, że jako spełnienie tego reli­
gijnego obowiązku liczono Polakom 
walkę z pogańskimi sąsiadami. Tu i 
ówdzie jednak któryś książę lub moż­
niejszy rycerz czy duchowny dołącza! 
się do krucjaty lub wybierał z piel­
grzymką. Autor zestawia sumiennie 
dochowane wiadomości zaczynając od 
rzekomego udziału garstki rycerzy 
polskich w drugiej krucjacie.

Dopiero w XVI. wieku zaczęli licz­
niej płynąć polscy pątnicy, wśród nich 
wiele znakomitości, a także pierwsi z 
Polaków, którzy pokusili się utrwalić 
swe wrażenia w opisach. Najwcześniej 
uczynił to w r. 1512, po łacinie brat 
Anzelm bernardyn, tłumaczony wkrót­
ce na język polski. Poza tem, oprócz 
krótkiej relacji z pielgrzymki hetma­
na Jana Tarnowskiego (1517) mamy 
„Peregrynację do Ziemi świętej" Jana 
Goryńskiego z Ojrzanowa, syna woje­
wody mazowieckiego i najlepszą przez 
długie lata „Peregrynację“ księcia Mi­
kołaja Radziwiłła zwanego Sierotką 
(1582-3). Obaj autorzy, z pozoru piel­
grzymi, byli raczej turystami. Radzi­
wiłł, nie poprzestając na samej Ziemi 
Świętej, z ciekawości udaje się do 
Egiptu, wychodzi na piramidy, jeździ 
po Nilu. Nie było takich śmiałków 
wśród innych ówczesnych pielgrzy­
mów pobożnie poprzestających na 
zwiedzeniu miejsc świętych. Zwiedzili 
je m. in. Jan Łaski, późniejszy pry­
mas, znany poeta Dantyszek, kaszte­
lan krakowski Andrzej Tęczyński, je­
go brat Jan, żeby wymienić najzna­
komitszych.

W XVII. 1 XVIII. wieku osłabło 
pielgrzymowanie do Palestyny; zastą­
piły ją krajowe Kalwarje i miejsca cu­
downe 7 Częstochową na czele. Z ca­
łego XVII. stulecia w literaturze pol­
skiej pozostał jeden tylko pisany ślad 
pielgrzymek i to przez autora zalicza­
jącego siebie do narodu ruskiego. Jest 
to „Apologja peregrinatiey do Kraiów 
Wschodnych“ przez arcybiskupa Po­
tockiego Melecjusza Smotryckiego. W 
XVIII. wieku opisów już nieco więcej, 
choć również mało pielgrzymów, re­
krutujących się niemal wyłącznie z 
Bernardynów lub Reformatów. Z 
Bernardynów opisali swe podróże: 
Hieronim Lisowski, Andrzej Jordan, 
Antoni Burnicki, z Reformatów — Jó­
zef Drohojewski, który był także w 
Egipcie, opracował swą wyprawę dla 
„pobożno-ciekawej publiczności" Ze 
świeckich sięgnął po laury literackie 
Tomasz Wolski, „bigot i awanturnik“; 
jego „Ulustris peregrinatio", pozbawio­
na wartości artystycznej, jest jednak 
ciekawą ilustracją umysłowoścj pol­
skiej w czasach saskich.

Dotąd wyprawy na wschód miały 
formalnie przynajmniej, a w większo­
ści wypadków i istotnie, cele dewocyj- 
ne. Poza tem spotykamy tam chyba 
jeńców, jak np. w XVII. w. szlachcica 
Marka Jakimowskiego, więzionego na 
tureckich galerach. Z końcem XVIH 
wieku cele wypraw bardzo się różni­
cują. Wojażuje po Egipcie tylko, z o- 
minięciem Palestyny, ojciec turystów 
polskich Jan hr Potocki; w kilkana­
ście lat później stają pod piramidami 
Polacy, służący w wojskach Napoleo­
na, wśród nich Sułkowski, który ginie 
w r. 1798. Jako lekarz i tłumacz działa 
na wschodzie od ostatnich lat tego 
stulecia ksiądz Prosper Burzyński. Są 
to już zwiastuni XIX. wieku, w któ­
rym stosunki Polaków ze wschodem

*) Jan St Bystroń. Polacy w Ziemi 
Świętej Syrji i Egipcie 1147 1914 Kraków 
193(b Nakładem księgarni geograficznej 
„Orbis“ w Krakowie, 8®, stron. VIII + 310.

W BRAMACH TWOICH...,
byty najbardziej żywe i najbardziej u 
rozmaicone, pominąwszy pewien 
stój z początkiem stulecia ia‘

Specjalny koloryt nadają tym sta. 
sunkom postacie Polaków, chtącVtX 
na tamtym terenie znaleźć rozwi»?? 
nie „sprawy polskiej' . Najwybiinf,., i 
z nich to generałowie Dembiński 
Bem. Pierwszy, po upadku powstoi.ln 
listopadowego, podczas wojny iu,„‘ 
ko-egipskiej obejmuje urząd naczel 
nego organizatora armji egipskiej „h, 
pośrednio walczyć z Rosją stojąc „„ 
stronie Turcji. Usiłuje skupić w armii 
egipskiej najwięcej oficerów Polaków 
i to budzi zastrzeżenie w pogodzonym 
tymczasem z Rosją władcy Egin.,, 
Dembiński podaje się do dymisji Ca 
la akcja - jak tyle innych - nie u- 
dala się. General snuje teraz projekty 
połączenia morza Śródziemnego z Eu 
fratem, aby użyźnić i ożywić handle 
wo pustynie, na których mieliby osia 
dać polscy osadnicy I to pozostało w 
projektach Bardziej spopularyzowana 
postacią jest Bem, który znów w służ 
bie tureckiej w Syrji. chcial stworzyć 
z Arabów lotną armję pod dowódz­
twem polskich oficerów i marzył 0 
zużyciu tej armji w Polsce. Umarł 
prz.edwcześnie, zostawiając jako rezul­
tat swych poczynań sporo Polaków w 
służbie tureckiej, tak wojskowej jak 
cywilnej. Oprócz obu wodzów przyczy­
nił się do rozsławienia Polski na 
wschodzie Wacław Rzewuski, śmiała 
wyprawą po konie w głąb arabskie) 
pustyni (1817-20) o czem napisał ob­
szerne, nie wydane dotąd dzieło. Po­
stać jego oplotły romantyczne legendy.

Współcześnie z Rzewuskim, wyjeż­
dża do Syrji i Egiptu pierwszy podróż- 
nik-orjentalista polski Józef Sękowski, 
a w kilkanaście lat później podobna 
drogę odbywa inny uczony orjenta- 
talista: Antoni Muchliński. W połowie 
stulecia spotykamy w Egipcie 3 przy­
rodników: Cienkowskiego, dr Zagiel- 
la i A. Wagę, później nieco odbywa 
podróż wschodnią wybitny historyk 
Al. Jabłonowski — po nim liczni, obec­
nie jeszcze czynni, badacze. Równo­
cześnie z wyprawami naukowemi za­
czynają się wędrówki wschodnie poe­
tów i artystów, które do dziś dnia nie 
straciły uroku. Szereg ten otwiera 
Słowacki swoją dobrze znaną podróżą, 
której najpiękniejszym plonem jest 
„Ojciec zadżumionych“. (Warto pod­
kreślić, że prof. Bystroń stwierdza u 
Słowackiego brak rozumienia Egiptu). 
Wśród malarzy są tak wybitni jak Tę­
pa i Kossak.

Stale przebywa na wschodzie kilka 
polskich misjonarzy; najoryginalniej­
szą postacią wśród nich jest jezuita 
Maksymiljan Ryłło, który doczekał się 
już dwutomowej monografji. Nie prze­
stała też płynąć odwieczna fala piel­
grzymów, powiększona zastępem tury­
stów, nie mających na oku celów de- 
wocyjnych. Mnożą się opisy podróży, 
to też i w dziele prof. Bystronia omó­
wienie podróży w znacznej części zle­
wa się z omówieniem „opisów“. Autor 
wyróżnia artystyczną wartość ..Podró­
ży po starożytnym świecie" Wt. Węży­
ka uważając ją za „najlepszą polską 
książkę o Egipcie“ i rehabilituje nie­
słusznie zapomnianą „Pielgrzymkę do 
Ziemi Świętej“ ks. Ig. Hołowińsi-ieso, 
oddającą szczerze i nienużąco podnio­
sły nastrój pielgrzymi Za dzieło typo­
wo publicystyczne uważa 3-tomową 
„Podróż na wschód" Maurycego Man­
na. Osobno wydziela autor relacje ..u- 
bogich duchem" z których najciekaw­
sza jest choć niezbyt zgodna z orto­
grafią „Pielgrzymka“ braciszka ber­
nardyńskiego Koczura.

Autor wylicza znaczną ilość pol­
skiej literatury o wschodzie, mniej 
ciekawą resztę zostawiając bibliogra­
fom. Sądzę, że szkoda by było oddać 
im na pastwę pominiętą przez autora 
książkę Anny z Szawtowskich Nev- 
manowej, która jako żona konsula au­
striackiego kilkanaście lat mieszkała 
w Egipcie i na bliższym wschodzie. 
Trzytomowe, o ile się nie mylę. i®J 
„Wspomnienia“, żywo pisane, muszą 
być ciekawe choćby tylko ze wzeledu 
na wyjątkowe warunki autorki jP- 
właśnie podczas pobytu tam Sienkie­
wicza była konsulową w Kairze.

Wiek dwudziesty przynosi jako ner 
wość 3 zbiorowe wyłącznie polski, 
pielgrzymki Poza tem lata do 'v,e’ 
kiej wojny są tylko dalszym ciąsie 
drueiei potowy wieku ubiegłego

Podkreślić trzeba staranne wv 
nie książki i liczne a ciekawe napra 
dę „ilustrujące" ilustracje.

Dr. Marja Wojciechowska.
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Rewolucja na dnie morza
he2picczeństwo grozi „niebotykom" 

i’le nowojorskim
Telegramy donosiły w tych dniach z
1 ijrku o wyłonieniu się nowej wyspy 

N«* morskich w pobliżu wysp Ba-
« °drll\a iej wyłonionej z morza wyspie 
t“al“%,’iuno ruiny starożytnego miasta. 
od|ia -cwanego ongiś przez wysoce kul- 
“""iri» naród azteków.
*ur?nstvtui Carnegiego natychmiast roz- 

ll| 'urzygolowulna do wysłania na tę
P0 ’,! dobranej pod względem uczonych 
* ■miko* ekspedycji, która ma za za- 

zbadanie przeszłości tego ciekawego
^'wiadomość powyższa nabrała wielkie- 

-nacienia z chwilą, gdy się okazało, że 
f° 4 sl ona żadnytja humbugiem amery- 
n'e kim. gdyż kapitanowie okrętów ame- 
k8kaiiskich i szwedzkich zgodnie donoszą 
r’ lelkicti wslrząśnieniach i przemianach,
°kuu poiliega w tych okolicach dno mor- 
1“,' Pomiary głębokości morza w tych 
Si'di<->ch doprowadziły do zdumiewają- 

v, i, “wvników. W tych miejscach, gdzie 
? niei olowianka natrafiała na twarde 
. obecnie nie może ona zgruntować i
-I wystarcza żaden dłuższy sznur, by zba-

5 V głębokość w nowoutworzonych glę- 
rach P° trzęsieniach dna morskiego

New Yorku powróciła w tych dniach 
v > edycja geograficzna, która pozosiawa- 
Xł prze wodę,n kapitana Davida Bodę. 

V itan Bodę oświadczył po powrocie że 
„ lyćb miejscach, gdzie niedawno dno 
morskie znajdowało się na głębokości 
Edkuset zaledwie metrów, obecnie głębo­
kość wvnosi kilka tysięcy metrów. Szcze­
cinie 'wielka głębia powstała pomiędzy 
Moniucket i Sabie Island. Dno morskie w 
okol ach bliskich od New Yorku zmient- 
?'," e do tego stopnia, że geologowie oba­
wiam się- że zmiany te mogą zagrażać 
Egzystencji drapaczy chmur. Przyczyną 
tvcii wszystkich zmian dna morskiego by- 
„ trzęsienia dna morskiego, które rozpo- 
C sio jeszcze w roku ubiegłym 18 listo- 

nnda W tym dniu najpotężniejsze drapa­
ne chmur w New Yorku, kióre opierały 
kie zwycięsko wszelkim wstrząśnieniom, 
nie chwiejąc się nigdy, zadrżały od posad 
tak silnie, że obrazy w mieszkaniach po- 
enailały ze ścian, a lustra popękały od 
wstrząśnienia Oznacza to, że powierzchnia 
dna morskiego przechodzi jakieś głębokie 
okresy przewrotu.

Nagłe wyłanianie się z fal morskich 
nowych wysp nie jest zjawiskiem nowem. 
Okrągłe 14 lat temu, dokładniej 22 gru­
dnia 1905 r. maleńka wysepka Jap zniknę­
ła pod wpływem trzęsienia dna morskiego 
z powierzchni oceanu, a w kilka miesięcy 
później tak sarno wyspa zwana „Rozbój­
niczą“, która była zdawiendawna główną 
kwaterą piratów chińskich. Zniszczenie 
tej wyspy przypisują trzęsieniom dna 
morskiego, jakim podlegają stale okolice 
mórz japońskich i chińskich.

W dawnych okresach egzystencji na­
szej planety takie trzęsienia dna morskie­
go musiały być o potworniejszych skut­
kach, co widać jeszcze i dzisiaj z zarysów 
lądów, które widocznie zostały rozerwane 
przez takie trzęsienia. Dowodzą tego, zre­
sztą, i pozostałości różnych gatunków ro­
ślin i zwierząt w krajach, które dzisiaj 
oddzielają morza i oceany. Inne lądy, o 
których zarysy nie mówią o tern, jakoby 
bylv połączone kiedyś z innemi konty­
nentami, posiadają również swoje tajem­
nice dotychczas niezbadane. Tajemnicą 
taką jest np pustynia Sahara. Cala histo- 
rja o Atlantydzie nie jest bynajmniej baj­
ką — jestto tylko pozostałość niejasna 
dawnej historii prawdziwej.

Tak wielkich, wstrząsających i gwał­
townych zmian nie doznaje ziemia dzi­
siejsza, zwłaszcza na kontynentach sta­
łych Zdaje się. że lądy znalazły się już 
w okresie „uspokojenia", zmianom podle­
gają tylko jeszcze dno morskie i wyspy, 
które wznoszą się na powierzchni oceanu.

Geografów te podziemne wstrząśnienia 
doprowadzają do rozpaczy. Najdokładniej­
sza karta wysp oceanicznych dla użytku 
oficerów marynarki nie trwa długo 
Wkrótce jakieś nowe trzęsienie dna mor­
skiego zatapia jedne a wylania inne wy­
spy i karta jest już nieaktualna Stosun­
kowo niedawno, bo w r. 1757 powstało 
takich nowych wysp na oceanah ponad 
dwadzieścia. Po wybuchu wulkanu Kra­
katau w nocy z 26 na 27 sierpnia 1883 r. 
większa część przyległej wyspy zapadła 
się w morzu. Tuż zaraz wyłoniły się z ocea­
nu dwie nowe wyspy i otrzymały nazwy 
Gallmeyer i Neers. Ale nie trwały długo 
te nowotwory wulkanicznego pochodzenia. 
W kilka miesięcy później obie były już 
Pod wodą, która w tern miejscu miała już 
w głębokość 4 metrów.

W r. 1831 w pobliżu Sycylji wynurzyła 
z odmętów morskich wysepka wyso­

kości około 200 mtr. Nazwano ją Ferdi- 
■andea Zapadła się ona w fale po kilku

tygodniach istnienia.

Nowe znaczki pocztowe 
państwa watykańskiego

tvvd^AP^' Z Rzymu donoszą o bliskiem 
WfliEi?1^ znaczków pocztowych państwa 

aas^'eK° Zastąpią one marki, które 
tu u“zczano zaraz po podpisaniu trakta- 
znutEi aaskiego. Data emisji wyznaczona 
bedn a ?a .c*7iei^ 6 lutego. Nowe znaczki 
dokn . °bione portretem Ojca św. iub wi­
deł vmt naiważn*ej8zych objektów z Citta 
do eh C,an°' Marki obecne będą w użyciu 
zapasu ’ WYczerpania całkowitego ich

Moda roku 1930 wzoruje się 
na kostjumie kąpielowym

Wysmukła lin ja — Ubiór sportowy 
Nowe lin je

Paryż, w styczniu.
W Paryżu daje się zauważyć tendencja 

do stworzenia nowej, zdecydowanej mody, 
któraby nadała życiu i zwyczajom 1930 r. 
tak zdecydowane piętno, jakie nadały on­
giś mody dyrektoriatu, cesarstwa i innych 
epok historycznych

Jaki jest obecnie stan rzeczy w tej dzie­
dzinie? Nowy kierunek jest wynikiem na­
wrotu kobiety 'do kobiecości i przywróce­
nia znaczenia wyłącznie damskim kraw­
com. Jest to naturalny zwrot, wywołany 
okolicznościami psychologicznemu tak 
zresztą wszystkie objawy życia społecz­
nego. Nie było jeszcze okresu — z wyjąt­
kiem może wczesnych czasów cywilizacji 
greckiej — w którymby kobiety intereso­
wały się tak żywo swem ciałem i poświę­
cały tyle czasu, energji i pieniędzy na za­
chowanie lub odzyskanie smuklej, dziew­
częcej linji. Ponieważ zaś kobiety dbają 
tak bardzo o silne, giętkie ciało i tak 
bardzo entuzjazmują się sportem, krawiec 
damski musi obymślać modele, przezna­
czone przedewszyslkiem dla sportsmenek.

Ubranie sportowe wzoruje się pod 
względem wygody na kostjumie kąpielo­
wym i sylwetka sukni na rok 1930 przy­
pomina również kostjum kąpielowy. Każ­
da kobieta nosiłaby chętnie od rana do 
wieczora kostjum kąpielowy lub piżamę, 
gdyż te rodzaje ubrania dają zupełną swo­
bodę ruchów i nie krępują mięśni Ponie­
waż zaś ten ideał jest niemożliwy, roz­
wija się moda, mająca zapewnić kobiecie 
uczucie takiej swobody, jak kostjum ką­
pielowy. Innemi słowy nowe modele za­
pewniają ciału większą swobodę ruchów, 
podkreślają korzystnie jego linje.

Zasadniczym rysem nowej mody jest 
naturalne odgraniczenie części ciała. Je­
żeli kobieta gra w polo lub pływa, pasek 
jej kostjumu znajduje się tam. gdzie mu 
wyznaczyła miejsce natura. To nadaje fi­
gurze lekkość i giętkość, powabną i kobie­
cą. Ale laka reforma mody wymaga prze­
dłużenia sukni, a to celem nadania cało­
ści harmonji i zupełniejszej symetrji Suk­
nie stają się coraz dłuższe w miarę postę­
pu zimy. W dzień nosi się sukienki dużo 
poniżej’kolan, toalety wieczorowe sięgają 
do kostek. Suknie sportowe wydłużyły się 
najwyżej o kilka centymetrów, gdyż 
przedstawiają rodzaj uniformu, tak, że 
obecnie dążenie do zmian w tym kierunku 
byłoby chybione.

Górna część ciała odzyskuje, słowem, 
swoje naturalne zarysy.

Ponieważ kobieta poniechała do pewne­
go stopnia naśladownictwa mężczyzn, mo­
żemy żywić nadzieję, że nowa moda roz­
winie się po linji wybitnie kobiecej. Mo­
da bowiem jest odbiciem obyczajów.

Jubileusz maszyny do szycia
Jakiż inny kraj, jeżeli nie ojczyzna mo­

dy par excellence — Francja, mógł być 
miejscem narodzin maszyny do szycia, 
której setna rocznica przypada w bieżą­
cym roku? Istotnie, pierwsza maszyna do 
szycia ujrzała światło dzienne we Francji 
w r. 1833. Twórcą jej był niejaki Bartho- 
lomće Thimonnier, urodzony w r. 1793 w 
miasteczku Abresle.

Ów Thimonnier, po ukończeniu nauki 
szkolnej w seminarjum Saint-Jean, po­
święcił się rzemiosłu krawieckiemu i 
właśnie przy okazji wykonywania swej 
pracy zaczął rozmyślać nad możnością 
sporządzenia maszyny, która znacznie 
skróciłaby proces szycia. Pierwszą próbą 
lego rodzaju maszynkę sporządził z drze­
wa; mogła ona jednak wykonywać jeden 
tylko rodzaj ściegów krawieckich, obecnie 
znany pod nazwą łańcuszkowego. Są to 
ściegi najprostsze i najłatwiejsze, ale też 
i najmniej trwałe. Bądź co bądź początek 
był zrobiony, mechanizm — zupełnie zre­
sztą przypominający zasadę mechanizmu 
obecnie używanych maszyn do szycia — 
zastąpił rękę ludzką, dokonywując jej pra­
cy w tempie niezrównanie szybszein.

Rzadkim dla wynalazków trafem przy­
jęła się maszyna Thimonniera odrazu, ro­
kując znaczne zyski jej wynalazcy, który 
niebawem otrzymał od jednego z wielkich 
paryskich magazynów mundurów wojsko­
wych zamówienia na dostawę osiemdzie­
sięciu sztuk maszyn do szycia jego wy­
nalazku Zdawało się, Ze dalsza droga roz­
powszechnienia maszyny do szycia zosta­
ła przez ten pierwszy wyłom jut otwarta. 
Byłoby też tak się stało uapewno, gdyby 
nie cechowi krawcy paryscy, którzy prze­
ciwstawili się wszelkietni silami wpro­
wadzeniu maszyny do szycia, widząc w 
niej groźną konkurentkę. Ubierając tedy 
drogę, jak iin się zdawało, najprostszą, 
doszczętnie zdemolowali pewnej nocy u- 
rządzony w Paryżu warsztat, w którym 
Thimonnier wyrabiał swoje maszyny.

Zrujnowany, nie znajdując znikąd po­
mocy, biedny wynalazca powrócić musial 
do rodzinnego miasteczka: powędrował 
lam piesze, jako że nie stać go było na 
inną lokomocję i, ażeby mieć z czego tyć, 
urządził teatr marjonetek, z którym wszę­
dzie po drodze dawał przedstawienia. Po 
upływie trzech lat jednak sporządził Thi­
monnier ponownie maszynę do szycia, ale 
już z metalu, a zarazem udoskonalił ścieg 
w ten sposób, że co dziesięć punktów nitka 
tworzyła supełek, znacznie utrwalający 
szew i niedopuszczający do łatwego pru­
cia się go. Był to poważny postęp, mimo 
to trudniej było wynalazcy lansować tę 
udoskonaloną maszynę, aniżeli ów model 
juorwwuiy,

Widząc, że nie znajdzie poparcia ani 
pomocy we Francji, udał się Ihinionnter 
do Londynu, gdzie odrazu nabyto od niego 
patent na jego wynalazek Nabyto tern 
chętniej, że umierający z głodu wynalazca 
sprzedał go za grosze Anglja wykorzy­
stała wnet nabyty patent, posławszy go do 
Ameryki, gdzie Hove zastosowaniem czó­
łenka, podwójnej nitki i innych udosko­
naleń, dał maszynie do szycia podstawy 
dalszego jej rozwoju.

Paryż rezydencją
wygnanych władców

Paryż jest nietylko stolicą umysłowego 
ruchu całego świata, jest on również Mek­
ką wszystkich prawie wygnanych i zde­
tronizowanych monarchów.

Jakże często się zdarza, że po kawiar­
niach tułają się jeszcze w strzępach pisma 
ilustrowane, na których karłach można 
zobaczyć wspaniałe powozy, wiozące mo­
narchów, którzy przybyli jako goście pre­
zydenta Francji Dzisiaj to, co na nich wy 
obrażano, jest już historją. przeszłością

Wczorajszy gość oficjalny jest już dziś 
gościem nieoficjalnym, często naweł bar­
dzo niepożądanym i tylko z grzeczności 
cierpianym.W Paryżu zamieszkuje były szach per­
ski. Jakże niedawno jeszcze żołnierz fran­
cuski przed pałacem Elizejskim prezento­
wa) broń przed tym monarchą Dziś szach 
perski, pozbawiony tronu, handluje w Pa­
ryżu perfumami. Prawda, magazyn jego 
jesi wspaniały, pierwszorzędny w Paryżu, 
ale to i wszystko, co pozostało po dawnej 
świetności.

Drugą pozostałością znaną dobrze na 
bruku paryskim, jest eks-król portugalski 
Manuel. Mógłby śmiało podać rękę b. na.- 
stępcy tronu rumuńskiego, ks. Karolowi. 
Obaj młodzi, obaj hulaki, kobieciarze i 
karciarze. Gdy spotkają się w pierwszo­
rzędnej restauracji paryskiej, mrugają so­
bie tylko okiem: i ty tu. szelmo? A kel­
nerzy, w oczekiwaniu sutych napiwków, 
nie dbają o wyroki ani rad regencyjnych, 
ani nie ulegają nakazom woli ludzi lecz 
tytułują swych gości — Wasza Królew 
sio. Mość.

W Paryżu gości również niekorono- 
wany jeszcze, ale o koronie marzący wiel­
ki książę rosyjski Dimitrij Romanowicz. 
Z jaką wielką dozą filozofii życiowej mu­
si on patrzeć na byłego władcę Dahomeju, 
Bobanzina, który również w Paryżu szu­
kał opieki, zaopatrzywszy się w pękate 
worki złotych cekinów.

Maharadża lndoru, Aga-Chan, ma przy­
najmniej tę przyjemność, że jego konie 
wyścigowe pracują na niego, przynosząc 
mu wcale niezły dochód Ożenił się, na 
złość hindusom, z paryżanką najczystszej 
krwi.

Sułtan Said Ali uciekl od swych pod 
danych, nie mogąc poradzić sobie z mini­
strem skarbu i wymaganiami narodu. I 
ten nie zapomniał o przyszłości. Worki 
złota, srebra i drogich kamieni zabezpie­
czają mu w Paryżu żywot beztroski.

Dwóch jest tylkó zdetronizowanych mo­
narchów, którzy nie przyjechali jeszcze do 
Paryża: Amanullah, bo się boi, i b. kajzer 
Wilhelm, który ma wciąż jeszcze nadzieję, 
że... jakoś to będzie. Amanullah narobił 
we Francji tyle długów, że woli mieszkać 
w Konstantynopolu, a b. kajzer Wilhelm 
wierzy, że z Amerongen czy Doom bliżej 
do Niemiec, niż z Paryża. Gdyby nie po­
wyższe powody, pewnie obaj b. monarcho­
wie woleliby spacer powozem lub autem 
po lasku bułońskim.

Niebezpieczny pomysł
Jeden z paryskich puszkarzy otworzył 

damską strzelnicę, uważając, że kobiety 
dzisiejszej doby powinny umieć obchodzić 
się z bronią. Cel, do którego kobiety 
strzelają, to nie gliniane jajka, gołąbki 
i piłki, ale mężczyźni. Każda z kobiet mo­
że sobie wybrać za cel mężczyznę według 
upodobania i gustu, odpowiedniego wzro­
stem i tuszą.

Paryżanie stoją przed strzelnicą pomy­
słowego puszkarza, miotani najsprzecz- 
niejszemi uczuciami. Wielu z nich woła­
łoby z pewnością, aby ekscentrycznym pa­
ryżankom służyły za cel, dawniej używane 
przedmioty. Myślą z lękiem o kobietach, 
które zwracają się do obsługującego i żą­
dają:

— Proszę o sześć strzałów na postać, 
wyobrażającą szczupłego, wysokiego męż 
czyznę z czarnemi wąsami i w sztywnym 
kapeluszu... Mój umiłowany, zdradzający 
mnie z przyjaciółką, wygląda zupełnie tak 
samo, tylko nosi kamasze i podobno cara- 
pi i gada przez sen.

Zdradzone bodaj w ten sposób mogą się 
teraz pomścić nu swych wiarolomcach.
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Z posiedzenia burmistrzów górnośląskich

Dnia 25 bin. odbyło się w Katowicach 
walne zebranie Stowarzyszenia burmi­
strzów i naczelników gmin Górnego Ślą­
ska pod przewodnictwem prez. Królew­
skiej Huty Spallensteina. W obszernej 
dyskusji zebrani poruszyli szereg aktual­
nych spraw m in. kwestję założenia ban­
ku komunalnego na Śląsku, sprawę ure­
gulowania stosunków w szkołach komu­
nalnych, sprawę odpowiedzialności bur­
mistrzów i naczelników gmin za działal­
ność urzędów itp. Po uchwaleniu budżetu 
wybrano zarząd w skład którego weszli 
jako prezes p. Spaltenstein, jako członko­
wie dr Kocur (Katowice), Figna (Pszczy­
na) i Koj (Mikołów),

Majątek teatrów miejskich w Warszawie
Przy opracowywaniu budżetu teatrów 

miejskich stołecznych na rok budżetowy 
1930/31 obliczono również majątek tych te­
atrów. Majątek ten składa się z nierucho­
mości. a mianowicie: z gmachów Teatru 
Wielkiego, sal Redutowych i reatru Naro­
dowego, ocenionych na 15 884 JJ8,18 zl, na­
lej Teatru Letniego, ocenionego na 
423 118,30 zl, i składów dekoracyj oraz 
sklepów, ocenionych na 601 7o5,04 zl. Ru­
chomości teatrów stołecznych obliczono 
na 6.102.454,72 zl.

Ogólna więc suma majątku teatrów 
miejskich stołecznych wynosi 23.01»..2iu,z4 
złotych.

Inwentarz teatrów miejskich składa się 
z: 9 magazynów kostjumowychj magazy­
nu obuwia, magazynu fryzjerskiego, ma­
gazynu zakupów, oraz magazynu tapicer- 
skiego, meblowego i elektroiluminaior- 
skiego. Niezakończono jeszcze inwentary­
zacji dekoracyj, urządzeń biur i magazy­
nów, garderób teatralnych, magazynów 
elektrycznych, maszyn i urządzeń scenicz­
nych, urządzenia widowni, bibljotek dra­
matycznej i muzycznej, instrumentów oras 
podscenia.

Z pogranicza litewskiego
W rejonie Filipowa patrol KOP za­

strzelił jakiegoś osobnika, którym okazał 
się Jankiel Kugielwort. Przy zabitym zna­
leziono dowody stwierdzające, iż jest on 
emisarjuszem sowieckim. Tegoż dnia w re­
jonie Wiżajn, na pograniczu polsko-litew- 
skiem patrol KOP pochwycił trzy osoby, 
przy których znaleziono większą ilość do­
larów i funtów szterlingów. Przy dalszych 
badaniach ustalono, iż zarówno funty ;ak 
i dolary były fałszywe.

W rzece Mereczance utonął Władysław 
Judkiewicz, Polak, który usiłował zbiec 
przed ścigającą go litewską strażą gra­
niczną.

Przemytnicy sacharyny
Śląska straż graniczna wpadła na trop 

zuchwałej i sprytnej szajki, która przemy­
cała sacharynę z Niemiec do Polski, w 
specjalnie skonstruowanej bryczce, mają­
cej w siedzeniu skrytkę, w której można 
było pomieścić 120 kg. sacharyny. Straż 
aresztowała kierownika bandy Sapera z 
Bytomia, oraz trzech wspólników z Gór­
nego Śląska. Gdy zatrzymano bryczkę, 
znaleziono w skrytce około 100 kg sacha­
ryny, a w czasie rewizji w mieszkaniach 
aresztowanych znaleziono jeszcze 83 kg. 
sacharyny pochodzącej z przemytu Cło 
nieopłacone z powodu przemycania tych 
ilości wynosi około 150.000 zl. Jak się oka­
zuje, przemyt ten uprawiany był od kilku 
miesięcy, skutkiem czego skarb państwa 
poniósł znaczne straty.

Zamknięcie lecznic przeclwkiłowych 
krzywdą dla Podhala

Rozporządzeniem ministerjum zdrowia 
zostały w ostatnim czasie zlikwidowane 
trzy państwowe lecznice przeciwkilowe na 
Podhalu, a mianowicie w Zakopanem. No­
wym Targu i Czarnym Dunajcu. Zarzą­
dzenie to krzywdzi ludność Podhala któ­
ra po okresie nieufności dla otwartych 
lecznic kilowych przekonawszy się o zba­
wiennych skutkach leczenia, w dodatku 
bezpłatnego, korzystała licznie z ich usług. 
N. p. w Zakopanem ilość leczących się do­
szła do 60 osób tak dorosłych jak i dzieci. 
Obecnie nie posiadając środków materjul- 
nych na kosztowne leczenie, chorzy pozo­
stali bez opieki, przezco nietylko sami bę­
dą heznadziejnemi ofiarami strasznej cho­
roby, lecz stanowić też będą wielkie nie­
bezpieczeństwo dla zdrowych. (Paz.)

Nowe Miasteczko Ogrodowe pod Łodzią
Urzędnicy skarbowi, posiadający kilka­

dziesiąt domów w Juljanowie pod Łodzią, 
przystępują do budowy innej serji domów. 
Plan przewiduje 150 nowych' budynków, z 
których 40 jest już w budowie. W ten spo­
sób w najbliższej przyszłości powstanie 
IMłd Łodzią nowe miasteczko, liczące kilka­
set pięknych domów w ogrodach.

Szczątki mamuta na G. Śląsku
W czasie robót kanalizacyjnych na t. 

zw. Buglowiżnie w Katowicach na głębo­
kości 5 mtr. znaleziono dużych rozmiarów 
kość zwierzęcą, którą magistrat oddal do 
Muzeum Śląskiego. Kustosz muzeum 
pan Rysiewicz przesiał wykopalisko 
do instytutu archeologicznego we Lwo­
wie, który orzekł iż jest to kość 
mamuta z epoki dyluwjalnej. Wo­
bec tego muzeum śląskie zwróciła się do 
magistratu z prośbą o przeprowadzenie 
dalszych prac wykopaliskówycch. Magi-

Żydowscy krzewiciele komunizmu
Dnia 25 bm. sąd okręgowy w Często-; 

chowie rozpatrywał sprawę dziewięciu 
mieszkańców miasteczka Krzepice pnw. 
częstochowskiego, oskarżonych z art 102 
K. K. o należenie do związku młodzieży 
komunistycznej Mocą wyroku zostało ska­
zanych pięciu oskarżonych Maitenfeld — 
na 5 lat ciężkiego więzienia, Moszkowl- 
czówna na 4 lata, Altman na 4 lata Wojs- 
felner — na 3 lata i Monitz na 3 lala cięż­
kiego więzienia z pozbawieniem praw Po 
zostałych czterech oskarżonych sąd unie 
winnik
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Polski eksport 
w rękach Niemców

Podaliśmy w tych dniach szczegóły 
umowy polsko - niemieckiej w sprawie 
przejęcia przez Niemcy 35-40 tys. tonn 
żyta polskiego po cenie o 20 proc, wyż­
szej nad notowania giełd polskich Po 
zornie umowa ta wydaje się korzystna 
dla Polski. Pozbycie się z rynków’ pol­
skich 40 tys. tonn żyta, w czem połowę 
stanowić ma żyto z rezerw zbożowych, 
nagromadzonych przez rząd, oznacza 
niewątpliwą ulgę, zmniejszy wybitnie 
napór podaży i wpłynie korzystnie na 
ceny, zwłaszcza, że Niemcy ofiarują wa­
runki korzystniejsze, niż wewnętrzny 
handel zbożowy polski.

A jednak nie można zamykać oczu 
na fakt, że umowa ta oznacza kapitula­
cję eksporterów polskich przed konku­
rencją niemiecką. Niemcy oddawna już 
dążyli do takiego rozłożenia ról w akcji 
„współdziałania polsko - niemieckiego" 
w dziedzinie eksportu żyta, któreby im 
oddało w ręce właściwe prowadzenie 
akcji eksportowej. Obecnie mogą z za­
dowoleniem zacierać ręce, bowiem o- 
siągnęli, czego pragnęli.

Dają też Niemcy wyraz swemu zado 
woleniu. Biuro telegraficzne Wolffa, 
występując przeciwko twierdzeniu nie­
których pism, że umowa zbożowa z Pol­
ską zagraża interesom niemieckim, 
stwierdza, że — wręcz przeciwnie — wy­
chodzi im na dobre. Bo: stosunki na 
rynkach skandynawskich — jedynie w 
rachubę wchodzących dla eksportu ży­
ta niemieckiego — z powodu konkuren­
cji polskiej, do niedawna jeszcze kształ­
towały się w sposób wysoce dla wywo­
zu niemieckiego ujemny. Od grudnia 
do ostatnich dni cena za żyto niemieckie 
i polskie spadła z 8,50 na 6,50 guldenów 
za kwintal. Kosztem tych krajów odży­
wiały się Szwecja i Norwegja taniem 
żytem; niedość na tern: dzięki niskim 
cenom żyta pasza do tego stopnia w pań­
stwach skandynawskich staniała, że 
zdolność konkurencyjna bydła importo­
wanego do Niemiec z północy poczęła 
rosnąć zastraszająco. Doszło do para­
doksalnego zjawiska: Niemcy z zagrani­
cy przywożące za setki miljonów paszę, 
zakupywaną do wysokich cenach — wy­
zbywały się żyta po cenach najniższych. 
Dłużej taki stan rzeczy trwać nie mógł.
Doszło do porozumienia z Polską. Dzię­
ki temu, Niemcy dysponują polskim 
eksportem, mogąc wskutek tego elimi­
nować konkurencję polską i osiągać 
wyższe ceny za żyto polskie. Tyle ko­
munikat W. T. B. Jak widzimy Niem­
cy triumfują, śmiejąc się w piąstkę!

Po niewczasie prezes rady naczelnej 
organizacyi ziemiańskich Kazimierz ks. 
Lubomirski wypowiada się na łamach 
„Gazety Handlowej" przeciwko układo­
wi z Niemcami. Jego słowami kończy­
my nasze uwagi:

„Niechaj zwolennicy układów z 
Niemcami na dotychczasowych warun­
kach przeczytają uważnie artykuł p. t. 
„Zum deutsch - polnischen Roggenab- 
kommen", zamieszczony w „Deutsche 
Tagesztg" nr. 43 z 25 bm., omawiający 
transakcję, zawartą w sprawie sprzeda­
ży 20.000 tohn polskiego żyta. Wątpię, 
czy równie będą zadowoleni, jak redak­
tor niemieckiego pisma, który nie umie 
ukryć radości z powodu wyeliminowa­
nia na pewien czas polskiej konkurencji 
na rynkach zagranicznych“.

Krótkie informacje gospodarcze
— Dyrekcja Banku Francuskiego u- 

chwaliła obniżyć stopę dyskontową z 3 i 
pół na 3 proc. Stopa lombardowa uległa 
obniżeniu z 5 i pół na 4 i pół. proc.

— Pomiędzy niemieckim syndykatem 
producentów związków azotowych a bel­
gijskimi wytwórcami związków azotowych 
zawarte zostało porozumienie, które wyłą­
cza dalszą walkę konkurencyjną tych 
przemysłów.

— Liczba upadłości wynosiła w Niem­
czech w r. 1926 — 12 394, w 1927 — 5 809, 
w 1928 -- 8.293, w 1929 — 10.303, liczba zaś 
ugód sądowych w r. 1926 — 6 929, w 1927 
— 1.501, w 1928 — 3.341, a w roku 1929 — 
5.257.

— Bilans szwajcarskiego handlu zagra­
nicznego za rok 1929 wykazuje saldo uje­
mne w wysokości 633 miljonów fr. s. wo­
bec 586,4 miljonów fr. szwajc. w r. 1928.

—- Fabryka obuwia maszynowego w 
Tammerforsie (Finlandja) p. i „Juvosen 
Kenketehdas O Y.“ ogłosiła zawieszenie 
wypłat. Długi fabryki wynoszą około 6 
milj. marek fińskich.

— International Shol Cy, największy 
amerykański koncern obuwiany, osiągnął 
w r. ¡929 obroty w sumie ogólnej 205 mbj. 
doi. Sprzedaż wy/obów I. S. C. dosięgła w 
r. 1929 — 132 milj. par obuwia wobec 122,7 
milj. w r. 1928.

Dziwoląg prawny
Z polskich kół ubezpieczeniowych 

otrzymujemy poniższe uwagi:
Praktyka życiowa mówi, że wszel­

kiego rodzaju akty ustawodawcze, wy­
dane pośpiesznie, bez należytego, 
wszechstronnego przestudjowania 
sprawy, stają często w sprzeczności z 
zasadami życia oraz przepisami praw- 
nemi, obowiązującemi w innej dzie­
dzinie, co łącznie sprawia, że nowe te 
przepisy przynoszą w praktyce wiele 
szkód i wskutek tego winny być jak- 
najprędzej zniesione.

Dla ilustracji przytoczonego tutaj 
twierdzenia podać chcerny przykład, 
wzięty z dziedziny ustawodawstwa u- 
bezpieczeniowego. Rozporządzenie o 
kontroli ubezpieczeń z dnia 26 stycz­
nia 1928 r. (Dzień. Ust. nr. 9, poz. 64) w 
art 74 brzmi, jak następuje:

„Niezależnie od kaucji i funduszów 
ubezpieczeniowych zagraniczny zakład 
ubezpieczeń odpowiada za swe zobo­
wiązania całym swym majątkiem za­
równo znajdującym się w granicach 
Rzeczypospolitej, jak i poza temi gra­
nicami. Postanowienie to ma być u- 
widocznione na wnioskach 1 polisach 
ubezpieczeniowych, wydawanych przez 
zagraniczny zakład ubezpieczeniowy w 
Polsce.

Jakiż cel miał na względzie ustawo­
dawca, wydając podobny przepis? Nie 
inny, jak dobro ubezpieczonych, po­
siadających polisy na życie zagranicz­
nych towarzystw, mających swe sie­
dziby w Polsce. Powstaje pytanie, 
czy cel ten ustawodawca osiągnął. O- 
kazuje się, że nie, bowiem powyżej za­
cytowanym przepisem nie przysporzył 
pewności lokat posiadaczom polis za­
granicznych towarzystw, a nawet, 
przeciwnie, wprowadzi! w biąd ubez­
pieczonych w obcych towarzystwach, 
bowiem napis na polisach, że zagra­
niczne towarzystwa ubezpieczeniowe 
odpowie ' ją za zobowiązania wobec 
polskich ubezpieczonych całym swym 
majątkiem, znajdującym się w róż­
nych państwach jest czystą fikcją, 
gdyż przepis ten stoi w sprzeczności z 
przepisami ir łych państw.

Ponieważ nas interesują przede- 
wszystkiem towarzystwa włoskie, po­
siadające prawo działalności na ca­
łym terenie Polski, więc stwierdzić 
musimy, że cytowany wyżej przepis 
art. 74 naszego rozporządzenia o kon­
troli ubezpieczeń jest w sprzeczności z 
postanowieniem art. 28 włoskiego de­
kretu królewskiego o ubezpieczeniach 
prywatnych z dnia 29 kwietnia 1923 ro­
ku, który przepisuje, iż majątek to­
warzystw ubezpieczeniowych, przezna­
czony na pokrycie rezerw premjowych 
musi być winkulowany na rzecz ubez­
pieczonych włoskich. Z tego jasno 
wynika, że nasz ustawodawca, mający 
zasadniczo jaknajlepsze chęci z zakre­
su zabezpieczenia interesów polskich 
ubezpieczonych, popełnił błąd, ponie­
waż wydał przepis, nie zaznajomiwszy 
się z ustawodawstwem włoskiem, któ­
remu podlegają centrale towarzystw, 
mających oddziały w Polsce. Ten dzi-

PODATKI I OPŁATY
(p) Wymiar i pobór państwowego po­

datku od nieruchomości. W Dzienniku U- 
staw Nr. 2 z dn. 16. I. 1930 r. ogłoszona 
została ustawa z dn. 30. 12. 1929 r. zmie­
niająca niektóre postanowienia rozporzą­
dzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dn. 
12. 3. 1928 r. o przedłużeniu mocy obowią­
zującej i uzupełnieniu ustawy z dn 1. 4. 
1925 r. w sprawie wymiaru i poboru pań­
stwowego podatku od nieruchomości w 
gminach miejskich oraz od niektórych bu­
dynków w gminach wiejskich. Ustawa po­
wyższa uchyla zawarte w ustępie pierw­
szym art. 1 rozporządzenie Prezydenta 
z dn. 12. 3. 1928 czasowe ograniczenie mo­
cy obowiązującej ustawy z dn. 1. 4. 1925 r. 
W ustępie drugim art. 1 powołanego roz­
porządzenia skreślono słowa „na rok 
1929". Ustawa powyższa weszła w życie z 
dniem 1 stycznia 1930 r. na całym obsza­
rze Rzeczypospolitej z wyjątkiem woje­
wództwa śląskiego, (c)

(p) Utworzenie urzędu celnego w Ho- 
dzonem. Na podstawie art. 4 ustawy w 
przedmiocie uregulowania stosunków cel­
nych minister skarbu utworzył w okręgu 
administracyjnym dyrekcji ceł w Pozna­
niu przy dotychczasowej drodze ubocznej 
Polskie Rodzone — Deutsch Rodzone u- 
rząd celny w Rodzonem. W związku z tem 
droga uboczna Polskie Rodzone — Deutsch 
Rodzone stała się drogą celną. Urzędowi 
celnemu w Rodzonem nadano uprawnie­
nia urzędów celnych drugiej klasy, (c)

(p) Opłata stemplowa od umów o wy­
konanie czynności mierniczych. Okólni­
kiem L. DV. 11453/6 min. skarbu wyjaśnia, 
że pismo stwierdzając« umowy, które

woląg prawny nie jest z wy kłem prze­
oczeniem, lecz wielkim błędem, ponie­
waż opracowywujący projekt rozpo­
rządzenia dokładnie wiedział, że 
wszystkie państwa prowadzą obecnie 
politykę ochrony rezerw ubezpiecze­
niowych, to znaczy, że ich nie wolno 
wywozić zagranicę. To samo obowią­
zuje w Polsce.

Gdyby podany tutaj dziwoląg praw­
ny mia! tylko znaczenie teoretyczne, 
możnaby to uchybienie łatwiej prze­
boleć, jednakowoż tak nie jest, bowiem 
powyższy błąd ma duże znaczenie na­
tury prawnej i gospodarczej Chodzi 
tu o to, że przedewszystkiem ubezpie­
czeni polscy stale są wprowadzani w 
błąd przez zagraniczne towarzystwa u- 
bezpieczeń pod osłoną naszych przepi­
sów prawnych. W ten sposób polski 
ustawodawca uczynił wielką krzywdę 
polskiej rodzimej asekuracji, dając 
obcym towarzystwom zupełnie nieza- 
slużenie wielką broń w walce konku­
rencyjnej Przy akwizycji ubezpiecze­
niowej przedstawiciele zagranicznych 
towarzystw wykorzystują tę broń z ca­
łą zręcznością. Przedewszystkiem o- 
kazują kandydatom na ubezpieczenie 
albumy z nieruchomościami obcych 
towarzystw zagranicą, a przecież jak z 
powyższych wywodów wynika, nieru­
chomości te nie mają żadnego wpły­
wu na zabezpieczenie interesów pol­
skich ubezpieczonych. Dalej twierdzą 
agenci, że należności z polis mogą być 
wypłacane prze? wszystkie oddziały 
obcych towarzystw, co też jest fikcją, 
ponieważ w czasach normalnych atut 
ten nie ma praktycznego znaczenia, 
gdyż należność z polisy można otrzy­
mać bez przeszkód w samej centrali 
towarzystwa, natomiast w czasie woj­
ny, w każdem z państw są wydawane 
rozporządzenia, uniemożliwiające to­
warzystwom asekuracyjnym czynienie 
wypłat zagranicznym posiadaczom po­
lis, które to przepisy uważa się jako 
vis major dla normalnego stanu rze­
czy.

Jakież jest wyjście z poruszonej tu­
taj sprzeczności przepisów prawnych? 

, Naszem zdaniem, należy zmienić prze­
pis art. 74 rozporządzenia o kontroli 
ubezpieczeń w tym kierunku, aby na­
kazać włoskim towarzystwom uwi­
docznić na wnioskach i polisach ubez­
pieczeniowych, że odpowiedzialność 
tych towarzystw za zobowiązania wo­
bec polskich ubezpieczonych podlega 
zastrzeżeniom, przewidzianym w usta­
wodawstwie włoskiem.

Oczywiście naprawa błędu naszego 
ustawodawstwa w tym zakresie jest 
nader pilną, gdyż społeczeństwo nie 
powinno być dłużej wprowadzane w 
błąd. Jest nadzieja, że obecny dyrek­
tor Państwowego Urzędu Kontroli U- 
bezpieczeń, który objął w spuściźnie 
po swym poprzedniku i powyżej zacy­
towany przepis ustawodawczy, zechce 
dołożyć starań celem usunięcia oma­
wianego dziwolągu prawnego.

Ub.

urząd ziemski zawiera z mierniczymi o 
wykonanie czynności mierniczych, związa­
nych ze scaleniem gruntów, podlega opła­
cie stemplowej w wysokości 0,2 proc, od 
umówionego wynagrodzenia, (c)

KRONIKA GOSPODARCZA
(k) Konferencja u min. rolnictwa. Dnia 

30 bm. kontynuowane były w ministerstwie 
rolnictwa obrady przedstawicieli organiza- 
cyj rolniczych i rolniczo-handlowych oraz 
zaproszonych rzeczoznawców, poświęcone 
„planowi doraźnej pomocy dla rolnictwa". 
Przed południem obradowały w dalszym 
ciągu komisja zbożowa oraz komisja kre­
dytowa. W wyniku obrad komisyjnych 
sformułowano dokładnie odpowiedzi pa 
pytania, postawione przez ministerstwo w 
kwestjonarjuszach. Popołudniu odbyło się 
drugie zebranie plenarne, na którem prze­
wodniczący poszczególnych komisyj od­
czytali opinje, uchwalone w tychże komi­
sjach. Ministerstwo zbada uchwały i zaj- 
mie wobec nich stanowisko „w planie do­
raźnej akcji pomocy dla rolnictwa", który 
w najbliższych dniach będzie wykończony 
i przedłożony Radzie ministrów.

(k) Silna depresja na krajowych ryn­
kach węglowych. W ub. tygodniu sytua 
cja na rynku węglowym nie uległa pra­
wie żadnej zmianie Hurtownicy, pragnąc 
sprzątnąć przynajmniej s ramp kolejo 
wych węgiel, nagromadzony przez szereg 
dni, poprzedzających tydzień sprawozdaw­
czy, gremjalnie wstrzymali odbiór, wsku 
tek czego przybywały do Warszawy nie- 
Ijćznę transporty, lokowane z pewnemi 
trudnościami w dalszym ciągu po bardzo

niskich cenach Charakterystyczni.,, 
że węgiel z niektórych kopalń jak 
Mars i Jowisz byl sprzedawany POl , np- 
zł za tonnę, co nasuwa przypuszczeni. 1 5 
węgiel wysyłany jest handlarzom * 
mis, gdyż nikt me ma możności , 
w dalszym ciągu takich strat jak d i 4 
Ogólna sytuacja jest tego rodzaju n d' 
szereg miesięcy rynek został zniszi, Łł 
gdyż jeśliby nawet nastały mrozy 
już mowy o normalnym handlu a co n 
wyżej, składnicy będą się starali DUI, 1 
nagromadzonych zapasów, me maiar 
trzeby uzupełniać ich nowemi Na i, i 
niach panuje z tego powodu silna deilr 
sja, gdyż prowincja znajduje się w Ł 
logicznych warunkach i nikt nie nad.u 
nowych zamówień. Czas pracy na niek,? 
tych kopalniach został znacznie oitr i, 
czony Drugie zmiany zupełnie sktu,,?.' 
no, a w niektórych kopalniach praca n-L 
już tylko po 2-3 dni w tygodniu *

Z ZAGRANICY
(z) Rolnicy czechosłowaccy a monnn.i 

zbożowy. Centralna federacja drobm,h 
rolników ogłosiła deklarację w ki,,,1 
przeciwstawia się wprowadzeniu muii., 
polu zbożowego Monopol taki przymusów 
bowiem korzyści jedynie wytwórcom 
pszenicy i dotyczy! jedynie 22 proc zhi u 
rów, pozostawiając bez ochrony pozostał. 
78 proc, zbiorów, na które składa się urm 
dukcja innych zbóż Stan laki przyniósłby 
szkody najbiedniejszym okolicom i drub 
nym rolnikom, zainteresowanym szczegół' 
nie w hodowli. Z tych względów Związek 
domaga się najszybszego uregulowania 
stawek celnych na bydło i wydania za 
rządzeń, mających na celu uprzywilejm 
wanie wywozu żyta, jęczmienia i owsa

(z) Transmisja energji elektrycznel w 
północnej Italji. Ukończona została budo­
wa tinji transmisyjnej z centrali elektrycz­
nej w Cardano, należącej do towarzystwa 
hydroelektrycznego „lsarco". Prąd przesy. 
lany na przestrzeni 242 kim., obsługuje ca­
łą polać równiny lombardzkiej Technicy 
uważają linję tę za jedną z najciekaw­
szych w Europie. Konduktory są z alumi- 
njum i stali, linja jest ¿izolowana przy po­
mocy specjalnych izolatorów, przyczem 
zużyto 140.000 bezpieczników Linja trans­
misyjna pomiędzy Cardano a Fiume Oglio 
(100 kim.) budowana jest na skłonach wy. 
sokich gór.

(z) Międzynarodowy kartel budowy wa- 
gonów. Od dłuższego czasu toczą się ro­
kowania między producentami belgijski­
mi, francuskimi, niemieckimi, włoskimi, 
czeskimi, austrjackimi i szwajcurskimi, 
w sprawie zawiązania międzynarodowego 
kartelu budowy wagonów. Nowy kartel 
miałby czuwać nad ustalaniem kontyn­
gentu eksportowego i uniemożliwiać koli­
zje między poszczególnymi członkami Ro­
kowania bliskie są ukończenia i już 
wkrótce spodziewane jest ukonstytuowa­
nie władz kartelu. Zaznaczyć należy, że w 
nowym kartelu o międzynarodowe™ zna­
czeniu brak Polski — poważnego produ­
centa wagonów (j)

(z) Bojkot towarów niemieckich w Da-
njL Naskutek intensywnie prowadzonej 
kampanji i ciągłych nawoływań prasy, dal 
się odczuć w Danji intensywny bojkot to­
warów pochodzenia niemieckiego. Jedno­
cześnie wzrosło zainteresowanie imporiera 
angielskim. Szereg wielkich firm kopen­
haskich, pracujących dotąd z Niemcami, 
nawiązało kontakt z angieiskieini sferami 
kupieckiemi. Prócz tego otwiera się w Ko­
penhadze izbę handlową duńsko-angiei- 
ską, oraz stalą wystawę angielskich pró­
bek i wzorów, (j)

Z WYDAWNICTW
(w) Pomorze i Gdynia. Wyszedł z dru­

ku II numer czasopisma gospodarczego 
¿Pomorze i Gdynia" zawierający dalszy 
ciąg bardzo ciekawego artykułu „Polska 
polityka morska i rozbudowa portu w 
Gdyni', przedstawiający syntezę prac olt. 
rozbudowy portu gdyńskiego, nadto inte­
resujące części, tyczące statystyki przed­
siębiorstw przemysłowych w Gdyni, ruchu 
budowlanego w u. r., i ruchu ludności o- 
raz obrotów towarowych, dalej, przedsta­
wione działalności Izby Przemysłowo Han­
dlowej w Grudziądzu w różnych dziedzi­
nach życia gospodarczego Numer uzu­
pełnia bogaty dział wiadomości gospodar­
czych z kraju i z zagranicy, inforniacyj 
eksportowych i możliwości handlowycn, 
któremi prosimy zainteresować się wszyst­
kich reflektujących na eksport swych wy­
robów.

Nasiona Sprawozdanie handlowe z dn. 
27 stycznia 1930, specjalnego składu na­
sion, Telesfora Otmianowskiegi w F°*‘ 
niu. Notowania informacyjne za 100 Kg 
jakości przeciętne dominialne, now g 
sprzętu, loco stacja załadowania h ' 
czyna czerwona 120—150, koniczyna 1 
160—230. koniczyna szwedzka 180-ż.w »<> 
niczyna żółta chmielowa od łuszczona 
do 140, koniczyna żółta chmielowa 
skach 60-63, inkarnatka '^0 -240 przelot 
pospolity 80—1U0. rajgras angielski kraje 
wy 95—115, tymoteusz 40—4o serade - 
do 24, wyka latowa 28—30, Pell‘sZ,iail.lnria 
28, wiczka zimowa 65—75, groch ,
54—41, groch zielony Foiger 33 37. g 
polny mały 30-32, gorczyca o2 
latowy 72—80, rzepik zimowy 75 8 -5
ka 28-30, konopie 70-80. sienne lnianej
io 80, proso 41-46. mak ’?,.eb,e?JVi ’Vi 20 
ion J.i. ».¡„i., «aa nn uhm niebieski



ŻYCIE SOKOLE
Sokolstwo na pograniczu zachodniem

OKR?G leszczyński
styczniu br. rubieże zachodnie 

„ Xvoospolitcj naszej obchodziły u- 
I'ze ,'/ie 10 rocznicę przyłączenia 
r0C«Jo do Macierzy. Z tej okazji war- 

Poświęcić słów kilka Sokolstwu 
t0 iskiemu, które w pierwszym etapie 
^podległości nie małą odegrało rolę 
" /vciu spolecznem. Jeżeli się zwazy,
* ¡„kiCh warunkach np. w okręgu le- 
«czyóskim „Sokół“ polski słał swe 
8 »zda w zgermanizowanych prawie
* wskroś wioskach i mieścinach na- 
na .1. — to przyznać trzeba, że pionie-

idei sokolej nie łatwą wówczas 
mieli pracę i Z zaparciem się siebie w 
nieicdną skalaną duszę wlewać mu­
lich zdrowego ducha sokolego 
8 p7jś — po 10 latach niepodległości 
Tow gimn. „Sokół“ stanowią na po­
graniczu zachodniem silną armję re­
zerwową, która zawsze golowa i wy­
próbowana stoi na swym posterunku.

Członkowie zarządu okręgu le­
szczyńskiego chcąc się naocznie prze­
konać o trybie pracy sokolej w swym 
okręku uddwali się chętnie na zebra­
nia walne, które odbyły się we wszyst­
kich gniazdach. Podczas tych lustra- 
cyj skonstatowano jeden bardzo zdro­
wy objaw: z roku na rok wszystkie 
nieomal gniazda notują znaczny przy­
rost młodzieży, która samorzutnie 
garnie się w dość pokaźnej liczbie do 
szeregów sokolich. — Choć coprawda 
zawsze tak żywo tkwiący w pamięci 
zlot w Poznaniu wyczerpał fundusze i 
zasoby gotówkowe, to jednak starają 
się one wyrównać zaległości finanso­
we (składki) u swych władz przełożo­
nych.

Oto pokrótce przebieg walnych ze­
brań poszczególnych gniazd:

Dna G stycznia w sali p. Stroińskie­
go obradowało gniazdo Piaski. 
Przewodniczył prezes okrgowy dh. 
Kotlarski. Z przedłożonych sprawo­
zdań wynika, że w roku ubiegłym 
gniazdo rozwinęło się pomyślnie tak 
pod względem liczby członków jak i 
stanem kasowym. Uzupełniający za­
rząd tworzą dhowie: Mogiełka Jan — 
prezes, Wrzaskała Jan — wiceprezes, 
Sikora Franciszek — sekretarza, Ja­
kubowski Franciszek — skarbnik, No­
wak Józef — naczelnik.

We Włoszakowicach odbyło 
się walne zebranie dnia 12 stycznia. 
Obradom przewodniczył prezes okręg, 
dh. Kotlarski. Gniazdo napotykało w 
roku ubiegłym na różne trudności, 
gdyż społeczeństwo miejscowe nie do­
cenia należycie pracy sokolej. Nowy 
zarząd tworzą dhowie: Stachowski 
Mikołaj — prezes, Wytyk Kazimierz 
— Wiceprezes, Piasna Marja — sekre­
tarz, Stachowski Piotr — skarbnik, 
Ratajczak Ludwik — naczelnik.

Gniazdo K ą k o I e w o odbyło swe 
walne zebranie w dniu 12 stycznia pod 
przewodnictwem naczelnika okręgo­
wego dha Szurkowskiego St. Zarząd 
na rok 1930 tworzą dhowie Kutzner — 
prezes, Płoszajczak — wiceprezes, So- 
bierajski — skarbnik, Rzeźniczak — 
naczelnik.

Dnia 16 stycznia odbyło się walne 
zebranie gniazda Rawicz. Obradom 
przewodniczył dh. Thiele. Okręg re­
prezentował dh. prezes okr. Kotlarski. 
Ze sprawozdań, jakie przedstawił za­
rząd wynikało, że liczba członków 
wzrosła dość pokaźnie, co świadczy o 
należytym rozwoju towarzystwa. W 
skład zarządu na r. 1930 wchodzą 
dhowie: Murawski -- prezes, Maliński 
~ wiceprezes, prof. Pachorski — se­
kretarz, Nowak — skarbnik, Oleś Fr. 

naczelnik, Otowa — przewodn.
'ydz. Zeńsk., Pachorska — naczel­

niczka.
W Gostyniu odbyło się walne 

cbranię pod przewodnictwem senjora

Walne zebrania sokole
X m a7 d 0 żeńskie Poznań ‘ (s r ó d m i e ś c i e). Swój dorocz- 

ooracłiunek pracy przeprowadziło
7rinPler^sz.e na t0ren>e Poznania gnia- 

zeii, .e na walt|em zebraniu, pod
\Vn|Vv°dnictweni P^zesa Dzielnicy dha 
i„ le,g® P^ bardzo licznym udzia- 
zdań°nkÓW Z przedłożonych sprawo- 
wiin zarz^(Ju wynika, że gniazdo roz- 
8crau,S'ę sta,e’ a praca postępuje 

tlle> tak pod względem admini­

potrzeby organizacyjne, a w szczegól­
ności na umożliwianie druhnom ćwi­
czącym korzystania z różnych kur­
sów, jak w Gorazdowie, Kozłówce i 
Pradze czeskiej. Praca techniczna, 
znajdująca się pod doskonaleni kie­
rownictwem (dhny Korachówny w 
oddziale druhen i dhny St. Kasprza- 
kówny w oddziale młodzieży) znajduje 
się na wysokim poziomie, wykazując 
dużo poważnych sukcesów na szero­
kim terenie sportowym. Nad całością 
pracy gniazda czuwa bacznie i spręży­
ście nią kieruje zarząd z zasłużoną 
prezeską dhną Dobroczyńską na czele.
To też po przemówieniu przewodniczą­
cego dha prez. Wolskiego, który na­
wiązując do sprawozdań, rozwiódł się 
obszernie o zadaniach i celach pracy 
sokolej, jednogłośnie na wniosek ko­
misji rewizyjnej udzielono zarządowi 
pokwitowania, wyrażając mu równo­
cześnie w sposób owacyjny serdeczne 
podziękowanie za ofiarną i owocną 
pracę.

Wyrazem tych uczuć i serdecznej 
łączności między zarządem i członka­
mi były również odbywające się na­
stępnie wybory. Chciały się wpraw­
dzie niektóre druhny z zarządu wyco­
fać. lecz daremnie. Z drobnemi tylko 
przesunięciami i uzupełnieniami pozo­
stał zarząd w składzie dotychczaso­
wym, a mianowicie: prezeska dhna 
Dobroczyńską, wiceprez. dhny Ły- 
czywkowa i Gładyszowa, sekretarka 
dhna Dziembowska, zast. dhna Lin- 
kówna, skarbniczka dhna Frydrycho- 
wa, naczelniczka dhna Korachówna, 
zast dhny Szkudlarska i Wojciechow­
ska, porządkowe dhny Szulczykowa i 
Będzińska, radne dhny Jańrzakowa. 
Furmańska, Kapalczyńska i Wolniewi- 
czowa, chorążanka dhna Mrozowa, a- 
systentki dhny Królikiewiczówna i 
Czekalska. Wreszcie dokonano wybo­
ru komisji rewizyjnej, sądu honoro­
wego oraz delegowanych na zjazd Ra­
dy Okręgowej i Dzielnicowej.

Poza sprawozdawczą i wyborczą 
częścią zebrania załatwiono szereg 
bieżących spraw organizacyjnych. M. 
i. na podstawie referatu dyrektorki 
Szkoły Gospodarczej p. Sadowskiej, 
omawiano sprawę kursu gotowania, 
w którym weźmie udział około 20 dru­
hen oraz uchwalono podwyższenie 
składki miesięcznej dla druhen nie- 
cwiczących na 75 groszy. W wolnych 
głosach zachęcał prezes Okręgu dh. 
Kapela do dalszej wytrwałej pracy, 
zwracając przytem uwagę na mający 
się odbyć w tym roku wielki zlot o- 
kręgowy z okazji 35-lecia istnienia O- 
kręgu Poznańskiego, poczem wspólną 
pieśnią zakończono obrady.

Oddział kołowników So­
koła Poznańskiego na początku roku 
liczył 30 członków, przybyło w ciągu 
roku 15 dalszych, a zmarło dwóch. Wy­
cieczek wspólnych odbyto 27 przy prze­
ciętnym udziale 20 osób. Na poszcze­
gólnych druhów wypadła z ogólnej su­
my 7.611 przejechanych kilometrów — 
przeciętna ilość 38.500 km. W kate- 
gorji I — ponad 1.000 przejechanych 
km. — pierwsze miejsce zajął druh Kę­
dziora (1.184 km.) a w III — ponad 600 
km.— dh. Mańczak; obaj otrzymali 
medale pamiątkowe. W ciągu roku 
Oddział wziął udział w licznych im­
prezach kolarskich: o mistrzostwo 
Poznania i w Zlocie Wszechsłowiań- 
skim w występach rejowych, oraz w 
wyścigu na 100 km. Poza tem Oddział 
brał czynny udział w organizacji bie­
gu dokoła Polski, w biegu od morza 
polskiego na P. W. K. i w. i. Członko­
wie w ciągu roku zdobyli kilka na­
gród. Za położone zasługi na polu 
miejscowego kolarstwa odznaczony 
został pamiątkowym medalem prezes 
Oddziału i równocześnie Okręgu Zw. 
Kol., dh. Sarnowski.

Rok ubiegły przynóisł jak stwier­
dzić było można duże postępy w spor­
cie kolarskim w Sokole a rok obecny 
zapowiada się pod tym względem 
jeszcze dodatniej. Oddział obchodzi 
teraz 35-lecie swego istnienia. Nowy 
zarząd ukonstytuował się jak nastę­
puje dh. dh.: prezes — Sarnowski, 
sekretarz — Kędziora, skarbnik — 
Mańczak, Borowski — przodownik. 
Stam — zastępca przodownika, który 
został równocześnie gospodarzem Od­
działu. Członkowie zarządu: Wrze­
siński i Alejski. Do komisji rewizyj­
nej weszli druhowie: Kaczmarski i 
Spychalski.

Poznań-Główna. Z ramienia 
okręgu poznańskiego przybył dh. Czaj­
kowski, który też przewodniczył obra­

sokolstwa dha Woziwodzkiego Józefa 
w dn. 19 stycznia. Praca rozwijała 
się w roku ubiegłym normalnie. Uzu­
pełniono zarząd, który tworzą dhowie: 
Peisert — prezes, Lenartowicz — se­
kretarz, Gościniak — skarbnik i Gu­
liński Marcin — naczelnik.

Dnia 22 b. m. odbyło się walne ze­
branie gniazda Bojanowo. Mia­
steczko to, zamieszkiwane jest jeszcze 
przez dość znaczną liczbę mniejszości 
narodowych: to też „Sokół“ nie za­
wsze znalazł należyte poparcie wśród 
obywatelstwa. Zarząd gniazda two­
rzą dhowie: Richter — prezes, Kap- 
turczak — wiceprezes, Weigt Jerzy — 
sekretarz, Jontkowiak — skarbnik, 
Maćkowiak Stefan — naczelnik. Prze­
wodnictwo okręgu zastępowali na ze­
braniu dhowie prezes Kotlarski i nacz. 
Szurkowski.

W Lesznie odbyło się walne ze­
branie gniazda męskiego dnia 23, a 
gniazda żeńskiego dnia 30 stycznia.

W Bukówcu Górnym 26 stycz­
nia obradom przewodniczył prezes o- 
kręgowy dh. Kotlarski. 1 tu wypada 
nadmienić, że obywatelstwo Bukówca, 
liczącego 2000 dusz nie docenia nale­
życie idei sokolej. Zarząd gniazda 
tworzą dhowie: Bortel — prezes, Lipo­
wy — wiceprezes, Wojciechowski — 
sekretarz, Apolinarski 1. — skarbnik, 
Marcinek — naczelnik.

W tym samym dniu odbyło się wal­
ne zebranie gniazda w Rydzynie 
pod przewodnictwem wiceprezesa o- 
kręgu dha Szurkowskiego Władysła­
wa. Zarząd gniazda tworzą dh. dh 
Sokołowski — prezes, Mintus — wice­
prezes, Ratajczak — sekretarz, Kor­
dek — skarbnik i Fiszer — naczelnik.

* • •
Leszno Po uczczeniu przez po­

wstanie pamięci zmarłych w ub. roku 
członków: śp. Peiserta, Jezierskiego i 
Borysławskiego, przewodnictwo objął 
dh. prezes okręgowy Bronisław Ko­
tlarski; obok zajęli miejsca jako ław­
nicy dh. Piwoński i dh Fr. Barczyński; 
dó pióra powołano dha Adama Kraje- 
wieża. Pamięć zmarłej śp. Druhny- 
Matki uczczono przez powstanie i 
chwilę ciszy, poczem zebranie wysłu­
chało i przyjęło szereg sprawozdań 
przepisanych regulaminem. Kolejno: 
sekretarz (drh. Wstawski), skarbnik 
(dh. Pawelczyk), zastępca naczelnika 
(dh. Rydlewicz), blibliotekarz (dh. Ju- 
śkowiak), gospodarz gniazda (dh. Wró­
blewski) i wreszcie prezes (dh. M. 
Szurkowski) zaznajamiają zebranych 
z całokształtem pracy. Gniazdo dzi­
siaj liczy z górą 300 członków, mają­
tek przedstawia poważną cyfrę zł 
41 453.66, w tem piękne (obszaru 18>* 
morgów) boisko, preliminarz budżeto­
wy na r 1930 wynosi w dochodach i 
rozchodach zł 21.900. Na Zlot Wszech- 
słowiański ub. roku gniazdo stawiło 
108 druhów i młodzieży. W dziale 
technicznym oddział piłki nożnej o- 
trzymał na walnem zebraniu P. O. Z 
P. N. dyplom za wzorową pracę orga­
nizacyjną, a I drużyna zdobyła tytuł 
wicemistrza klasy B POZPN. wcho­
dząc temsamem do kl. A. Zebranie 
uchwaliło zarządowi absolutorjum i 
m. in. podwyżkę składek dla niećwi- 
czących z 50 gr. na z! 1 miesięcznie 
akceptowało kooptowanych w ub. r. 
do zarządu dh. Rydlewicza i dh. Tom­
czyka, wybrano ponownie (ustępują­
cych regulaminowo) dh. dh. Wstaw- 
sitiogo, Wróblewskiego, Chudziń 
skiego i Juśkowiaka oraz ja­
ko nowych członków zarządu 
wybrano dh. Kutznera, dh. Krajewi- 
cza i Nowaczyńskiego. Reprezentowa­
ne były, w pokaźnej liczbie 186 uczest­
ników, naprawdę wszystkie stany: ro­
botnicy, rzemieślnicy, kupcy i urzędni­
cy z nestorem obywatelstwa leszczyń­
skiego, cenionym prezesem sądu okrę­
gowego dh. Piwońskim na czele.

stracyjnym, jak i gimnastycznym. Mi­
mo, że pokaźny zastęp druhen prze­
szedł do nowych gniazd, utworzonych 
na dawniejszych przedmieściach, wy­
kazuje gniazdo poważną liczbę przeszło 
200 członków, a liczba ta stale wzrasta. 
Miesięczne zebrania cieszą się dużą 
frekwencją i są należycie urozmaica­
ne wykładami i pogadankami. Także 
finanse gniazda znajdują się w dobrym 
stanic mimo poważnych wydatków na

dom. Po szczegółowych sprawozda­
niach zarządowi udzielono pokwitowa­
nia. W wyniku przeprowadzonych 
wyborów w skład zarządu wchodzą 
następujący druhowie: Antoni Tom­
czak jako prezes, Franciszek Undrych 
i Józef Gawroniak jako wiceprezesi, 
St. Nowakowski — sekretarz, R. Śli­
wiński — skarbnik, Wiertelak — na­
czelnik, Michałowicz — gospodarz, 
Jędrzejak — bibljotekarz, oraz Macie­
jewski i Gąsiorowski jako ławnicy. 
Wreszcie wybrano: zastępcę sekreta­
rza, naczelnika, bibliotekarza, gospo­
darza. członków komisji rewizyjnej i 
sądu honorowego, oraz delegatów do 
okręgu i dzielnicy. (k)

Okręg Rogoziński
Zjazd Rady Okrkgowej

Zjazd ten odbył się 26 stycznia w 
Rogoźnie w sali dha Jarosza. Repre­
zentowany byl zarząd Okręgu przez 15 
członków oraz 12 gniazd przez 22 dele­
gatów; trzy gniazda nie przysłały 
swych przedstawicieli. Jako gości u- 
czcstniczyli w zjeździe p burmistrz 
Smulkowski, dyr. sem. nauczycielskie­
go p. Kisielewski z kilku profesorami 
tegoż zakładu, p red. Wojnacki oraz 
przedstawicieli miejscowych Kół Zw. 
Obrony Kresów Zach i Zw. Powstań­
ców i Wojaków. Przewodnictwo Dziel­
nicy reprezentował dh. prezes Wolski 
z Poznania.

Obradom przewodniczył prezes o- 
kręgu dh. Roskosz, który przy zagaje­
niu uczcił pamięć śp. dhny Marji Ada­
mowej Zamoyskiej oraz śp. dha Nar- 
skiego. Po sprawdzeniu lcgitymacyj 
delegatów oraz przyjęciu protokółu z 
poprzedniego zjazdu do zatwierdzają­
cej wiadomości nastąpiły sprawozda­
nia prezesa, sekret., skarbnika, naczel­
nika i naczelniczki z całorocznej dzia­
łalności Okręgu. Sprawozdania te wy­
kazały dużo produktywnej pracy za­
rządu, który odbywał częste posiedze­
nia oraz lustrował gniazda tak pod 
względem administracyjnym jak i 
technicznym. Odbyły się także trzy 
kursy gimnastyczne, mianowicie w 
Rogoźnie, Czarnkowie i Obornikach aw 
odbywającym się w Poznaniu żeńskim 
kursie dzielnicowym uczestniczą dwie 
druhny. Na zlot wszechsłowiański 
wystawił Okręg pokaźną drużynę, któ­
rej wzorowe i karne zachowanie się 
podkreślił z uznaniem dh. prezes 
Roskosz. Pracę zarządu hamował nie­
stety brak funduszów ,jak wynika ze 
sprawozdania kasowego, które przy 
obrocie 1,813 zł w dochodach i rozcho­
dach wykazuje 198 zł deficytu.

Nad sprawozdaniami wywiązała się 
obszerna i ożywiona, lecz rzeczowa dy­
skusja, w której przy końcu zabrał 
również głos prezes Dzieln. dh. Wol­
ski, podkreślając kilka ważniejszych 
spraw oraz udzielając odpowiednich 
wskazówek na przyszłość, poczem na 
wniosek komisji rewizyjnej udzielono 
zarządowi jednogłośnie pokwitowa­
nia. Budżet na rok bieżący uchwalo­
no w wysokości 1.200 zł w dochodach 
i rozchodach.

W wyborach uzupełniających do 
zarządu, wybrany został dh. Kubisz 
ponownie, a w miejsce śp. dha Nar- 
skiego upoważniono zarząd dokoopto­
wać odpowiednią osobę w porozumie­
niu z zarządem gniazda chodzieskiego. 
Po za tem zatwierdzono kooptację dha 
dyr. Urbańskiego oraz dokonano wy­
boru komisji rewizyjnej, sądu honoro­
wego i delegatów na zjazd Rady Związ­
kowej. Tegoroczny zlot okręgowy 
uchwalono większością głosów odbyć 
w Rogoźnie.

W dalszym ciągu obrad wygłosił 
dh. prez. Dzieln. Wolski obszerny re­
ferat, w którem na podstawie idcologji 
i tradycji sokolej oraz przeszło 60-let­
niego doświadczenia organizacyjnego 
wskazywał na najważniejsze, podsta­
wowe zadania pracy sokolej w dobie o- 
becnej. zalecając w szczególności po­
głębianie wychowania sokolego. Re­
feratu wysłuchano z żywem zaintere-" 
sowaniem i aplauzem, poczem przed­
stawiciele poszczególnych gniazd wy­
głosili kolejno krótkie sprawozdania 
z ich działalności, która naogóf, mimo 
różnych trudności, rozwija się pra­
widłowo, a w niektórych gniazdach, 
także wiejskich bardzo korzystnie.

Wreszcie przy wolnych glosach o- 
mawiano jeszcze szereg różnych spraw 
organizacyjnych, poczem dh prezes 
Roskosz zakończył przeszło 5-godzinne 
obrady gorącym apelem do dalszej wy­
trwałej pracy.
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Dziesięciolecie
W dniu 10 lutego rb minie 10 lat 

od chwili, gdy po długiej niewoli nad 
polskim Bałtykiem zatrzepotały 
skrzydła Białego Orła

Minie dziesięć lat, jak ziści! się sen 
nasz o polskiem wojsku nad polskiem 
wybrzeżem — wśród wiernego Polsce 
ludu kaszubskiego.

Przez te lat dziesięć stanęliśmy nad 
naszem morzem silną stopą. Gdynia 
stanowi wobec świata najlepszy do­
wód, że ruszyć się z nad wybrzeża nie 
damy, że złączymy je nierozerwalnie 
z najżywotniejszemi interesami nasze­
go państwa.

Świadomość tego przeniknąć win­
na jak najgłębiej w szerokie warstwy 
całego narodu polskiego. Cały naród 
winien rozumieć, czem jest dla nas 
wolny, niczern nieskrępowany dostęp 
do morza, jak bardzo od tego zależy 
rozwój Polski i dobrobyt wszystkich

Dziesięciolecie 
Spółdzielni Budowlanej 

polsk. urzędników państw.
W roku 1900 powstała w Poznaniu 

spółdzielnia budowlana pod nazwą 
Beamten Wohnungs - Bauverein. Z 
chwilą, gdy niemieckie władze i orga­
nizacje w pamiętnych dniach powro­
tu panowania polskiego musiały ustę­
pować, przeszła spółdzielnia w polskie 
ręce i zmieniła nazwę na Spółdzielnię 
Budowlaną Polskich Urzędników 
Państwowych. Zmiana ta dokonała 
się w styczniu 1920 r. W Poznaniu i 
przejęto 00 budynków o 508 mieszka- } 
niach. Przejęto realności w Poznaniu 
położone są przy ulicach: Śniadec­
kich, Matejki, Skrytej, Poznańskiej, 
Jeżyckiej, Kochanowskiego, Jasnej, 
Krasińskiego. Zacisze, Wierzbięcice i 
ś.w. Jerzego. Wartość wymienionych 
realności szacuje się dziś na 30 milj. 
zł. Ponadto spółdzielnia posiada wła­
sne budynki na prowincji, jak w 
Krotoszynie, Jarocinie, Śremie, Wrze­
śni, Pleszewie, Wągrówcu, Międzycho­
dzie i Wronkach. Spółdzielnia Liczy 
1500 członków.

W dniu 25. 1. minęło dziesięć lat 
działalności tej instytucji w odrodzo­
nej Polsce. Chwilę tę postanowiono 
odpowiednio uczcić. W tych dniach 
odbyła się wspaniała uroczystość roz­
poczęta nabożeństwem w kościele Ser­
ca Jezusowego na Jeżycach. Mszę św, 
odprawił ks. biskup Dymek, wygła­
szając odpowiednią przemowę. Pie­
nia kościelne wykonali pp.: Barańska, 
R. Ileising (śpiew) i Konatkowski 
skrzypce). Po nabożeństwie w towa­
rzystwie przedstawicieli władz miej­
skich, wojewódzkich i wojskowych 
rozpoczęto zwiedzanie placów budo­
wlanych i budynków spółdzielczych 
na Jeżycach, Wildzie i w śródmieściu.

O godz. 12 w południe odbyło się w 
wielkiej sali ogrodu zwierzynieckiego 
wspólne śniadanie, podczas którego 
składano życzenia dalszego pomyślne­
go rozwoju spółdzielni. M. in. prze­
mawiali: ks. prób. Budaszewski w i- 
mieniu ks. kard. Hlonda, wojew. Ra­
czyński, radca Pajzdcrski, Czyszew- 
ski, Sobolewski i Alejski. Śniadanie 
wśród niezwykle serdecznego nastroju 
przeciągnęło się do godz. 16. Wieczo­
rem o godz. 20 odbyło się w tej samej 
sali zebranie uroczystościowe. Zaga­
ił je prezes rady nadzorczej p. Sobo­
lewski, witając przedstawicieli władz 
i tłumnie zgromadzonych członków. 
Przewodniczący w przemówieniu 
swetn podkreśli! działalność śp. dr. 
Karasiewicza. W dalszym ciągu prze­
mawiali pp.: Kafamajski w im. Rady 
miejskiej, przedstawiciel dowódcy O.
K. VII i przedstawiciele bratnich in- 
stytucyj w Poznaniu i na prowincji. 
Ponadto odczytano liczne telegramy z 
życzeniami m. in. od: ks. Prymasa 
Hlonda, b. wojew. Bilińskiego, Banku 
m. Poznania i Związku Spółek Zarob­
kowych. Uroczystość zamknięto ode­
graniem hymnu narodowego^

Po zebraniu odbyła się zabawa, (tr.)

0 Bursę Rzemieślniczą 
w Poznaniu

Istniejąca od 6 lat „Bursa Rzemieśl­
nicza im. Staszica“ może we wynaję­
tym lokalu przy ul. Rybakj I8a w Po­
znaniu pomieścić tylko 42 terminato­
rów rzemieślniczych, na setki termi­
natorów w Poznaniu, którzy z braku 
pomieszczenia w bursie, mieszkać mu­
szą kątem u obcych, bez nadzoru i bez 
opieki wychowawczej, nie mówiąc już 
o dalszych setkach z całej Polski, któ­

objęcia morza
jego obywateli. 1 wówczas dopiero ten 
będzie upewniony, a nikt nie ośmieli 
się grozić nam odcięciem od morza.

Dziesięciolecie posiadania wybrzeża 
powinno przyczynić się do ugrunto­
wania tego zrozumienia Zanosimy 
tedy do wszystkich naszych organiza- 
cyj gorący apel, by w lutym ha zebra 
niach swych omówiły zagadnienie 
morza polskiego. Liga M i Rz., któ­
rej celem jest niesienie idei morskiej 
w szerokie rzesze narodu, służyć bę 
dzie chętnie materiałami.

Niemniej zanosimy gorącą prośbę 
do wszystkich, którym idea morska 
jest bliską, by poparli poczynania Li 
gi Morskiej i Rzecznej, zapisując się 
na jej członków, zakładając oddziały 
jej tam, gdzie ich jeszcze niema.

Liga Morska i Rzeczna 
Oddział w Poznaniu.

rzy chcieliby uczyć się rzemiosła u 
i polskiego mistrza w Poznaniu, a uczy­

nić tego nie mogą, bo nie sposób zna­
leźć dla nich, choć za godziwą opłatą.
mieszkania.

Zarząd Tow. zap. „Bursa Rzemieśl­
nicza im Staszica w Poznaniu zdołał 
w ubiegłych 6 latach przy jak najdalej 
idącej oszczędności złożyć na fundusz 
budowlany 20.000 zł. Suma ta jest za 
małą, ażeby móc już dziś przystąpić 
do budowy własnego gmachu — tym­
czasem młodzież marnieje, a rzemiosło 
polskie nie ma odpowiedniego na­
rybku.

Dlatego udajemy się z prośbą do o* 
fiarńości społeczeństwa, ażeby zechcia- 
ło pomóc młodzieży terminującej i 
przyczynić się, czy to przez zakup 
choćby jednej cegiełki, czy to przez 
wstąpienie jako członek do Tow „Bur­
sa Rzemieślnicza', do jak najszybszego 
wybudowania gmachu na pomieszcze­
nie tej młodzieży.

Pomagając terminatorom, pomaga­
my rzemiosłu polskiemu, a przez to i 
całej gospodarce narodowej.

Składka członkowska Tow. „Bursa 
Rzem.“ wynosi 50 gr. miesięcznie. 
Członkowie wspierający płacą 50 zł 
rocznie. Członkowie honorowi 300 zł 
jednorazowo.

Składki i datki przyjmuje skarbnik 
Tow. p. Ligocki, dyrektor Miejskiej 
Szkoły Handlowej w Poznaniu (konto 
P. K. O. nr. 212664.

Posiadanie 15 cegiełek z I roku, ti 
prawnia na dorocznych Walnych Ze­
braniach Towarzystwa do głosu. Po­
siadanie ogółem 50 cegiełek, uprawnia 
do głosu na zebraniach, decydować 
mających o budowie. Popierajmy cel 
szlachetny!
Zarząd Tow. zap. „Bursa 
Rzemieślnicza“ im. Sta­

szica w Poznaniu 
Dybczyński Sylwester, naczelnik 

Wydziału Szkół Zawodowych przy Ku- 
ratorjum Pozn. Okręgu Szkolnego — 
prezes, ks. Jarosz Ludwik, gen. sekre­
tarz Żw. Tow. Młodzieży Pol. — za­
stępca prezesa. Ligocki Jan, dyr Miej­
skiej Szkoły Handlowej — skarbnik. 
Libera Stanisław, prezes Zjednoczenia 
Cechów — zastępca skarbnika, Pio­
trowski Adam, redaktor — sekretarz, 
Stiller Władysław, dyr. Szkoły Do­
kształcającej — zastępca sekretarza.

0 pracę nocną
w zawodzie piekarskim
W dniu 28 b. m. odbyło się na sali 

p. Jarockiego walne roczne zebranie 
pozn. Cechu Piekarzy pod przewodnic­
two p. Kopydłowskiego. Między inne- 
rni toczyła się obszerna dyskusja na 
lemat pracy nocnej w pickarstwic. Już 
od dawna przyszła większość mistrzów 
piekarskich do przekonania że należy 
dążyć wszelkicmi silami do zniesienia 
pracy nocnej.

W obradach wzięli również udział 
jako przedstawiciele wydziału czelad­
niczego przy Cechu, pp. J. Wawrzy­
niak i K. Nowak. Zaraz na wstępie p. 
Wawrzyniak oświadczył, że przybył, 
by omówić kwestję zniesienia raz na 
zawsze tej bolączki. Już saine względy 
ludzkie poza ustawą przemawiają za 
zniesieniem nocnej pracy. Czeladź do­
maga się tego stanowczo, stawiając 
kwestję na ostrzu noża. Nad oświadcze­
niem przedstawiciela czeladzi, wywią­
zała się żywa dyskusja, co doprowadzi­
ło do wniosku, że ustawa zabrania nocą 
pracować i nic można się jej przeciw­
stawiać. Dalej debatowano nad tem. 
żeby żądanie czeladzi odroczyć jeszcze 
do kwietnia. Przedstawiciel czeladzi 
oświadcza jednak, że domagać się bę­
dą, by pracy w nocy zaniechano Już od

bież, poniedziałku. Mistrzowie za­
decydowali natomiast odroczyć spra­
wę do kwietnia.

Dziś trudno przewidzieć, jaki obrót 
sprawa weźmie. Czeladnicy mając po 
za sobą prawo i wielu mistrzów, — 
jak wywnioskować było można — bez­
względnie zaprzestają pracy nocnej od 
poniedziałku, 3 lutego począwszy. (z)

Walne zebrania
Z Koła Tow. Rękodzielników. Dnia 21

bm. odbyło się roczne walne zebranie. 
Przewodniczył p. Jan Żurawski, protokół 
prowadził p Stanisław Gostyński Z spra 
wozdań zarządu wynika. Ze Towarzystwo 
dobrze się rozwija, a liczy obecnie 367 
członków. W skład zarządu weszli nusłę 
pujący pp.: Alojzy Urbuniak prezes. Fran­
ciszek Białas wiceprezes. Piotr Urbaniak 
sekretarz. Józef Matuszak zast. sekr.. Wla 
dysł w Masłowski skarbnik. Leon Szelą- 
giewicz bibljotekarz, Jan Jankowiak za­
stępca bibliotekarza. Wojciech Masłowski 
i Andrzej Schmidt radni. Wincenty Ma­
słowski chorąży Leonard Liberski. Walen­
ty Nowak sztabowi, Tomasz Dzięcioluwski 
zastępca sztabowych, Józef Guderski. Mi­
chał Kowalski i Ignacy Chojnacki rewizo­
rzy kasy Stefan Duszyński. Franciszek 
Gaworski i Tadeusz Woźniak rewizorzy bi­
blioteki.

Chór Kościelny pod wezw. św. Grzego­
rza Poznań • Łazarz, odbył swoje walne 
zebranie w dniu 21 bm. Zebranie zagai, 
prezes Chóru p. Droszcz, puczem dalsze 
przewodnictwo zebrania powierzono p. Le­
onowi Chruszczyńskiemu, pióro prowadził 
p. Benon Jurdziński.

Zebranie to poświęcone było równocze­
śnie obchodowi 5-lecia istnienia Chóru Z 
tej przyczyny p. Witalis Dorożala wygło­
sił referat, streszczając dzieje Chóru, przy- 
czem podkreśli! zasługi organizatorów 
Chóru ks. dyr Wolkowskiego oraz Fr. Ol­
szewskiego i dyrygenta Michała Ossow­
skiego. W dalszej części zebrania ustępują­
cy zarząd składał sprawozdania, które wy­
kazują stały rozwój Chóru. Po udzieleniu 
ustępującemu Zarządowi pokwitowania, 
wybrano nowy Zarząd w nast. składzie: 
Droszcz, prezes. Dorożala wiceprezes, Kar­
nowska — sekretarka. Frąckowiak — bi­
bliotekarz, Konieczny — skarbnik. Wicher- 
ska. Cłiruszczyński L. i Sporny członko­
wie Zarządu.

Z Tow. Cechowe! Czeladzi Piekarskie) 
w Poznaniu. Dnia 19 bm. odbyła Cechowa 
Czeladź Piekarsk aswe roczne walne zebra­
nie w lokalu p. Majewskiej. Zebranie za­
gai! prezes p. Woźny. Po odczytaniu proto­
kółu i sprawozdaniu skarbnika, jak i też 
załatwieniu formalności przystąpiono do 
wyboru nowego zarządu. Dalsze przewod­
nictwo oddano koledze Czepczyńskiemu. 
Do pióra powołano p. Koniecznego, na la- 
wnikówpp.: Kazimierza Nowaka i Wąsie- 
wicza. Potem wygłoszono referaty spra­
wozdawcze z działalności rocznej zarządu. 
Nader treściwe i obszerne sprawozdanie 
roczne odczytał sekretarz Genderka. Na 
wniosek komisji rewizyjnej udzielono u- 
stępującemu zarządowi pokwitowania. 
Starszy czeladnik Kurkowiak podniósł w 
przemówieniu zasługi ustępującego preze­
sa Woźnego. W skład nowego zarządu we­
szli pp.: Piotr Szukalski prezes, zastępca 
Czepczyński, sekretarz (ponownie) Józef 
Genderka. zast. Bartol, skarbnik Wojciech 
Nowak. Rewizorami kasy są pp.: Kurko­
wiak, Wawrzyniak. Nowakowski, ławniku 
mi pp.: Kazimierz Nowak, Wieloch i Sta- 
wiak. Chorążymi pp.: Wąsiewicz, Süss i 
Marciński. Juko delegatów do Związku 
wybrano pp.: Wawrzyniaka, Świergla i 
Krzyżanowskiego. Do sądu koleżeńskiego 
weszli pp.: Nowakowski. Dolała i Rządków- 
ski. Po ukonstytulowaniu się nowego za­
rządu, p. łtządkowski referował o gwiazdce 
dla bezrobotnych członków która odbyła 
się bardzo uroczyście na salce p. Jarockie­
go z udziałem zarządu i mistrzów.

W bardzo treściwem przemówieniu 
wskazał kolego Gierczyk na niedolę czeła 
dzi bezrobotnej, proponuje równocześnie 
wybudowanie własnego schroniska dla 
tych, którzy są pozbawieni dachu nad gło­
wą. ,

Z Towarzystwa Z|edn. Malarzy, La­
kier alków i Pozłotników w Poznania.
Roczne walne zebranie odbyto się 
w lokalu posiedzeń Ślusarska 6. Zagaił 
je prezes p. Tempłowicz Antoni. Na prze 
wodniczącego walnego zebrania wybrano 
p. Melerowicza który powołał do pióra p. 
Pietrzaka. W obszernie opracowanem spra­
wozdaniu sekretarz Tow. dał pogląd na 
rozwój i działalność tow. w roku ubiegłym, 
pomimo trudności różnych działalność tow 
była wydatna. Szczególną opieką otaczał^ 
tow. młodzież zawodową, dając jej przez 
urządzanie kursów, wykładów i odczytów 
rrtożność pogłębienia wiedzy. Tow. uczest­
niczyło w szelkich uroczystościach naro­
dowych i kościelnych. Następnie ogłaszali 
sprawozdania skarbnik i bibljotekarz. Stan 
kasy pomyślny; bibljoteka jest zaopatrzo­
na oficie w dzieła naukowe i beietrystycz 
ne. Po orzeczeniu rewizorów udzielono za­
rządowi pokwitowania.

Nastąpił wybór nowego zarządu: zosta­
li jednogłośnie wybrani pp.: Tempłowicz 
Antoni prezes. Kasztelan Bartłomiej wice­
prezes. Koralewski Mieczysław sekretarz. 
Pietrzak Fr. zast. sekretarza, Urbański Jó­
zef skarbnik. Feld Aleksander skarbnik ka­
sy pośmiertnej, Nowicki Stanisław bibljo- 
telj&rz, Kwiatkowski MaksymB. zn«t. hi 
hłjotakan, Nowakowski Kawał t Aojtkow- i

ski Fr. ławnicy. Polem referował lawn,k 
p. Nowakowski sprawę zmiany paragra'» 
10 ustaw, dotyczącego jubilatów i czi “ 
ków honorowych. Tow zamierza zmienii 
również ustawę kasy pośmiertnej.

Związek Kolporterów. Obrady zagaił * 
sali p. Kasperków ej prezes Mikulski 
wodnictwo objął p Chałupka który 
lal na sekretarza p Kałużnego, a na |. 
wników pp.: Kurzawę i Gromeckiego p0 
tych formalnościach członkowie zarzaitu 
przedkładali sprawozdania Przeprowadź 
no cały szereg udogodnień jak wyuu8r. 
czasopism, utworzenia własnej spóldzuj 
ni zaopatrującej członków w wszelkie ni 
sma - dając przeto możność nabywani» 
gazet prędzej i z jednego źródła W roku 
sprawozdawczym odbyto 14 zebrań plenar­
nych. jedno nadzwyczajne oraz pj zarzajo. 
wvch Po dyskusji udzielono zartąd„wi 
pokwitowania, poczetn przystąpiono do wy 
boru nowych władz, których skład jesi i,L 
stępujący Mikulski — prezes. Chałupka 
- wiceprezes. Przybylski - sekretu,., 
Szymkowiakowa — zast. sekr.. Trybu» Z 
skarbnik Ławnicy: Kulik i Kukurenda 
Rewizorami obrano pp.: Suchomskieun l 
K u rza wę.

Wkrótce odbędzie się też zabawa i w 
tym celu dokonano wyboru specjalnej ko. 
misji złożonej z członków zarządu i pp • 
Grotnackiego, Kurzawę, Butkiewicza, UaI 
kowskiego i Jankowskiego Gospodarzem 
komisji zabawowej wybrano p. Kulika jt)

Z Filii Piekarzy ZZP. W środę 22 bm. 
odbyło się walne zebranie czeladzi piekar­
skiej filji Zw. Robotn. i Rzem. Z. Z. P. przy 
udziale 300 członków.

Obrady zagaił prezes Nowak Kaz krót- 
kiom przemówieniem podnosząc znaczeni« 
zebrania. Następnie przedkłada porządek 
obrad, który przyjęto Przewodnictwo po­
wierzono p. Śporakowskiemu sfekr. ZZP, 
a na ławników powołano pp. Czepczyńskie- 
go i Burtola.

Nastąpiły sprawozdania prezesa, skarb- 
nika. sekretarza oraz komisji rewizyjnej 
poczein przystąpiono do wyboru nowego 
zarządu. W jawnein głosowaniu wybrano 
następujących panów: prezes Kaz Nowak, 
zast. prezesa Bartol Jan, skarbnik Wa­
wrzyniak Jan. sekr Krzyżanowski Marian, 
zast. sekr. Dziamski Bronisław, do komisji 
rewizyjnej pp.: Maciejewski, Nowak i Wie- 
loclt. Ustępującemu zarządowi udzieluuo 
jednogłośnie absoiutorjum.

Następnie wygłosił p. poseł Jan Brze­
ziński referat który przyjęto oklaskami. 
Po dyskusji nad referatem walne rebrunie 
zatwierdziło uchwalę już poprzednio przy­
jętą w sprawie pracy nocnej w przemyśle 
piekarskim. Zaprzestanie pracy nocnej ma 
nastąpić z dniem I lutego br.

W wółnycli glosach przemawiali pp.: 
Rżądkówski. Ćzepcżyński, Slawiak, Ko­
nieczny, Wąsowicz i Kula. Apelem do 
członków zachęcającym do gorliwej pracy 
na rzecz Związku, soiwuje przewodniczący 
zebrania hasłem: „Cześć pracy".

Za Zw. Inwalidów, Wdów i Pozostałych 
Grupy Poznań - Górczyn. W dniu 15 bm. 
w sali Schronisko przy ul. Bosej 16 odbyło 
się walne zebranie, które zagaił, kol. Mi­
chałowski jako przewodniczący Komitetu 
organizacyjnego, powołując do stołu pre- 
zydjalncgo kot. Majewskiego — jako przed- 
sstawiciela Koła Doznań, na przewodniczą­
cego, Somnierfelda — jako przedstawiciela 
Grupy Doznań • Winiary, do pióra 
Chmielewskiego i Lawniczakową na ław­
ników. Po przemówieniu przewodniczące­
go o konieczności zalużenia samodzielnej 
grupy przystąpiono do wyboru członków 
zarządu, do Którego powołano 6 członków, 
zastępców i członków do komisji rewizyj­
nej. Zarząd ukonstytuował się w następu­
jący sposób: kol. kol. Michałowski Win­
centy. przewodniczący, Kulik Kazimierz, 
zast. przewodu.. Orłowski Władysław se­
kretarz, Chmielewski Leonard, zast. sekre­
tarza, Michalak Czesław, skarbnik, Dubi- 
szowa Marja. zast. skarbnika. Przewodni­
czącym komisji rewiz. jest kol. Piechota,

Tow. Przem. w Kostrzynie. Walne roc» 
ne zebranie Tow. odbyło się w niedzielę 
26 bm. w salce p. Okarrny. Zagaił obrady 
zasłużony prezes Tow. p. Ant. Markiewicz, 
protokół z ostatniego zebrania odczyta! p. 
Matysek. .

Na przewodniczącego walnego zebrani» 
wybrano jednogłośnie wicepr. Związku, 
red. p. A. Piotrowskiego. Do pióra powo­
łano p. Matyska. na ławników pp burim 
Fonroberta i Niedzielskiego. Nastąpiły ro­
czne sprawozdania sekretarza skarbnika 
i bibliotekarza, oraz komisji rewizyjnej 
osobach pp. Dokowicza i Pogodzińskiego.

Po udzieleniu ustępującemu zarządów 
absoiutorjum dokonano przez aklamację 
wyboru zarządu na rok 1930 ^klaO l)0*J
stał z drobuemi zmianami na stanów
sekretarza, zast. i jednego radnego ten sa. 
Składa się zarząd z osób następując.'1 • 
prezesem p. A. Markiewicz, zastępca P- 
Jakubowski, sekretarzem P- Matysek. - 
p. Markiewicz jtin., skarbnikiem P • 
Górski, który już od 28 lat ten urząd p 
stuje, podobnie jak p Szymanowski J 
bibljotekarz. Radnymi wybrano pp-• • 
kubowskiego i Pogodzińskiego. Bo' 
dokonano wyboru komisji rewizyjnej 
raz chorążego i podchorążych.

Nastąpił krótki lecz treściwy ref „ 
A. Piotrowskiego, po ktńrym WXW 9 ' )g 
się obszerna dyskusja, szczególn,e ' nej. 
ciężarów podatkowych i obrony P 
Wyjaśnień udzielili kolejno referelK,„ri;,e- 
mistrz p. Fonrobert oraz prezes P- • ce. 
wicz. Okrzykiem na cześć przewo -6^co zakończono sp- fcojne i rzeczow j
d4b '
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Poznań (335 ni) godz. 13.C0 sygnał cza 
eodz. 13-05 koncert gramofonowy, go 

sU *¡14 00 notowania giełdy pień.: godz 
komunikaty «osp., roln., HaT spra

*•. lanie o ruchu 9latków itd.; godz 16.40 
"°z ‘ wvższy lęzyka angielskiego; godz. 
ÍjM uroczysto Akademjn z okazji imienin 
'/¿T-denta Hzplitej Prot Ignacego Mo
/■kiego: godz. 18.00 odczyt z cyklu o 

jiennikarstwie p t „Warunki pracy u 
oeiinikarzy za granicą" ¡wygi p. red 
r iścłie): godz. 18 20 odczyt z okazji .Ty- 
t,U|nin Propagandy Trzeźwości" p. t. „Dzia 
f i nść alkoholu na charakter człowieka' 
a ".<1 dr Paweł Gantkowski. prof U. P.p, 

("'lz 1845 nadprogram: godz 10 05 odczyt 
g°‘t świat książek i czasopism iwygł .1 
r Śkiwski): godz 19.33 muzyka nowocze

a w wyk prof Nadzieji Padlewskiej 
ńnrteDian): godz 23 00 gawęda reporterska 
" re(i. Józef Winiewicz); g. 20 15 Ze 

twiata kobiecego (wygi p. Sabina haza- 
8 wska)' godz. 20.30 koncert muzyki lek­
kiej'(transmisja z Warszawy); godz. 22.00

gnał czasu, komunikaty PAT i sporto 
S>e godz. 22.15 transmisja z Auli Uniwer 
«vt'eckiei balu Bratniei Pomocy Studen- 
rw U. Pd godz. 24.C0 koncert nocny fir- 
n y Philip’9 w wykonaniu orkiestry pod 
kier. P Mieczysława Winowskiego.

Katowice (409 m) godz. 16.20 komunika­
ty T* C. L.; godz. 18 00 słuchowisko dla 
dzieci' godz. 20.00 prof. dr. Kazimierz 
Simm' ..Ze świata przyrody — Z psycho- 
fogji owadów"; godz. 20.30 transmisja z 
Warszawy.

Warszawa (1412 m) godz 12.05 muzyka 
gramofonowa: godz. 13.10 komunikat me 
toorologiczny: godz. 15 00 komunikat go 
gpodarczy: godz 10.15 muzyka gramófono 
wa godz 17.C0 nabożeństwo z Ostrej Bra 
,n w Wilnie: godz 18 00 słuchowisko dla 
dzieci p. t. „Najpiękniejsza podróż Ignasia 
Kupczyka" — pióra li. Zarembiny: godz 
20.15 feljeton p. t. „Turczynka bez czar 
czafu" - wygł. p Tadeusz Niwiński ao- 
dzina 20 30 koncert wieczorny: godz 22.00 ¡ 
felieton p t. „Praca pociemkn" — wygi, 
p Zdzisław Marynouski: godz 22.15 ko­
munikaty; godz. 23.00 muzyka taneczna.

Niedziela, dnia 2 lutego 1930 r.
Poznań (335 m) godz. 10.15 transmisja 

nabożeństwo z Katedry poznańskiej: godz. 
12.05 odczyt rolniczy p. t.: „Wychów pro­
siąt" (wygł p. inż Karolina Pruchnicka); 
godz. 12 25 odczyt rolniczy p. t: „Siewne 
ziarno wiosenne" (wygi. prof. Zdzisław 
Zieliński): godz 12.45 wykład dla gospo 
dyń p. t. „Dlaczego powinniśmy prowa 
dzić rachunki gospodarcze" (wygi p. Ga 
bryeia Żółtowska); godz. 13.10 referat Tow. 
Przyjaciół Uniw. Pozn. wygłosi p St. Ka- 
sznica junjor); godzina 17.00 koncert 
gramofonowy; godz. 17.30 ..Tydzień Propa­
gandy Trzeźwości" — odczyt p. t. „Obrona 
matki i dziecka przed alkoholizmem" 'wy­
głosi p. prof. R. Dediowa); godz. 17.45 au­
dycja dla dzieci w wyk. p. Wandy Troja­
nowskiej; godz. 1815 biuletyn Stów. Ml 
Polskiej; godz. 18.30 nadprogram; godzina 
18 50 kolendy polskie w wyk. chóru opero­
wego pod batutą prof. Jerzego Soplicy; go­
dzina 19.25 uroczysta akadem. z okazji 
imienin prezydenta Rzeczypospolitej 
(transmisja z Warszawy): godzina 20.00 
kwadrans literacki — „Maciek Fula" — 
Dygasińskiego: godz 20 15 transmisja kon­
certu: godz. 21.45 słuchowisko pogodne: 
,.Pod znakiem dnia dzisiejszego": godz. 
2215 svgnal czasu, komunikaty sportowe: 
godz 22.30 muzyka taneczna z winiarni 
„Carlton“.

Katowice (409 m) godz 10.15 transmisja 
nabożeństwa z Wielkich Piekar; godzina 
12.10 transmisja z Warszawy: godz. 15.00 
Julian Żukowski: „Jakich środków do tę­
pienia szkodników dostarcza polski prze­
mysł chemiczny?''; godz. 15 20 transmisja 
„Szopki krakowskiej": godz 16.00 koncert 
popularny: godz. 17.15 „Na szachownicy"; 
Rodź 17.40 koncert orkiestry z Warszawy; 
godz. 19.30 „Cery i bojki śląskie": godzina 
20.00 kwadrans literacki z Warszawy: go­
dzina 20.15 transmisja koncertu wieczorne­
go z Krakowa; godz. 22.35 komunikaty pra­
sowe PAT.

Warszawa (1412 m) godz 10.15 nabożeń­
stwo z Katedry Poznańskiej; godz 1210 
Poranek symfoniczny. Wykonawcy: Orkie- 
sha filliarmoniczna. Zbigniew Dymniek 
Wyr.). Nina Stokowska (skrzypce). Utn- 
herto Macnez (tenor) i prof Ludwik Ur- 
stein ^akompaniament) Muzvka francu­
ska i wioska: godz 14.00 „Wędrówki mio- 

sg° rolnika" — wygi, inż Stefan Wyrzy-
'vskl; Rodz li,2e muzyka gramofonowa; 

nrnfZ <? 30 "Czem uprawiać rolę" — wygł. 
• i Stefan Biedrzycki: godz. 14.50 muzy- 
« gramofonowa: godz 15.00 „Co słychać,

«em wiedzieć trzeba"; godz 15.20 trans- 
enr^aKrakowa -Szopka Krakowska"; 
Pn«: i ° 'nstvnkcie u owadów" — o- 
zvkn Kazimierz Gajl: godz 18.20 mu- 
Ńa„„e,ramnfonn"'at godz. 16.40 odczyt p. t. 

lekn ,f?’.nv it“iążki" — wygł dr. Adam Bu- 
odczvtSkl: 1655 płv,y Eramof.: g 17 15
2ir« V 8 17i0 koncert ork Policji : godz. 

J'l;a kwadrans "
~ Dygasiński iteracki „Maciek Fula" 

lego: sodz 20.15 koncert po-Pula r.ny. Wykonawa Orkiestra P. R„Wanda

dwik>rnr,|!'-SCtlke (wio'onczela) i prof Lu- 
21.45 ,i,. , ln. iakomPanjament): godzina 
kamiiniiin)?'''’^0 7 Poznania: godz 22.15 
i „Oazy“ ly' 80dz 23,00 muzyka taneczna

ermińska Różańska (śpiew). Ka-O r, —l. 1. • . - —
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Transmisja balu.
Zwracamy uwagę no ciekawą transmi 

sję balu Bratniej Pomocy z Auli uniwersy­
teckiej w sobotę 1 lutego br od godz 22.30 
do 24 15 Audycja podana będzie w formie 
dialogu informacyjnego, przeplatanego 
zdrowym komizmem Komu trudno będzie 
podziwiać sam bal temu audycja odzwier 
ciedli w części największe wydarzenie 
karnawałowe.

Kupujmy cegiełki
na poznańską Bursę Rzemieślniczą!

RUCH W TOWARZYSTWACH
— Klub Mandolinistów „Chopin" urzą 

dza dnia 1 lutego br o godz 21) zabawę 
karnawałową w sali restauracji Zamko­
wej. św Marcin 40 Wstęp tylko za za 
proszeniem

— Tow. Kolonji Ogródków Działkowych 
przy BLclnikccJi urządza dnia 1 lutego br 
swą zabawę karnawałową w sali p Jaroc­
kiego. ul Masztalnrska 8

— Tow św. Kazimierza dawn, w Lip­
sku. Roczne walne zebranie odbędzie się 
dnia 2 lutego br o godz. 19 w lokalu p 
Uykiera. G W ilda 1(50

— Tow. Hod. Gołębi Pocztowych „Weso­
ła Nowina“. Zebranie odbędzie się dnia 2 
bm o godz 10,30 w lokalu p Kasperko 
wej przy ul Kraszewskiego 16

— Związek Inwalidów Cywilnych. Ze 
branie odbędzie się w niedzielę, dnia 2 lu 
tego o godz. 15 w lokalu p. Koniecznego, 
ul. Mnsztalarska 2.

— Oddział Pływacki T. S. „Unja“ or
ganizuje w niedzielę o godz 20 w lokalu 
p. Jarockiego (ul Masztalnrska) zebranip 
towarzyskie swoich członków i sympaty­
ków.

— Stow. Porządku Publicznego, Wilda
wzywa swych członków do sremjalnego 
udziału w uroczystości poświęcenia sztan 
daru Stow „Samopomocy Doraźnej" w 
niedzielę 2 lutego Zbiórka o godz 9-le) 
przed kościołem podotninikańskim O. O. 
Jezuitów

— Stow. Młodzieży Polskiej Poznań 
Tara. W niedzielę, dnia 2 lutego o go-lz 
li zbiórka na dziedzińcu farnym. celem 
udziału w pochodzie ..Tygodnia Wstrze 
mięźliwości' — Zebranie plenarne odbe 
dzie się o godz 19 na sali Ot) Jezuitów 
Na porządku obrad sprawa wieczornicy 
Udział w pochodzie i zebraniu jest obo­
wiązkowy

— Tow. Hod. Gołębi Poczt. „Strzała".
Roczne walne zebranie odbędzie się dnia 
2 lutego w lokalu posiedzeń p. Knasiec- 
kiego G Wilda 116 o godz 10 przedpol

— Ko'o Absolwentów i Absolwentek 
IV szkoły wydziałowej. Miesięczne zebra­
nie odbędzie się w sobotę, dnia 1 lutego o 
godz. 20 w auli IV szkoły wydziałowej.

— Cech Murarzy. Miesięczne zebranie 
odbędzie się w niedzielę dnia 2 bm. o go­
dzinie 11 w lokalu p. Ograbowicza, ulica 
Ślusarska 6.

— Zjednoczenie Podmlstrzów Budowla­
nych urządza w sobotę, dnia 1 lutego o 
godz 19 zabawę karnawałową u p. Bajero- 
wej pod Bernardynami 6.

—- Tow. Powstańców i Wojaków Po- 
znań-Dębiec. Dnia 2 lutego br. o godz. 12 
w lokalu p. Grzesiaka przy ul. Wspólnej 
nr. 15 odbędzie się zebranie nadzwyczaj­
ne, na które wszystkich członków zapra­
sza Zarząd.

— Tow. Gier Pokojowych urządza dn. 
2 lutego br. wieczorek karnawałowy w sa­
lach p. Bajerowej przy pl. Bernardyń­
skim. Początek o godz 17.

— Stow. Rodzinne, Wilda urządza za­
bawę karnawałową dnia 1 lutego o godz. 
19 u p. Grotowskiego, Dolna Wilda.

— Rycerze „Białego Orła" oddział Ła­
zarz. Zebranie odbędzie się w sobotę, dn. 
1 lutego o godz. 19 w sali Domu św. Anto 
niego przy ul. Marsz. Focha 99.

— Tow, Powstańców i Wojaków im. 
gen. J. Hallera, Poznań-Jeżyce. W nie­
dzielę, dnia 2 lutego br. o godz. 18 w pięk­
nej sali restauracji Boulevard, przy pla­
cu Nowomicjskim 5, odbędzie się wielka 
zabawa karaawaiowa, która obfitować bę­
dzie w szereg ciekawych atrakcyj. Czy­
sty zysk przeznacza się na zakup mundu­
rów. Sprzedaż biletów uskutecznia go­
spodarz zabawy p. A. Przybylski, ulica 
Dąbrowskiego 96.

— Stow. Urzędników Komunalnych.
Bal maskowy na salach Ogrodu Zoologicz­
nego dziś, 1 bm. o godz. 20. Przygrywać 
będą dwie orkiestry, salonowa i jazzban- 
dowa.

— Stow. Żeńskie św. Teresy od Dzie­
ciątka Jezus na św. Łazarza. W niedzie­
lę, dnia 2 lutego o godz. 16 na górnej sali 
Domu św. Antoniego odbędzie się zebra­
nie plenarne. Referat na temat „Kobieta 
polska w życiu rodzinnem, religijnem, 
spoleeznem i narodowem“ wygłosi p. Kalk- 
steinówna.
F" ■!»———

SKRZYNKA DO LISTÓW
—- P. St. Kordylewski. Sprawozdanie 

z obchodu gwiazdkowego, odbytego w u- 
bieglym miesiącu, jest obecnie zbyt spóź 
nione. więc nie zamieścimy go. (K.)

— Pokrzywdzony. Nie możemy na to 
poradzić Sądzimy zresztą, że Pan, jako 
człowiek miody i nieżonaty, da sobie łat­
wiej radę niż obarczona dziećmi siostra. 
Ojca nie można zmusić, by kochał wszyst 
kie swe dzieci jednakowo. (K.)

— P. Pr. JankowskL W zasadzie mo­
że Pan mu zabronić trzymania sublokato­
rów, czy jednak skarga na tej podstawie

będzie miała pełne powodzenie, nie moż­
na zgóry przepowiedzieć W samym są 
dzie poznańskim sędziowie zapatrują się 
na to rozmaicie. Owych 16 zl nie wy 
skarży Pan jednak w żadnym razie, gdyż 
co do mieszkań dwupokojowych niema 
swobody umów. tak. że obowiązuje czynsz 
ustawowy, którego nip można przekra­
czać. Za pozwolenie na trzymanie sub­
lokatorów. mimo że ostatnio w tym kie 
runku wytworzy! się zwyczaj powszech 
ny, nie można pobierać żadnych opłat, a 
w każdym razie sądy nie dają na to o- 
chrony prawnej. Cofnąć Pan to zezwole 
nie może, jednak bywały wypadki, że lo­
katorzy odnosili się do sądu na podsta­
wie par 226 kodeksu cywilnego O roz 
strzygnięciach, któreby obowiązywały dla 
naszej dzielnicy w tym kierunku nic nan» 
dotychczas nie wiadomo. Cofnięcie ze­
zwolenia. o ile Pan na to się zdecyduje, 
radzimy zrobić pisemnie i doręczyć przez 
komornika sądowego O ile sublokatorzy 
będą dalej mieszkać, musi Pan osobne 
wezwać lokatora do usunięcia ich. a po 
tern uczynić to powtórnie I stawić iakiś 
możliwy czasokres (dwa miesiące) Do 
piero po upływie tego czasu mógłby Pan 
wnieść skargę eksmisyjną, za której wy­
nik jednak, jak już wyżej powiedziano 
nikt nie może gwarantować Ew ryzy 
kuje Pan dość znaczne koszta sądowe.

(odr K.)
— P. So. 102. Niema rady Za poda 

tek przemysłowy (obrotowy) odpowiada 
Pan w każdym razie w pełnej wysokości 
Sądy stoją na stanowisku, że każdy powi­
nien się poinformować, czy podatek ten 
jest zapłacony <art. 92 ust. o podatku 
przemysłowym) Co do innych podatków 
jak Zresztą i innych wierzytelności spra 
wa jest bardziej skomplikowana Zależy 
od tego, jakiego rodzaju interes Pan ma 
Jeżeli jest to handel (odsprzedaż detalicz­
na przedmiotów kupionych hurtownie — 
w przeciwieństwie do rzemiosła) odpowia 
dałby Pan po zmianie firmy tylko wów­
czas. jeżeli Pan długi poprzednika prze­
jął i wierzycieli o tern zawiadomił O ile 
przedsiębiorstwo Pańskie ma charakter 
rzemieślniczy, nie odpowiada Pan za dłu­
gi poprzednika wogóle. z wyjątkiem po­
datku przemysłowego. Jeżeli kwoty sa 
poważne, dobrze byłoby się poradzić ad 
wokata (adr. K.)

— W. L. P. Niestety nie pisze nam 
Pan. jakiego to rodzaju (pod względem 
prawnym) spółka, która Pana zaangażo­
wała, w szczególności, czy jest to jawna 
spółka handlowa, zarejestrowana w reje­
strze sądowym, czy też spółka t. zw. oko­
licznościowa, celem osiągnięcia jakiegoś 
wspólnego celu w myśl par 705 kodeksu 
cywilnego. W każdym razie, jeżeli Pan 
został zaangażowany jako książkowy, to 
należało stosunek służbowy wypowiedzieć 
w terminie prawnym: trzy miesiące 
Skomplikować mogłoby sytuację tylko to, 
że. jak zdaje się wynikać z pisma Pań­
skiego, faktycznie nigdy Pan obowiązków 
książkowego spółki nie pełnił, tak. że po­
bory Pańskie moźnaby traktować jako t. 
zw. poczekalne. Wówczas pozostałoby 
Panu już tylko ew. roszczenie odszkodo­
wawcze. zresztą trudne do udowodnienia. 
Jeżeli Pan natomiast rzeczywiście stale 
jako książkowy w spółce pracował, nie­
ma wątpliwości, że należy się Panu od 
szkodowanie za trzy miesiące Jeżeli Pan 
nie pracował, nie radzimy wnosić skargi, 
bo skarga taka miałaby bardzo mało wido 
ków powodzenia, a los jej zależałby zaw­
sze od tego, do jakiego stanowiska praw­
nego sąd się przychyli (adr. K.)

— Pana J. J. Nie zamieściliśmy, po 
nieważ zasadniczo wierszowanych rzeczy 
nie umieszczamy w tym dziale. (K.)

— K. O. Pełna wartość złożonych w 
lipcu 1920 r. 10 000 mkp wynosiła 290 zl 
Przewidziane dla dodatkowej konwersji 
lerminy już upłynęły, niemniej można je­
szcze zwrócić się do Urzędu Pożyczek Pań­
stwowych. Warszawa, ul. Senatorska 29

(K.)
— P. Andrzej M. Radzimy powiado­

mić o tern władze policyjne i władze skar­
bowe. (K).

— ZetkL W Harbinie język chiński i 
odmiana tego języka potoczna w Mand- 
żurji; znane są tam przez władze języki 
angielski i rosyjski. Adresu p. J Kowal­
skiego nie znamy; radzimy zapytać się o 
to w Dyrekcji Targów Poznańskich, ui. 
Marsz. Focha. (K.)

—- Nowicjusz, Had. Król. Za wiele py­
tań naraz, — na które zresztą nie możemy 
odpowiedzieć, gdyż nie znamy się na ho­
dowli królików Podręczniki do lej spra­
wy istnieją liczne; kalolog lub książki do 
przeglądu przęśle Panu na żądanie księ­
garnia G. Gebethner i Wolff, Poznań, ul. 
Fr. Ratajczaka 36. W Bydgoszczy odby 
wa się od 1—3 lutego przy ul Pomorskiej 
21 wystawa królików; mógłby Pan obej­
rzeć ją i nabyć okazy rasowe. W Pozna­
niu istnieje Tow. Hodowców Królików- 
siedzibę ma w lokalu p Jarockiego, ulica 
Masztalnrska 8 i radzimy tam napisać po 
dokładniejsze informacje. (Ii.)

Składki i pokwitowania
W administracji pisma naszego złoto 

no w dalszym ciągu:
Na pomnik Serca Jeznsowego: B. M

2 zl. — W. W z Walów z podziękowaniem 
za otrzymane łaski 25 zł. — S. S. Dutkie- 
wiczowa ku uczczeniu pamięci w 10 rocz­
nicę zgonu jedynej córki śp. Wandy, pro 
sząc o dalsze błogosławieństwo 10 zl. — 
B. Jankowska 3 zł — Jadwiga Andrzejew­
ska 5 zł. — M. R. na uproszenie pewnej 
łaski 5 zł. — Razem z poprzednio pokwi­
towanemu 2 444,3» zL.

Wyjątkowa cena 1
Ananas na]lepszy osmaia- I 

ny ^2 ^8

Czekoladki I
po 6-8 i 9 zł za 1/2 kg I 

bez konkurencji.
Wafle i biszkopty deserowe

Wai^a Patyk i
I
 Aleje Marcinkowskiego 6

(przy ooczcie).

__________  Pw 9 052-5,131 J

RESTAURACJA
natychmiast inwahdzie z gotówką

do wydzierżawienia.
SRONSfcR, Mernków. pow. M eiizyc' 61.

z« ilbiB

Na karnawał
modne perfumy, najlepsze wody 
kolońskie i kwiatowe na podarki. 
Mydła toaletowe, kiemy, pudrv, 
róże, poinadki do ust i ołówki do

brw jaknajtaniej
Perfumeria Paryska 

Gwarna 10«
Z * 21 6H8

Pw 9044JM8
W” sobotę, 18 b, u« 

Wieczór karnawałowy
iiiiiiiiitHiiiiiiiiiiiłiłiiiiiiiiiiimiiiiimiiiiitiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii 

Liczne niespodzianki oraz występy 
artystyczne wybitnych sił zagranicznych.

Przybytek światowej sztuki kabaretowej 
w Poznaniu.

W sobotę, 1 lutego, odbędzie się otwar­
cie najwspanialszego przybytku wesołej 
muzy w Poznaniu, restauracji, winiarni, 
dancingu, kabaretu „Moulin Rouge" na 
parterze i pierwszem piętrze. Lokale od­
nowiono kompletnie i urządzono z wy­
kwintem prawdziwie zachodnio - europej­
skim. z w 21 536

Z zadowoleniem powitać należy przede- 
wszystkiem inowację Dyrekcji „Moulin 
Rouge", która umożliwi szerokim sferom 
publiczności skorzystanie z programu ka­
baretowego w godzinach wieczornych po­
między 8 a 12. Występ, wieczoru odby­
wać się będą w lokalach parterowych. 
W nocy od godziny 11—4 rano ten sarn pro­
gram powtórzony zostanie na pierwszem 
piętrze. Oprócz tego w lokalach partero­
wych codziennie od godz. 5 po południu do 
7 koncert z dancingiem. W niedziele i świę­
te „Five o clock" z programem.

Kierownictwo kabaretu zawarło już u- 
mowę z najwybitniejszeini silami artysty- 
cznemi w dziedzinie kab- .towej. a i w 
przyszłości starać się będzie o stałe nowo­
ści i ciekawe atrakcje Wysoki poziom ar­
tystyczny kabaretu jest więc zapewniony.

Publiczności, hołdującej tańcom, zgoto­
wano także niespodziankę, tworząc jako 
sensacyjną wprost nowość w Poznaniu, 
oświetloną kryształową płytę taneczną. 
Przygrywać będą 2 orkiestry pod batutą 
pierwszorzędnych kapelmistrzów z współ­
udziałem wybitnych solistów.

Wspaniałą całość dopełni wyborowa 
kuchnia oraz pieczołowicie pielęgnowane 
wina pierwszorzędnych wytwórni

nr 7965
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W środę, dnia 29 b. m., «marł długoletni czło­
nek naszego Towarzystwa, i. p. zw 21 534

Dnia 29 b. m., o godz. 7,30 rano, zasnął w Bogu, po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, opatrzony św. Sakramentami, mój 
najukochańszy mąż, brat, wuj i szwagier, ś. p.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 1. 2. 1930, 
o godzinie 3 po południu, z kostnicy cmentarza 
parafjalnego Zmartwychwstańców.

Szan. Członków uprasza się o liczny udział 
w pogrzebie.

Cześć Jego pamięci!
Zarząd Towarzystwa Restauratorów

na miasto Poznań 1 Okolica.

Dnia 30 stycznia 1930 roku, zasnął w Bogu, 
w Poznaniu, opatrzony Olejami św_, nasz najdroż­
szy brat, szwagier i wujek, ś. p. dw 4034
Aleksander Hackenberg
przeżywszy lat 48. Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 4 lutego 1930 r. po poł, z domu żałoby 
w Nowemmieście n/Wartą, na cmentarz parafial­
ny, o czem donosi w smutku pogrążona

rodzina.
Nowemiasto n/Wartą, dnia 31 stycznia 1930 r. 

Zakład pogrzebowy „Bracia Nowak", pl. Nowomiejski 10.
telefon 1046.

przeżywszy lat 70. Pogrzeb odbędzie się w niedziele, dnia 2 lu­
tego o godz. 2,15 po południu, z domu żałoby w Pakości, o czem 
donosi Krewnym i Znajomym

stroskana

w® żona z rodziną.
Pakość,Poznań, Żnin, Śrem. Zbąszyń, dnia 29 stycznia 1930.

Dnia 29 stycznia 1930 r., zasnął w Bogu, po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramen­
tami św., mój najukochańszy mąż i szwagier, ś. p.

przeżywszy lat 69. Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 
1 lutego, o godz. 15, z kostnicy n ,wego cmentarza 
wildeckiego.
zw 21523 W ciężkim smutku pogrążona

żona.
Poznań, ul. Kilińskiego 11, II, p.

W środę, 29 stycznia 1930 r., o godz. 9,30 rano za­
snęła w Bogu, opatrzona Sakramentami św, przeżyw­
szy lat 85, nasza najlepsza, najtroskliwsza i ukochana 
matka, teściowa, babka, prababka i ciocia, ś. p,

Kordnla z Hoffmannów Szostkiewicz 
Siostra III. Żako: u.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 1 lutego, o godz. 3 
po południu, z kostnicy cmentarza farnego przy ulicy 
Bukowskiej. Msza św. żałobna odprawioną zostanie 
w sobotę, 1 lutego i w poniedziałek, 3 lutego, o godz. 8 
rano, w kościele Parnym.
zw 21520 W imieniu strapionej rodziny

syn i córka.
Wielkie Garbary 47 i 16.

Dnia 30 stycznia 1930 r., o godi. lt,15 zmarł po długich i ciężkich 
cierpieniacb, mój najukochańszy mąż, nasz bardzo kochany tatuś, ś. p.

Kazimierz Łukowiak
w £6 raku życia. Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, 2 luiego, o godz. 3 
po południu z kostnicy Sióstr w Głównie.

Ciężko strapieni

zw 2t 53J żona i dzieci.

W pierwszą rocznicę pogrzebu najdroższego męża, zabrał mi Pan Bóg 
po krótkich cierpieniach, mojego jedynego, ukochanego dw 4033

Jarosia
w 8 wiośnie życia. Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, 2 1 u tego r. b„ o godz. 3,30 
po południu, z kostnicy na cmentarz parafjalny we Wronkach.

W ciężkim smutku nieutulone
Wronki, dnia 30. 1. 1930 r. Cyrylowa Sroczyńska x córkami. 

Zakład Pogrzebowy „Bracia Nowak", pl. Nowomiejski 10. Tel. 1046.

......... niHMiHHifinw 8ję dobrle 5awj6ł to tylko
tańczyć, lo tylko

nifiiiiiiiniiiiłiimiiiHii ńobrze zjeść i wypić, to ty ik 
Lokal czynny z orkiestrą do rana.

Jazz-baad — Parkiet — Winiarnia 
Separatki

Sołacz SOŁACKA 1 wejście Z ul. Śląskiej, 
sw iłów i minutę od tramwaju.

Dancingu* Restauracji

U

r oszukuje się

wspólnika
do l»lM*«wr«,(|„
kina. Zgłoszenia do 
eksp. Kuriera p0ln8ń. 
skiego pod nr. sw 21531

-Parcela*
48X48 kw. m. Wraz 
z parterowym bu- 
dynkem fabrye, 
nyin 320 kw. In Da 
Łazarzu, na spne 
daż. Oferty do „Pa,.. 
At. Marcinkowskie.’ 
go 11 pod nr. 5,132Pw W)

Sprawy 
Podatkowe
wszelkiego rodzaju 
zataiwia szybko, su­
miennie i rzetelnie

»ITA
Leonard Pfitzner, 

Poznań, ul Grobu 25
Telefon 20-24 

od 8 — 10 i 3 -- 4.
8W ¿1.52*

OZENEKl~
Kawaler, lal 38. cienin -blondyn, 
wysoki dystyngowany świaiol 
wiec, w kupiectwie ¡ rolniciwi» 
dobrze obeznany, na stałej o..«» .Izie (2 000 z( mies.), p„Jcb^5 
18 lat zagranica, włada fraii.ii- 
skim angielskim, niemieckim je­
żykiem. Z braku znajomości no- szu kuje

panny lnb wdówki
wesołego usposobienia, w ccln 
matrymonialnym. Panie, powab 
nie myśluce. kińrem zaleív nt 
męża o wesolem usposobieniu 
uprasza sie o łaskawe skierowa­
nie zgłoszeń pod zw 21 517 do Ku- 

rjera Poznańskiego.

Dla pp. Ogrodników I

Maty
zimowe z trzciny, mocno 
wiązane sznurem impre­
gnowanym, wielkości 

1.60X2 00 m poleca

GUSTAW GLAETZnER. Poznań 3
gi.MickiewimlS. tel. 65-80 1 63-28.dw 4O4H

Oprawy książek
wszelkiego rodzaj« 

Introligatomla 
Drukarni Toruńskiej 

T.A. w Toruniu 
uL ¿w. Katarzyny 4.

MOULIN ROUGE
ulica Kantaka 8/9 parter 1 I. piętro telefon 33-69

RESTAURACJA — WINIARNIA — DANCING — KABARET
Otwarcie nowoczesnych z wykwintem urządzonych lokali, nastąpi w sobotę, dnia 1 lutego r, b. o godz. 5 po pot 
Po całkowitej zmianie i reorganizacji będą odtąd prowadzone wzorem zachodnio-europejskim zakłady Moulin Rouge 
Pw 9059-5,in na najwyższym poziomie.
Występy pierwszorzędnych sił artystycznych. Występy pierwszorzędnych sił artystycznych.

• i W lokalach parterowych od godziny 8-mej wieczorem. 
r! natomiast na L piętrze od godziny 11-tej wieczorem.

W niedziele i święta fiFive o9clock“ z programem.

2 orkiestry
SENSACYJNA NOWOŚĆ !

Oświetlony Krysztnłotijy Porkisl Taneczny! Pierwszorzędna
kuchnia

PARQUET ILLUMINÉE!
¡g- ^egy P^ystępnel Uwaga: Codziennie po poł. od godz. 5 do 7 koncert i dancing. Ceny przystępne
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pamiętaj
S¡

lest wedle zdania znakomitych 
lekarzy najlepszem dotychczas 
znanem nacieraniem przeciw 
nerwobólom reumatyzmowi, 
gośćcowi i t. p. dolegliwościom. 
Jedna próba wystaiczy, aby 
się przekonać o wartości tego 

środka.'

ICHTIOMENTOL
jest wszędzie do nabycia.

Główny skład wysyłkowy na 
Polskę i Gdańsk:ÍBnolol Laboratorium ctiem apieRarza

asm® Ei8'M weLwowie, Wsb 16P» MBSK-7». 1O1

Przedstawiciela
dobrze zaprowadzonego w pierwszorzędnych skła­
dach artykułów męskich, poszukuje fabryka za wy­
nagrodzeniem stałem i prowizją. Wyczerpujące 
zgłoszenia składać pod zw 21 514 do Kurj. Pozn.

Kurjer Poznański, piątek, Si «tycznia 1030

sprzedaży płaszczy damskich i męskich 
przekonają wszystkich, że pozostałe zapasy 
zimowe sprzedajemy po zdumiewająco 

niskich cenach.

Poznań, Stary Rynek 98 100.

BIAŁYCH
1-10 lutego1-10 lutego

Restauracja j|AJP^)LLO Dancing
PIEKARY 16/17. TELEFON 1192 

JPjroiyrajaa od 1-g-o lutego 1930 r.
Margo Szentimer Bianek Gardna La Berg

(z opery (Tanc Mondain) (Światowa sława
Budapeszteńskiej) tańczące skrzypce)

Naj.epsza orkiestra pod batutą p. kapelmistrza Melodysty.
Co niedzielą i święta

„FiVe O dock“ z występami artystycznemu. 
Wstęp wolny! Wstęp wolnyJ
UWAGA! Od t Intege Iramaletna redukcja

Dno Dewllls
(Duet exentric)

llllllllllllllllllilllllllllllliilllllllllllllllllllillilllllllltllllllllllilllillllllljlllllllllllllltllllllllllililllllllilllillllllllltllllllllliillllllt

po niesłychanie niskich cenach.

Płaszcze kolorowe już od 15,* I Suknie latowe . . już od 8,*
Płaszcze czarne . w „ 30,- Sukn’e wełniane , „ „ 16,“
Płaszcze z obsad, futrz. „ 40,- Suknie jedwabne. „ „ 40,-
Płaszcze kremerkowe „ 60,* I Bluzki barchanowe » „ 3,“
Płaszcze pluszowe już „ 80,- Bluzki wełniane. . „ „ 8,“
Kostjumy wełniane „ „ 30,- Bluzki jedwabne . „ „ 30,-
Kostjurny włóczkowe „ 20,- Spódnice ...... 6,-
Swetry jn4 „ 10,- Poranniki . . . . „ 13,-

UWAGA!
Dyrekcja Rest. Apollo.Pw 9358-5,139rw " J • ««»wjua ».««w, --

jwwwvaaa/w^^
Nimejszem donoszę uprzejmie, że w sobotę, 

dala 1 lutego 1930 r. urządzam w lokalu moim

na które Szanownych Gości jak najuprzejm ej zapra­
szam. M ęso s kotła od gods. 10 rano — kiszki 
z kapustą 1 Inne potrawy.

Dobrze pielęgnowane napoje t
Z poważaniem

sw msłs Michalska Bukowska 5.
na I. hipotekę półmilio­
nowego rnaiątku poszu­
kuje się. Zgłoszenia do 
ekspedycji Kurjera Pozn.

pod zw 21 532

z długoi tnią praktyką, znająca wszelkie prace 
wchodzące w zakres gospodarstwa wiejskiego i do 
mowego, poszukuje posady na wsi lub w mieście 
do mniejszego gospodarstwa (1—3 osób). Może 
przedłożyć pierwszorzędne świadectwa. Wymaga 
nia skromne. Zgłoszenia do eksp. Kurjera Pozn 

pod zw 21 387

Lekko uszkodzone przedmioty za bezcen
Kaligraf

Malinowski piszaey biegle rondem, po 
trcebny zaraz do wykona- 
maokoło 2i tOnapisów prze­
ciętnie 15 - wy r a z o w y c h. 
Oferty z podań em ceny i 
wzorów pisma pod dw 4035 

KurierOstrzegam przed nabywaniem względnie dyskontowa 
niem jakiegokolwiek weksla z akceptem Andrzeja Strużyń- 
skiego Juniora z Arkuszewa, a wystawionych przez Marce 
lego Strużyńskiego z Jarząbkowa, będących w posiadaniu 
Franciszka Rudowicza w Arkuszewie, p Gniezno, na łączną 
kwotę 11 200,— zł In blanco, gdyż takowe unieważniam i nie 
odpowiadam za takowe. nw 7967

Arkuszewo, dnia 30 stycznia 1930 r.
Audriaj RtrutyAahi, juniwt.

Największy specj. magazyn konfekcji damskiej 

Poznań, Stary Rynek 57»
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BIAŁY TYDZIEŃ
od soboty, 1 lutego do włącznie poniedziałku, 10 lutego 1930 r.

Czepki batyst, strojne teraz
Majteczki damskie z klock. yf 75 

koronka i «stawka . teraz “jł
I25bOU metrów kiockowycti „ AQ 

koronek i wstawes mtr. od v,Vx
Chusteczki damskie, bia- rto

te z mereżka teraz szt. od 0,XQ

Podstaniczki damskie z ko O35 
runka, wstawka i mot. teraz 2»

Komb nacje majteczk. z kloc 4*25 
kowa koronk i wstawką teraz 3 18 000 metrów waiencjanek 1 O

wstawki i koronki mti> od ", 1 w
Chusteczki damskie białe  Ca

I-maga1 zmereż.terwzszt. od 0,3v

Koszule damskie dzienne z ty 
wstawka i koronka . . teraz <£10

Biustonosze tnadapoianowe 175 
przybrane Koronką . leraz ■

15 000 metrów różnego haftu n 14 
do bielizny . . . mtr od ", I©

Chusteczki damskie baty Z2 A
st< we kol. brzeg teraz szt od 0,Ov

KoiZue damskie dzienne <425 
stro n ejsze..................teraz £>

Biustonosze nansuk. przybr. 065 
koronka, dobry fason . teraz £■

Rękawiczki damskie nicią- "J95 
ne............................... teraz 4

Chusteczki damskie kolo- n /| f 
rowy naft teraz szt. od 0,tk3

Koszu e damskie dzienne z g45 
tnereżką i motyw . teraz «3

Pasek ryjpsowv. 4 podwiązki g75 
guma jedwabna . . teraz 3

1 Rękawiczki damskie, imi- 0 25 
tama duńskich . . . tei az w

Chusteczki męskie białe, li- yj r 
nono we. obręb teraz szt. od 0,Tt3

Koszule damskie dz enne z 25
klocków kor i wstaw, teraz TC

Pasek saty netowy 4 podwiaz- ?!2S 
ki, guma jedwabna . teraz zl

Rękawiczki damskie, mod- 235
1 ne z. mankietami . . teraz 3

Chusteczki meskie. Iinono _ CA 
we z kol. brzeg, teraz szt od 0,3 V

Koszule damskie nocne z Tl 95 
wstawka i koronka . . teraz Tc

Pantaiony trykot „Maceo' Ql5 
btab i kolor. . . . teraz 3 45 «J 1 Ręczn: ki białe waflowe ko- i 30 

lorowy brzeg . teraz 4
Chusteczk męskie bat.ysto- _ *"] r 

we z mereżka teraz sz, od 0, / 3
Koszu.e nocne bardzo obsz. dC25 

z klock kor, i wstawka teraz O Kombinacje maiteczkowe. C 35 
cicnk'e igliczkowe, . . teraz 3 Ręczniki Iroterowebiałe i ko- <J25 

torowe . ... 3 40, 2.70 i X
Chusteczki damskie białe /B C

z koronka teraz sztuka od 0,J

Kaftaniki dam kie, długie §0 J
rękawy, przybrane haftem

Koszulki damskie igliczkowe 015 
bez rękawów .... teraz 2& |

Fartuchy damskie binte na]- O<£0 
modnie,sze fasony teraz od <&»

Chusteczki damskie biaie _ Qr 
z gipiur k iron, teiaz szt. od 0,33

Na bieliznę luksusową i gorsety 
teraz 10°/o zniżki.

Ręczne robótki!
Kwadraty rysów, do złącze- _ •> C 1 Garnitury na umywalkę, ry- Q20

nia na serwety, teiaz sztk. h sowane, 6 części ... teraz
Serwety rysowane na nocne *70 H R^ccnikl rysowane najnowsze Q25

stoliki ..... teraz sztk v, / V H wzory . .   teraz 3
Poduszki rysowane najnow- ”175 i Garoitury kuchenne,5części -ł /25O

sze wzory . . .terazszik, A H oblamowane niehiesk. iczerw Iw
Na wszystkie inne robótki rysowane i gotowe 1i)’/« zniżki.

Na wszelkie białe towary 
teraz 10% zniżki.

M onsad. wsU22R, hallu i koronek
za bezcen.

Bielizna niemowlęca 
Wielk* wybór — Tanie ceny.

Partja kamizelek i golfy 
„Bardzo Tanio'1.

Na wszelk>e trykoty zimowe 
teraz 2O°/o zniżki.

POZNAŃ

TORUŃ KAŁAMAJSKI Zlecenia
zamiejscowe

wysyłam
odwrotnie

Amatorom i prawdziwym znawcom dobrej kawy polecam moje colziennie świeżo palone
wyborowe specjalne mieszanki

po cenach znacznie zniżonych. Herbaty prawdziwe Ceylońskie najlepszej jakości mieszanki 
aromatyczne i przyjemne w smaku. Konserwy w dalszym ciągu po cenach znacznie zniżonych 
dopóki zapas korzystnego zakupu starczy. Wszelkie inne towary kolonjalne, wina, koniaki i likiery 
po bardzo niskich cenach. pw 9048-5,110

Maszyi

Kawa: Konserwy:
Mieszanka Reklamowa . . y kg dawniej 3,40 teraz 2 60 Fasola zielona tam. puszka . 1 kg dawniej 2,— teraz 1,60
Mieszanka Brazylijska . . y »» 99 3,60 >» 2,86 Fasola żółta puszka .... 1 99 „ 2.10 M 1,70
Mieszanka Sant. Superior y

n 99 4,40 99 3,80 Fasola wyborowa puszka . . 1 »n „ 2.40 » 2,10
Mieszanka Ekonomiczna . • y w >» 5,20 99 4,60 Groszek zielony puszka . . 1 »♦ » 2,30 »» 1,90
Mieszanka Karlsbadzka , à y

n 99 6,— 99 5,20 Groszek wyborowy puszka . y
99 » 1.70 » 1,5«

Mieszanka Marszałkowska • y,
n 99 7,- 99 6,- Groszek przed z karot puszka i 99 „ 2,90 M 2,50

Mieszanka Wiedeńska . . y,
99 99 8,- 99 7,- Groszek z karotką puszka y » „ 1.40 99 1,10

Mieszanka Luksusowa . . • y
99 w 9,- 99 8.- Fasola zielona lam. puszka . y

99 » 1,25 99 1.-
Hetbalat Wina:

Mieszanka O. P. Ceylon . . & kg dawniej 9.60 teraz Mozelskie „Bouser Berg“ butelka dawniej 6,— teraz 5,-
Mieszanka Rosyjska . . . y »> 99 12,- 99 11,— Reńskie „Wintringer“ 99 99 6,—
Mieszanka Londyńska . . y »9 99 14,- M 13,- Franc, czerwone Richemont » „ 6,- 99 5,—
Mieszanka Luksusowa . . k M M 16,— 99 15,- Burgundzkie „Côte de Nuits“ 99 » 10,- 99 8.—

/ny do mięsa 
młynki do kawy 
żeiazka do prasowania 
łyżki i łyżeczki 
noże i widelce 
piece żelazne 
rodie i sanie 
bacełe i ocele 
łyżwy

poleca korzystnie
Jan Deierling

skład żeiaia Parnań, Szkolna i 
Telefon 35 18 i 35-43.

Pw

Wina krajowe butelka od zł 1,60 począwszy. Zamówienia telefoniczne wykonuje odwrotnie franko dom. 
| UWAutA:Kto rsz moją nawę, herb&tę spróbuje - ten stale kupuje.

W. BRODNIEWICZ, ul. Wielka 20.

OBIADY
na maśle, tańsze 

wydaje
Nowy Rynek 14/15

parter, lewo.
37?

24 godz. 
odzież balową 
i wieczorową

Telefon 56-48 PALARNIA KAWY Telefon 56-48

Gruźlica płuc
jest nieubłaganą • co­
rocznie — me robiąc 
różnicy dla płci, wieku 
i stanu, kosi miljony 

ludzi.
Pr«y zwalczania 
chorób płucnych 

bronchitu,
uporczywego, męczą­
cego ka.iłu itp. sto­

sują pp Lekarze
BALSAM TH1OCOLAN-AGE,
kior.y Ułatwisiąc wydzieian e się plwociny wzmacnia 
organ zm i samopoczucie cnorego oraz powiększa wagę 
ciała i usuwa kaszel. Używa sie za poradą lekarza 
Spraedaią »pteki «w »8.7 Sprcedatą apteki.

Wróciłem
Dr. Pomorski

Chirurgia i choroby kobiece.
PI. iw. Krzyski 4. 11J0 — 1, 3—4.

Klinika prywatna. <« <oso

Nieruchomość,
położona w najlepszym punkcie handlowym ruchliwego 
miasta powiatowego, gdzie wojsko, urzędy etc., z wolnym 
pierwszorzędnym składem kolonj., delikatesów i wódek 
oraz ladnem mieszkaniem zaraz na sprzedaż. Oferty poważ 

' ‘ ' .............. ' eksp/K ■nycfa rofloktantów proszę do i
A i

Kurjera Pozo, pod uw 7ÖO5

ilesłauracja „Pawilon MyśliwsR *
W oiarnia. ni. 3 Maja 3.

W sobotę, dnia ł lutego
zapraszam Szanownych Gości 
na kiszki wiasneąe wyrobu 
i mięso z kotła. Polecam tre­
ściwe obiady oraz wszelkie 
smaezne potrawy.
* 21 Mł A. Wycisk.

1OOOO zl
oddam po roku temu, kto 

mi zaraz wypożyczy 
8000 (ośmty sięcy ).

Gwarancja pierwszorzędny 
weksel lub i. hipoteka na real- 
noś mieiskiej. Zgłoszenia do

Kurjera pod iw 24 ¿0»

wł. S. Kałamajski
¿lecenia orzyinwia sRlad» wtasiü'
•„rn.ń, FI« W—»4«“ “•

Bi, WlelU. I*. n>
W U»rt»r 

«1. f ««*
Wl.rlU‘«Slce 4,‘ 
Ryoek

uh Kraszę»«1-"«’-
foroA Siaruka 21. 
Jatriwi #T««k 2«.
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OBUWIE
od 1 lutego

Sprzedaż inwenturowa
Olbrzymia zniżka cen

Wszelkie towary są w dobrem 
wykonaniu i modnych fasonach

r,iTj>wjg kruk
Największy skład obuwia 

Telefon 33-51 Stary Rynek 9 Telefon 33-51

Fw 9053/4-5,123/4

55

Kursy Maturyczne i Dokształcające
WIEDZA“

NA DOM SIEROT W WOLSZTYNIE!
Pan Roman Kaczmarek podjął się łaskawie zbiórki na 

rzecz tutejszego Sierocińca i dnia 25 września 1929 r wypla 
Kraków, ul. Studencka 14, I. p. | cii nam zł 5 000,-— (zł pięć tysięcy) na poczet otrzymywanych

na ustnych lekcjach kursów zbiorowych składek. zw 21518przygotowujące
w Krakowie oraz w drodze korespondencji, zapomocą swie 
¡o przez fachowych profesorów opracowanych skryptów, 
wskazówek, programów i tematów,

przyjmują wpisy na II. półrocze 1929/30 na
1. Kurs maturyczny gimnazjum wszystkich typów i se­

minarium naucz.
2. Kurs średni 5-ta i 6-ta ki. gimn.
3. Kurs niższy w zakresie 4-ch kl. gimn. 
ł. Kurs 7-miu klas szkoły powszechnej.

Ofiarowali łaskawie: J. Czepczyński, Poznań 50,— zł 
W Majewicz & Sp , Poznań 100,—; F. Woźniak, Poznań 200.— 
S. Caliński, Poznań 20,—; M. Adamczewski, Poznań 20,— 
Janczewski & Bartlewicz. Poznań 200,—; Zdzisław Bytnero 
wicz. Poznań 100,—; Wżalik, Poznań 20,—; W. Drożyński 
Poznań 50,—; „Warszawianka", Poznań 50,—; N. F., Poznań 
25,—; Bank Przemysłowców, Poznań 100,—; Czesław Kacz 
marek, Poznań 500,—; Roman Kaczmarek, Poznań 500,

____ ___ . . .... Stanisław Priwin, Poznań 20,—; Sztilermann Rowiński, Po-
Kurs przygotowujący do egzaminu specjalnego, uprą-j znań 20,—; Kiciński & Kolany, Poznań 25,—; Jarociński Ka- 
wniającego do skróconej służby wojskowej. zimierz (w towarze) 500,—; Wł. St. Schaefer 20,—; M. Mali-

Uwaga. Uczniowie kursów korespondencyjnych olrzy-; nowski 50,—; Wiza & Matuszak 50,—; St. Ruciński 20,—;
mulą co miesiąc oprócz całkowitego materjału naukowego, 
tematy z 5-ciu głównych przedmiotów do opracowania, a 
podczas egzaminów kollokwialnych korzystają z wycieczek 
geograficznych oraz z nauki czytania map. Tw 835

Na kursach „Wiedza“ wykładają najwybitniejsze siły 
fachowe krakowskich państw, szkół średnich.

Do dyspozycji uczniów (enic) kursów zbiorowych, oraz 
korespondencyjnych, gabinet przyrodniczy i geograficzno- 
geologiczny, jak również bogata bibljoteka podręczników.

Żądać bezpłatnych prospektów.

Klingę 20,—; Apteka Mendel 20,—; St. Kaczmarek 10,
M. & T. Pikielni 100,—; Antoni Sobecki 50,—; K. Reisfeid 
Łódź 100,—; Wł. Szymański, Poznań 50,—; I. Feinstein 10,—; 
Bracia Dawidowscy, Poznań 10,—; M. Gmurowski, dom jed­
wabiu, Poznań 10,—; M. Ziehr 20,—; K. Jakubowski, Po­
znań 20,— zł.

Wszystkim Łask Ofiarodawcom składają serdeczne Bóg 
zapłać w imieniu wdzięcznych sierot

Siostry Miłosierdzia 
Domu Sierot w Wolsztynie.

OBWIESZCZENIE
W rejestrze spółdzielni R Sp. nr. 9 Sądu Grodzkiego 

w Śremie, zapisano w dniu 30 września 1929 r., że przedmio 
tem spółdzielni „Bank Ludowy**, Spółdzielnia z odpowie­
dzialnością nieograniczoną w Śremie, jest:

1. udzielenie kredytów w formie dyskonta weksli, pożyczek 
skryptowych oraz rachunków bieżących i pożyczek za­
bezpieczonych bądź hipotecznie, bądź poręczenie, bądź 
zastawem papierów wartościowych, wymienionych w 
punkcie 5 niniejszego paragrafu;
redyskonto weksli» nw ouid
przyjmowanie wkładów pieniężnych z prawem wydawa­
nia dowodów wkładów imiennych, jednak bez prawa 
wydawania takich dowodów płatnych okazicielowi;

4. wydawariie przekazów, czeków i akredytyw, oraz doko­
nywanie wypłat i wpłat w granicach państwa z tem, że 
dokonywanie tych czynności dla nieczłonków uzależnio­
ne jest od przynależności do Związku Rewizyjnego: 
kupno i sprzedaż na rachunek własny oraz na rachunek 
osób trzecich papierów procentowych, państwowych i sa­
morządowych listów zastawnych akcyj. centr. gospodar­
czych i przedsiębiorstw organizowanych przez spółdziel­
nie i związki lub centrale gospodarcze oraz akcyj Banku 
Polskiego; ,
odbiór wpłat na rachunek osób trzecich inkaso weksli 
i dokumentów z tem, że wykonywanie tych czynności 
dla nieczłonków uzależnione jest od przynależności do 
Związku Rewizyjnego;
przyjmowanie subskrypcyj na pożyczki państwowe i ko­
munalne oraz akcje przedsiębiorstw, o których mowa 
w punkcie 5 paragrafu niniejszego;
zastępstwo czynności na rzecz Banku Polskiego i ban­
ków państwowych;
przyjmowanie do depozytu papierów wartościowych i in­
nych walorów, wynajmowanie kasetek zabezpieczonych 
oraz, że kredytu udziela się tylko członkom.
Śrem, dnia 30 września 1929 r.

_____________ Są d Grodzki.___

Przetarg masy upadłościowej
W poniedziałek, dnia 3 lutego 1930 r„ o godz. 10,30 przed 

poł. przy ul. Gwarnej 18, sprzedam publicznie najwięcej da­
jącym za gotówkę: nw 7899

większą ilość likierów, koniaków, win krajowych i za­
granicznych, większą ilość konserw owocowych, więk­
szą ilość sardynek, ryb, korków, rodzynki, śliwki su­
szone, chomary, cytryny, większą ilość pasty sardelo- 
wej 1 wiele innych rzeczy delikatesowych, kasę regi- 
stracyjną, wagi i całe urządzenie składu.

Przetarg odbędzie się nieodwołalnie.
J. BARTKOWIAK — kom. sądowy — POZNAft
_____  oh Kochanowskiego 24 — Telelon 75-24.

OBWIESZCZENIE
Przetarg, wyznaczony przezemnie do przymusowej sprze­

daży poniżej wyszczególnionego towaru: nw 7906
większą ilość twystn, chustek, nici, gnmy podwiązkowe], 
wstążek, haftów, bawełny, swetrów damskich i męskich, 
fartuchów, guzików, torebek damskich oraz dziecięcych, 
szali jedwabnych, kołnierzyków, koszul różnych, poń­
czoch damskich oraz męskich, skarpet, rękawiczek, 500 , 
czapek, 30 ubrań, 20 palt, urządzenie składowe, 2 stoły I 
kasowe, maszynę do pisania, 12 krzeseł, zegar, 25 lamp, ... 
oraz 4 nadstawki,

odbędzie się w dniu llutegor. b., o godz. 9 przy nL Wie­
żowej 10, a nie, jak podano, przy ul. Woźnej 10, o godz 8,30.

Pietruszewski, komornik sądowy
Wielkie Garbary 33.

Napisowe słowo (tłusto) 30 groszy, każde dalsze 
słowo 2t groszy, 5 liczb =» jedno siowo 
i, w, z, a = każde stanowi i słowo.

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-tamowy milimetr 60 groszy

Znak oferty (na przykład: z 18924, n 2735, d 1790 
i t d. » 1 słowo.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 10

1 SPRZZDAŻE 3
Składy w Poznania

I na prowincji na sprzedaż. — 
Hpia8t“, św. Marcin 47.

zdw 06 004

Foksteriera
raske 7 miesięczna tanio sprze- 
dam. Oferty Kurier zdw 95 859

Pończochy
damskie Bembergera, jedwabne, 
wirelkich gatunkach, niskich ce- 

poleca Fietz, Półwiejska 2.
______zdw 05 874

Dom w Poznania
Wnnnn.t!rum ,na sprzedaż. Cena a. u'• "Ptata 12 000 zl. „Piast" ÜLMarcin 47. z<jw 96005

Bieliznę
mwk. j^.wintną, pościelowa,
Ket« PAi'e-T? p2leca ta«'«'. — fjgta, Półwiejska 2. zdw 95 873

Nowości
Ua»e»tr^^ar8Onl-5aeh' iumprach 
Kteo Psi • P° zniżonych cenach. 222iLP«wiejska 2. zdw 95872

Parcelę
cj'’,0’ dinaa knPJzy k°,ei- nadają. 
WW nie .n.,Zae8° P™mysiu ko- 2S& zdw ^-909°^^ KU-

ile «Sam"3$YT"I• oka”T 
Prawo d - Rataiczaka 38. 11.

zdw 95 907
no»a , Suknia 

*——- zdw 95 927
pewłatn W mieście
s* ’Przedaż „? -Mraz drogerja 
5ien> mlebcuP0Fi°na w najlcp- 
J!us Umowy kupna po-
nla do . p.i: T?P'eszne zglosze-

Pod 27. Grud-—------Pou 58,41. Pw 9 049-58.41
dobrze za^Pre2tlam 
Ju Awarów0krńtk°-nw •Su,ai 8tro" 
Lewarem luhÓtkIch »bławatów 
£grjer nw 7 004^ez> Zgłoszenia

*» Marcu i7ałni«“»ce. „Plasf-
zdw 96 03Ó

Klubowy
garnitur, elegancki, jak nowy 320 
sprzedam Kwiatowa 3. partr. le-' 
wo. zdw 95 930

Okazyjnie
młyn parowy, piekarnia, olejar­
nia, mleczarnia, z najnowszem 
urządzeniem maszyneryjnein, dom 
mieszkalny 16 pokoi z ohszernem 
zabudowaniem, duży park, samo­
chody itd. urzędowo taksowano 7, 
1100 000 — do oddania zł 600 000 
— z powodu wyjazdu. Pośrednicy 
wykluczeni. Spieszne oferty po­
ważnych refiektantów do ekspe­
dycji Kurjera Poznańskiego. — 
(Wplata zależnie od ugody.)

zdw 95 972
Sprzedam

okazyjnie piękny model balowy 
nadający siena scenę. Pracow­
nia sukien. Romana Szymańskie­
go 1. parter. zdw 95 950

Okazyjnie
nową maszynę Underwood oraz 
gramofon na sprzedaż. Przemy­
słowa 26, parter, lewo, zdw 95 561

Gospodarstwo 92 morgi
prywatne z żywym i martwym 
inwentarzem na sprzedaż, wplata 
17 000 zł. „Piast", św, Marcin 47. 

zdw 96 007
Kiosk

5 000 zł towar osobno zaraz sprze­
dam. Zgłoszenia Kurjer

zdw 98 038
Ogniotrwałą

szafę oraz motocykl sprzedam 
bardzo tanio. Skarbowa 20. skład, 

zdw 96 012

Ubikacje
handlowe po 2 pokoje z central- 
nem ogrzewaniem, ośwlełeniem 
ełektrycznem w centrum miasta 
Poznania do wynaaecia. Zgłosze­
nia Kurjer zdw 9(6018

Zakład
fryzjerski z mieszkaniem za 5 
tysięcy sprzedam. Bydgoszcz, 
Hetmańska 19. zdw 96 036

Płaszcz
damski nowy czarny bardzo ta­
nio sprzeda. Sznlczewska. Ra­
czyńskich 2. zdw 96 039

Sprzedam
7 dobrych krów dojnych. Oferty 
Kurier sdw 96 073

Restauracja
zaraz do objęcia, miasto powiato­
we. Potrzeba do 6 000. Zgło­
szenia Kurjer Poznański

zdw 95 467
Garnitur

___„ __ 8PI----- T
300 złotych. Wielkie Garbary 44 
parter, lewo,_________
Gospodarstwo 82 morgi
prywatne, ziemia żytnia bez in­
wentarza na sprzedaż. Cena 26 
tys. zł. wplata 12 000 zl. „Piast", 
św. Marcin 47. zdw 96 029

Skład
rzeźnicki, zapęd elektryczny z po­
wodu choroby tanio sprzedam. — 
Zgłoszenia Zielke, Generała U- 
mińskiego 7a. rw 8 544

Skład
konfekcji damskiej, tow. krótkich 
sprzedam z urządzeniem. Położe­
nie pierwszorzędne. Mroczkowski 
św. Marcin 68. rw 8 549

Kost jamy maskowe
jedwabne na sprzedaż tanio. — 
Adres wskaże Kurjer zdw 96 077

Sprzedam
kolekcje różnych znaczków pocz­
towych 4 000 sztuk, w tem 1400 
starych rosyjskich. Gniezno. 
Oierpiegi 7a. W MatySkiewicz.

nw 7 963
Skład

kapeluszy, konfekcji damskiej i 
towarów krótkich, dobrze prospe­
rujący w mieście powiatowem. 
zamożna okolica, gimnazjum pań­
stwowe. z powodu przejęcia inne­
go przedsiębiorstwa zaraz sprze­
dam. Zgłoszenia do Agencji Ku­
riera. Jarocin. nw 7 968

Młocarnia
motorowa 12 konna, kompletna, 
prawie nowa, okazyjnie na sprze­
daż. Basiński. Powidz, powiat 
Gniezno. rw 8442

Biały Tydzień
towar tylko doborowy, ceny re­
klamowe. Jankowska. Podgórna 
10. Pw 9 085 5.146

Skład
duży, dwa okna wystawowe, mie­
szkanie, duże dwa pokoje, kuch­
nia, dobre położenie, czynsz 140 
zl miesięcznie, rok zgóry, Adres 
¿uxi«r sów 95 6SS

Kołdry
materace, bieliznę wykonuję po 
najniższych cenach Stare prze­
rabia Marja Gnoińska. plac 
Świętokrzyski 1. zdw 95 090

Segregatory
„Rekord" — poleca Kartonaż, 
Dąbrowskiego 79, telefon 7468.

zdw 93132
List gruntowy

hipoteka 20 000 za rok płatny 
sprzedam. Oferty Kurjer

zdw 95 300
Wózek

sportowy (marki lirennabor) ko­
rzystnie do nabycia. Woźna 15, 
sklep. zdw 95 737

Elektrolnx
nowy nio używany s powodu wy- 

rowadzenia na wieś na sprzedaż 
,głoszenia Gajowa 4. lewo.

zdw 95 284
Maszyny do szycia

wielki wybór, nlzkie ceny, dogod­
ne warunki opłaty. „Titania". T. 
a o. p.. Poznań ul. Gwarną 15. 

Pw 8626-3.35
Okazyjna sprzedaż

nowych i używanych samocbo 
<lów czterodrzwiowych karetek 
Forda najnowszego typu miejsce 
szofera oddzielone oszkloną prze­
gródka. Dogodne warunki ..Auto- 
ruch". Sp z ogr. odp. w Pozna­
niu. Fabryka karoseryj autobi- 
sowych. ciężarowych, ambulanso­
wych i t. d. Specjalność warsztt 
tćw Naprawa Fordów, ul. Mar­
szalka Focha carożn. ul. Pala­
cza, telefon 77-75. Pw 8671-4.74

Maszynę
do pisania sprzedam tanio. Ma­
tuszewski, Małe Garbary L

rpw 8545
Meble

na spłaty j za gotówkę, ceny 
najniższe poleca Pluciński, tfi. 
Wodna 7. odstawiam własnym samochodem. zdw

Dom i
sprzedam s 2 składami, 6 pokoi 
i kuchnia, z ogrodem, nad jezio­
rem, w centrum miasta, nadają­
cy sie na każde przedsiębiorstw», 
także dla kapitalistów na miej-, 
sce wypoczynkowe. Cena 35.000 
zl, wpłaty 20 25.000 zl, Rogoźno 
(Wielkopolska). Zgioszesja doi 
Kurjera nw 783« 1

3% złotego
serwis do kawy porcel., 39 zło­
tych serwis obiadowy porcel.. 28 
złotych % tuzina noży i widelcy 
„Alpaka" lecz tylko w Hurtow­
ni Porcelany, Wroniecka 24. w 
podwórzu. zdw 95 886

0Uva pyłochłonna
Universum na podłogi surowe 
chroni płuca i desinfekuje! Za­
pach balsamiczny! kg. 1.20. Dro 
gerja Universum, Poznań, ulica

R.tajFak.ÄiM

Pianino
czarne spiesznie sprzedam tanio. 
Adres Kurjer zdw 95 681 ___

Pianino
czarne tanio. Za Grobla 5. Pie­
ronek. »dw 96 070

Parcelę
przeszło tysiąc kwm„ 18 zl, dro­
ga Marcelińska. prawa, sprze­
dam. Adres Kurjer zdw 95 724

Szafę oszkloną
nadającą się na każdą branże, 
stół, lampy, sprzedam tanio. Bu­
kowska 9, stolarnia. zdw 95 713

Jadalnię
dębową, solidna, bogato rzeźbio­
ną. sprzedam tanio. Bukowska 9, 
stolarnia. zdw 95 712

Meble
używane tanio na sprzedaż. — 
A/res K-oriżr Poznański«dw 96 065-6

Maszynę
bębenkową damską i krawiecka 
sprzedam tanio. Plac Nowoiniej- 
ski 1 a, parter, prawo.

zdw 95 803/4

maszyny damskie Singera i 1 kry­
ta okrągłe czółenka tanio sprzeda 
Warsztat Mechaniczny, Kraszew­
skiego 5. zdw 95 917-8

Piec
westfalski sprzedam lub zamic 
nie na nowy rower. Nowy Ry 
nek 3 zdw 95 952-

Kanapy
leżanki, kluby, materace najta­
niej za gotówkę, raty. Strze­
lecka 31. zdw 95 876-7

Pas zapędowy
nowy, skórzany 12 cm. X 25 me­
trów sprzeda Kwapiszewski, Mą- 
kowniea, powiat Gniezno.

zdw 95 690
Leghorny 

koguty, czystej krwi, mam je­
szcze tanio do oddania. — Jana- 
szek, Puszczykowo-Poznań.

zdw 95 688

Zakopane
Biuro J. Kubińskiego sprzeda 
pensjonat 16-pokojowy, — 65 00« 
złotych. zdw 94 46;

Skład
® mieszkaniem sprzedam. Adres 
wskaże Kurjer zdw 95 678

Sprzedam
siemię na parcelę blisko Pozna 
ma. Zgłoszenia Kurjer

zdw 95 695
Pianino

krzyżowe Seilera. Berlin. Z 
skupska. Zielona 3, w pndw 
Parter, prawo. zdw £

Restauracja
do sprzedania z powodu wy 
dobrze prosperująca Adr 
Kurjerze zdw 95 762

Łazarz, skład
kolonialny dobrze zaprowadzony, 
papierosy, piwo i wino. 2 pokoje 
■ kuchnia, sprzedam. Adres Ku­rjer zdw 95 806

Taksometr
kanciasty sprzedam 400 zl. K> 

i ner zdw 95 817



Stroni» 1® — Kurjer Poznański, piątek, 31 stycznia 1930 — Numer 50

Maszynę
damska i krawiecka sprzedam. 
Kybaki «. skład. zdw 05 718/9

Pończochy
Diekne dobre tanie. — 
A ¿Szymański Poznart 

św Mi rem 1 
specjalny skład poń­
czoch. Kw 1494 5

Kolon jalka
urządzeniem. 8 poknjowem mie­
szkaniem natychmiast do odsta-
Sienia 500 zł. Rogoźno. Załuski, 

tary Rynek. zdw 95 694
Plac

pod wille i pod dom przy Sienkie­
wicza tanio sprzedam. Zgłoszenia 
Kurjer zdw 95 840

Warsztaty stolarskie
pierwszorzędne złotych 140. heble 
korzystnie poleca Przewodnik, 
skład żelaza, św. Marcin 30.

zdw 95 397
Sprzedam

I. hipotekę 27 000 zł w dolarach, 
płatna 1. 10. 1930 15 proc. Zgłosze­
nia Kurjer Poznański zdw 95 796

Łóżka metalowe
za bezcen wyprzedaje ..Prze­
wodnik“. skład żelaza św. Marcin 
nr. 30. zdw 95 795

Pianino
czarne krzyżowe, Koncertowe, 
pierwszorzędne, niedrogo sprze­
dam. Ul. Kopernika 8. I piętro, 
prawo. zdw 95 780

Kolje
brylantowe (precyzyjne), pierścio­
nek sprzedam tanio. Sieroca 8/9, 
II., prawo. 12—2. zdw 95 778

Wózek
sportowy z budka sprzedam. 
Grzybowska. Kopernika 2.

zdw 95 811
Maszynę

do cięcia panieru sprzeda tanio. 
Drukarnia. Marcina 77.

zdw 95 810
Kanarki

kilkakrotnie nagro­
dzone z'otemi me­
blami. na ostatniej 
ystawle osiegnety 

rebrny puhar i trzy 
nagrody honorowe 
za najlepszy śpiew 
oraz samiczki do 
rozp’odu mam do 
sprzedania. L. Do- 
miński, Poznań - 
Jeżyce, Szamarzew­
skiego 32. dom o-

grodowy. II. piętro. zdw 95 986
Łóżka

składane z materacem dla służby 
SM) zł. Adamski. Piaskowa 6/7.

zdw 95 857
Biurko

damskie mahoniowe antyk sprze­
dam. Św. Marcin 62. parter, 
podwórze. zdw 95 883

Pianino
dobrze ntrzymane sprzedam 1350 
zł. Romana Szymańskiego 2, II., 
prawo. zdw 95 912

Fortenian
sprzedam za 500 zl. Wały .Tana 
III. 9. Gulski. zdw 95 911

Pianino
dobrym stanie sprzedam korzyst­
nie. Adres Kurjer rdw 95 9t6

KUPNA

Ciężarówki
2 tonnowej. mało używanej, po­
szukuje młyn motorowy w Bro­
czynie per Kiszkowo zdw 95 662

Samochód
s prywatnych rak. dobrze utrzy­
many. natychmiast kupie, wpła­
cę 3 do 4 tys, gotówka. Spieszne 
zgłoszenia Adamski. Wągrowiec. 
Kolejowa nw 7 966

Kupię
objekt w Poznaniu. Jako wpłatę 
dam gospodarstwo 70 morgowe. 
Kurjer zdw 95 716

Składuw Starym Rynku poszukuję. — 
Oferty Kurjer zdw 95 707

Młynek
rzeźnicki duży, zapęd dobry, ku­
pie. Oferty z cena Kurjer 
__________zdw 95 749 _______

Fryzjerski zakład
kupie. Zgłoszenia z podaniem ce­
ny. dokładnych wiadomości Ku­
rjer Poznański zdw 95 699

Poszukuję
dzierżawy wolnego składu, — 
względnie kupię zaprowadzony 
skład bławatów, tym podobny, 
przyległem mieszkaniem więk­
sze m mieście, dobrem położeniu. 
Cena do 30.0(16. — Oferty Kurjer 
Poznański zdw 95 801

Domek
najchętniej w Gnieźnie, Bydgo­
szczy. Inowrocławiu lub Toruniu 
za cenę 15-20 tysięcy złotych 
kupię natychmiast. — Zgłoszenia 
Kurjer zdw 95 798

Poszukuję
domu z ogrodem, względnie par­
celi za gotówkę celem kupna, o- 
koliea blisko Poznania, najchęt­
niej Dębiec. Luboń Oferty Ku­
rjer Poznański zdw 95 835

Poszukuję
kupna lub dzierżawy dobrze pro­
sperującego składu kolonialnego 
lub gościńca z kolonialka na wsi 
lub w mieście na prowincji. Zgło­
szenia z warunkami do Kurjera

*dw 95 819

Poszukuję
kupna apteki ewentualnie dzier­
żawy. Zgłoszenia Częstochowa. 
Biuro ..Renoma" Aleja 21 tel- 
418. nw 7 838

Spiesznie
odstąpię pokój i kuchnie bardzo 
korzystnie. Ratajczak wierzbię- 
cice 19. dom ogrodowy, parter, 
lewo. zdw 95 894

Pokój t
panu wynajmą. Zupańskiego 2Ï, I 
III- prawo. zdw 95 813

Pianino
tanie kupie za gotówkę Oferty 
z podaniem ceny Kurjer

zdw 96 055
Kuplę

willę z kilku morgami ziemi w 
Poznaniu z wolnem mieszkaniem. 
Zgłoszenia Kurjer zdw 95 782

Pokój
kuchnia ant ré. mieszkanie I. kl. 
na parterze zaraz do objęcia. 
..Centrum“. Żydowska 5.

zdw 95 979
Mieszkania

składy, pokoje próżne umeblo­
wane poleca poszukuje Czarnec­
ki Ratajczaka 13. zdw 05 990

KAMIENICE

Willa
masywna z ogrodem i garażem 
w Sołaczu korzystnie na sprze­
daż Agenci wykluczeni Zgłoszę 
nia Kurjer zdw 95 266

Mieszkanie
6 pokoi komfort, fi000 rok dzier­
żawy. Zgłoszenia Misiorny. »w. 
Marcin 15. I. prawo, zdw 95 994

Kamienicę
z interesem rzeźnickim sprzedam 
18 000 w Nowemmieście nad War­
ta- Po infirmacje piśmiennie. — 
Oferty Kurjer zdw 04 972

Mieszkania
1, 2. 3. 4 pokojowe kuchnia »a 
dzierżawę również meblami — 
Zg.oszenia Misiorny św. Marcin 
15, I.. prawo. zdw 95 093

PIENIĄDZ

Pożyczki
40 tys. na I. hipotekę kamienicy 
w Poznaniu szukam pod zapis do­
larowy. Kurjer zdw 95 516

Do 20 000 zł
dam jako udziałowiec poważnej 
firmie. Warunek udział pracy, 
pensja miesięczna, zagwaranto­
wanie kapitału, pensji oraz okre­
ślonego minimalnego zysku. Ofer­
ty Kurjer zdwp 95 424

1.000 zł
pożyczki poszukuję. Wysoki pro­
cent. Oferty Kurjer zdw 95 723

15.000—20.000 zł
poszukuję na I. hipotekę na ka­
mienicę, położona w mniejszem 
mieście blisko Pozrtania. Oferty 
Kurjer zdw 95 711
Pożyczki 10 do 15.080 zł
na I. hipotekę i zabezpieczenie 
wekslowej na umówiony czaso­
kres, dobre oprocentowanie, po­
szukuje właściciel 120 mordowe­
go gospodarstwa w powiecie 
gnieźnieńskim ' (ziemia I. klasa). 
Łaskawe zgłoszenia do Kur jera 
zdw 95 738

24.000 zł
ulokuje na hiootecę. Oferty Ku­
rjer zdw 85 407

Złotnika-wspó?nika
poszukuje do mej pracowni złot­
niczej z gotówka 4.000 — 5 000 zl 
celem masowej fabrykacji bardzo 
pokupne"o artykułu w zlocie i 
srebrze. Znaczny zysk, dobra oka­
zja. Spieszne oferty do Kurjera 
zdw 95 851

3000 zł
poszukują pod dobry zastaw z 
procentem. Oferty Kurjer

zdw 95 920
Poważnego

wspólnika z większem kapitałem 
dla dobrze zaprowadzonego skła­
du zbożowego szukam. Oferty 
Kurjer zdw 95 910

Poszukuję
6 000 na hipotekę nrzdsiebiorstwa. 
Oferty Kurjer zdw 95 906

Obligacje
5% pożyczki konwers. sprzedam. 
Oferty do Kurjera jw 3 310

Pomocnika
do restauracji poszukuje z udzia­
łem do 5 flflO zt. Zgłoszenia Ku­
rjer zdw 95 992

Wspólnika (czkę) 
czynnegol!

z gotówka 3—4 000 zl z jednem 
pokojem na biuro przyimie przed- 
stawieciei Kass - Alarmowych 
„Alkas“, Małeckiego 28. III. pię­
tro na lewo, wejście z bramy.

zdw 96 041
Poszukiwany

wspólnik kina 3 000 -5 000 udział 
zyskach i 350 pensji. Adres Ku­
rjer zdw 96 008

500 zł
pożyczki poszukuje właściciel nie 
ruchomości, procent według ugo 
dy. Oferty zdw 94 167

Poszukuję
5 000 zł na 2 kamienice za wyBO- 
kiem proc., zapewnienie hipotecz­
ne. Zgłoszenia Kurjer

zdw 96 075
20 — 30 000 zł

na młyn z turbina wodna i moto­
rem ropnym wartości 120 000 zl 
na pierwsza hipotekę za odpo­
wiednim procentem poszukują. — 
Oferty Kurjer zdw 96 081

Mieszkanie
5 pokoi i kuchnią wydzierżawią 
w Mosinie, miesięcznie 130 zl. — 
Czynsz 2 lata. — Zgłoszenia Jan 
Kurkiewicz. Mosina. zdw 95 734

Mieszkanie
pokój i kuchnia z meblami 2.300. 
Oferty Kurjer zdw 95 670. Agen­
ci wykluczeni.

Mieszkanie
2—6 pokoi zaraz wydzierżawi go­
spodarz. Zgłoszenia 3—5. Gdzie? 
wskaże Kurjer zdw 95 841

Mieszkania
1 i 2 pokojowe czynsz za 1% roku, 
naprzód od gospodarza. Walenty 
Kossmann. Fredry 6.

zdw 95 833
Dwupokojowe

mieszkanie komfortowe oddana. 
Czarnecki. Ratajczaka 13.

zdw 05 924

pokoje za dzierżawę zaraz wo’ne 
Informacja, plac Sapieżyński 7, 
I. zdw 96 C32

Próżny
duży pokó' do wynajęcia, dzierżą 
wa za dwa lata 1 150 zi. Podo 
recka. Dąbiecka 33. zdw 96 001

Mieszkanie
dwupokojowe kuchnia 1 200. 
dwuletni czynsz. Konieczny, św 
Marcin 64. III zdw 96 050

Mieszkanie
dwupokojowe centrum, mebla 
mi 2 000. Konieczny, św Marcin 
64. III,_____________ zdw 96 049

Mieszkanie
4 pokojowe I. śródmieściu zaraz 
odstąpię. Adres Kurjer rw 8 552

3*.9 ¿ZUKA mieszk a
Nauczyciel

udzieli korepetycji z niższego 
gimnazjum. Oferty Kurjer

zdw 95 703
Zapłacę

1.200 zl zgóry za pokój i kuchnią 
od gospodarza. Spieszne oferty 
do Kurjera zdw 95 507

Szukam
mieszkania, pokoju z kuchnia, — 
płacą za rok zgóry. Pośrednicy 
wykluczeni. Oferty Kurjer

zdw 95 700
Mieszkanie

3 pokojow. poszukuje tylko od go­
spodarza. Czynsz zgóry gotówką. 
Oferty Kurjęf zdw 95 506

Mieszkania
komfortowego 3—5 pokoi z mebla­
mi lub bez, poszukują. Oferty Ku­
rjer zdwp 85 746

3 — 4 pokoje
poszukuje najchętniej w okolicy 
dworca. Czynsz zgóry według 
ugody. Zgłoszenia Kurjer

zdw 95 919
Poszukuję

pokoju i kuchni może być sute­
rena. Oferty Kurjer zdw 95 941

-Poszukuję
wprost od gospodarza 2—4 pokoj. 
mieszkania, zapłacę czynsz 3—4 
tysięcy &l zgóry Oferty Kurjer 

zdw 96 071

E ZAMIANA
MIESZKANIA

Zamienię
mieszkanie 3 pokojowe, pokój dla 
służącej łazienka w śródmieściu 
na wieksze 5 do 6 pokojowe naj­
chętniej na Jeżycach. Oferty do 
Kurjera zdw 94 949

Pokój
duży zaraz wynajme. nowy dom 
ul. Górki 12, gospodarz.

zdw 95 509
Gimnazjastów

przyjme na stancją, zapewniając 
najtroskliwsza opieką, pomoc 
profesorów i znana najlepsza 
kuchnią. Adres poda Kurjer

dw 4 020
Pokój umeblowany

duży z eiektrycznem Światłem 
bez pościeli dla 2 solidnych pa­
nów lub 2 panienek do wynaję­
cia. Wyspiańskiego 15. IV pią- 
Iro. lewo. Pw 8859-5,31

Duży pokój
dla 2 panów od 1! 2. do wynaję­
cia. Światło elektryczne i telefon 
Długa 4. III., prawo.

Pw 8 858-5,32
Pokój

z obiadami. Poznańska 8110. II.. 
lewo. zdw 95 402

Pokój
ładny, frontowy inteligentnemu 
panu wynajme. Wielkie Carba­
ry 44, III., prawo. zdpw 95 777

Stancja
za 20 zl. Oferty liurjet 

zdw 95 067-8
Pokój

wynajme- Jeżyce, Piotra Waw­
rzyniaka 24. parter, prawo.

zdw 95197
Elegancki pokój

oddam 90 zl. najchętniej z utrzy­
maniem solidnej osobie, cena 230 
zl. panu 250 zl. Ul. Słowackiego 
34. wysoki parter, prawo, tele­
fon 78-17. zdw 95 888

Gimnazjastów
przyjme na stancją ścisły nad­
zór M. Dams. Wielkie Garba- 
ry 8. zdw 94 613

Pokój
elegancko umeblowany dla inte­
ligentnego pana. Rynek • azar- 
ski 7, i., prawo. zdw 05 683

* Pokój
umeblowany dla inteligentnego 
pana od 1 do wynajęcia. Róża­
na 12 l. lewo. zdw 95 731

Dąży
słoneczny pokój w Starym Ryn­
ku dla 2 — 3 panienek ewtl. z u- 
trzymaniem. Zgłoszenia Kurjer 
zdw 95 715

Pokój
umeblowany. — Matejki 5. IV., 
front, prawo. zdw 95 709

Pokój
centralnem ogrzewaniem, elek- 
trycznem światłem. — Oro-howe 
Łąki 8, I., wejście a zdw 05 700

Pokój
komfortowy inteligentnej osobie. 
Jeżycka 41, I., lewo zdw 95 748

Pokój
wspólny dla pana od 1 2. do wy­
najęcia. Grobla 27. Adamczew­
ski. zdw 95 747

Pokój elektr.
dla 2 panów od 1 2. — Wielkie 
Garbary 53. II . lewo zdw £5 693

Elegancki
gabinet z telefonem lub dwa po­
koje wynajme — Kręta 7. III., 
prawo. zdw 95 692

Pokój
z klatki schodowej dla pana od 1. 
2. Piotra Wawrzyniaka 37, I.

zdw 95 675
Pokój

ładny, dwuosobowy Staszica 8, 
II., prawo. zdw 95 759

Pokój
dla 1—2 osób. Elektryczność. — 
Jackowskiego 19. IV . lewo.

zdw 95 753
Pokój

umeblowany od 1. 2. wynajmą. 
Mostowa 37. IV. piętro.

zdw 95 773
Niekrępujęcy

pokój z telefonem. Stranz. Sto­
larska 2. II. zdw 95 768

Pokój
frontowy, światło elektryczne, za­
raz wynajme. cena 50. Adres Ku­
rjer zdw 95 807

Pokój
umeblowany wolny zaraz. Stem­
pel. Wielka 17. zdw 95 802

Skład
kolonialny mieszkanie sprzedam. 
Ratajczak, plac Sapieżyński 2 a, 
III. zdw 95 800

Pokój
dobrze umeblowany. Świercz, Sło­
wackiego 27. telefon 72-67.

zdw 95 799
Pokój

umeblowany dla bezdzietnego
małżeństwa z pościelą. Polna 3, 
tylny dom, I. piętro, lewo.

zdw 95 852
Słoneczny

umeblowany pokój, niekrępujacy, 
dwom inteligentnym osobom wy­
najmę. Kaczmarczyk, Wierzbię- 
cice 11, dom ogrodowy, zdw 95 846

Wspólny
pokój zaraz. Głowińska. Małec­
kiego 14, ogrodowy dom, lewo.

zdw 95 842
Umeblowany

bez pościeli dwom panom. Strze­
lecka 11. III., prawo, zdw 95 838

Pokój
z niekrepu jącem wejściem dla 
pana. Spokojna 25 a mieszka­
nie T. zdw 95 837

Pokój
umeblowany frontowy, samotne­
mu panu zaraz wynajmą, Wro- 
niecka 16. II.. lewo. zdw 95 834

Pokój
wspólny dla dwóch osób zaraz do 
wynajęcia. Wybickiego 16. 11., le­
wo, II. wchód. zd 95 832

Pokój
umcblownay. frontowy dla pana 
zaraz. Przemysłowa 38, II. prawa 

zdw 95 793
Frontowy

na dwie osoby wynajmę. Staszica 
5, II., mały wchód, zdw 95 791

Młodą
inteligentną panią lub uczenicą 
przyjme na pokój. Schulz. Ryba- 
ki 7, I. zdw 95 783

Kręta 24
III., prawa. Pokój wynajmą, 

zdw 95 833
Jestem szczęśliwy

Coś o czem myślalcm przez cale 
życie znalazłem sformułowane 
jasno i wyraźnie w książce poży­
czonej z Wypożyczalni Dippla. 
plac Wolności 11. zdw 95 975

Pokój
panienkom. Strzałowa 3, parter, 
lewo. zdw 95 815

Pokój
dwom lub trzem osobom z utrzy­
maniem lub bez wynajmą. Mi­
ckiewicza 7, parter, prawo.

zdw 95 820

Pokój
dla solidnych panów wynajmą. — 
Dankowska Piekary 22 II.

zdw 95 829
Pokój

przy dworcu umeblowany Focha 
27 front. Adamska.

zdw 95 808
Pokój

wynajmę. Poznańska 27 a. II., 
lewo. zdw 95 779

Pokój
Mostowa 26. IV. wejście. III. 
piąlro. prawo. zdw 95 856

Wspólny
pokoik dla pana. Łąkowa 17, w 
podw.. prawo. IV. piętro.

zdw 95 855
Pokój

do wynajęcia Ratajczaka lla. 
wejście 6, III. prawo.

zdw §5 854
Pokój

trzyosobowy, słone<*zny. paniom, 
małżeństwu. Kanałowa 7. II., 
prawo. zdw 95 853

Pokój
umeblowany 1 — 2 osobom wy­
dzierżawię. Staszica 26. II., lewo, 

jw 8311
Pokój

frontowy wspólny dla pana od 
1. 2. Długa 7. II. pr. zdw 95 878

Pokój
zaraz do wynajęcia Ratajczaka 
11 a, 7 wejście. Kowalski.

zdw 95 879
Pokój

dwuosobowy utrzymaniem (bez) 
Romana Szymańskiego 7, I.

zdw 95 885
Pokój

umeblowany do wynajęcia. Pod­
górna 1, III., prawa. zdw 95 882

Prryjmę
małżeństwo na pokój. — Piotra 
Wawrzyniaka 22, I., front.

jw 3309
Pokój

umeblowany inteligentnej osobie. 
Wodna 1, II.. lewo nw 7902

Pokój
’adny duży wynajme. Strzelecka 
26. III., prawo. zdw 95 943

Panienkę
na wspólny pokój. Szmiłowska. 
Pocztowa 20. zdw 95 954

2 pokoje
o dwóch i jednem łóżku dobrze 
sytuowanym panom. Wały Król. 
Jadwigi 1. II., lewo, zdw 95 951

Pokój
umeblowany bezdzietnemu mał­
żeństwu wynajme. Ul. Niegolew­
skich 16, IV. zdw 95 941

Pokój
w spokojnym uczciwym domu do 
wynajęcia. Wały Król. Jadwig: 
2. wysoki parter. zdw 05 611

Pokój
umeblowany lepszej panience wy­
najme. Dąbrówki 1. parter pra 
wo. Wilda. zdw 05 942

Pokój
frontowy dla pana do wynajęcia 
Gąsiorowskich 12. I. p„ lewo.

zdw 95 970
Jeżyce

elegancki pokój inteligentowi. — 
Jackowskiego 9. wysoki parter, 
prawo. zdw 95971

Sypialnia
gabinet niekrepujący. centrum 
dla pana lub pani. Adres Kurjer 

zdw 95 958
Pokój

dla pana ślachciak. Strzelecka 7. 
zdw 95 957

Pokój
duży frontowy do wynajęcia od 
1. 2. dla solidnej pani. Kreta 4
I ptr. prawo. zdw 95 915

Pokój
dla panów. Przemysłowa 34. III. 
prawo. zdw 95 893

Pokój
zaraz do wynajęcia. Walkowska. 
Graniczna 13. zdw 95 889

Pokój
umeblowany. Mostowa 37, II. pr 

zdw 95 868
Pokój

solidnemu panu wynajmą zaraz. 
Ogrodowa 19. 11 piętro prawo.

zdw 95 867
Wsnólny

panu zaraz. Klasztorna 9. I., lewo 
zdw 95 8C6

Pokój
umeblowany dla pana Wierzbią- 
ctce 46. front. [II . lewo.

zdw 95 885
Pokój

27 Grudnia 5. ii., wprost, 
zd w 95 863
Pokój

do wynajęcia. Plac Sapieżyński 
2 a. 111.. lewo. zdw 95 862

Pokój
frontowy umeblowany do wynaję­
cia. Ui. Poplińskich 1, parter

zdw 95 900
Pana
Lissowska. św. Woj­na stancją. ,

ciecb 21, dom ogrodowy.
adw 95 »724

Pokój
bezwzględnie czysty solidnemu 
panu, zupańskiego 17, parter, le­wa. zdw 95 824

Pokój
czysty elektryczność, utrzymanie 
zaraz. Dąbrowskiego 24. II
prawo, goda 4—7. edw 95 412

Panu
pokój wynajmę.

wo.

Pokój
1-2 osobom iuieligentn,», najme. Mazurkiew'S
Oarbsry 5. 11 1 \v------------ ——---------- łllw fc.ąi

Pokój
wynajmę panu lub niałż.s 
8w Wojciech 2« 27 pani.”’«- 
wórze. lewo II wchód r 
__________ zdw 95 95 ’

1 — 2
panom pokój wynaiin. i> ,18. I. Ptr. lewo, dom“rtB,PiekMł 
__________ zdw 95 890 ’

Pokój
dla 2 osób. Piekary 5 ||i , 

______ zdw 95 902 **" tW|1-

... PokójWoźna 14b III ll„Jn,ck, 
________zdw 05 904

Skromny
Pokoik wydzicrt«w,e. Pó|wipj..
” IH" lewo- idw Kij
wspóln
31“

Pokój
32.'nh..d,,aewoPana- M«łerliipro 

zdw 85 gl
Elegancki

Pokój dla lepszego pana, gwiatl» 
elektryczne zaraz Fredr, z ii 
__________ zdw 95 869 *Ł

Przyjmę
gkarbXaWSji6'ny

Pokój
czysty zaraz. Bóżnicza 15 li „ 
lew°- zdw 95 931

Pokój
dobrze umeblowany dla studentek lub małżeństwa" 
dzietnego. Poznańska 56 ii front, lewo. zdw

Pokój
umeblowany dla małżeństwa 
dzietnego. Rernarczyk. Sznmi rzcwskicgo 47. t,|w 55

Niekrępnjący
pokój z utrzymaniem zaraz. PC 
wiejska 8. III. ptr.. prawo. 
_________ dw 4 031

Pokój
eleg. umeblowany, wygody tar 
wolny. Małeckiego 11 u 
wprost._____  zd w 9*1 (i

Pokój
dla 1—2 pań. panów studentów, 
Śniadeckich 0, III. p drzwi firod- 
aowe. zdw 115 <22

Pokój
umeblowany z klatki schodowej 
elektryczność Niegolewskich !6 1 
mieszkanie 18. zdw 95 32Í

Pokój
dla pana Wielka 23. II., lewo, 

zdw 95 925
Pokój

wspólny Łąkowa 16. III., prawo, 
zdw 95 928
Pokój

wspólny, Gwarna 8. III., prawo, 
zdw 95 934
Wsnólny

pokój dla pana, elektryczność — 
centralne ogrzewanie Szkolna 3, 
prawo, II., prawo. zdw 95 955

Dla
ucznia bud. maszyn pokój wspól­
ny utrzymaniem. Górna Wilda 
80 III., prawo. zdw 95 964

Przyj mę
panów na pokój utrzymaniem lub 
bez Kościelna 55 front parter 
prawo. zd w 95 9f>2

Pokój
wspólny dla pana. Piotra Wrw- 
rzyniaka 3 podwórze lewo 1IL 
piętro. zdw 95 982

Pana
na wspólny pokój z utrzymaniem 
lub bez. Plucińska Szewska 12. 
II. piętro zdw 95 9<7

Pokój
wynajmą panom, ślusarska 2.
front II. lewo zścicm zdw J.i 3b3

Pokój
solidnemu panu wynajme. 3. 
Maja 3. dom ogrodowy, lewo b 
piętro.______________zdw flo3.8

Pokój
zaraz do wynajęcia. Bukowski 
1 II. p.. mieszkanie 18.

zd w 95 984
Pokój

umeblowany, ładny sI,,0,ner’ay; 
spokojny. Matejki 5 III. P 
wo. front zdw 9oj83

Pokój
utrzymaniem najchętniej u<’z0’°®
-^b^wianej.U^S

Pokój
z obiadami. Poznańskai M 
lewo. zu

2 lepszych
panów własna pościel», i^i n ri­
ña pokój, 
wo.

Kybaki u««!

Pokój
frontowy dla dwóch pań li^ , 
nów do wynajątia w WO
ce 13. parter, lewo zd«---- —

Elegancki
słoneczny czysty 
zność łazienka ‘6,c7 
lewo. z------

pokój słoneci 
elektryczność
4a II

,n,.p
2 panom intelige



nw«ny
Pokój

pi>c Bernardyński 
1 zd w 96 008

pokój
.„-•nr do

12 III Pra’ sT»«‘fł 12 Jw 9« 009
Ulica

Pokój
(bel) wynaimę. 

• B),.r’’T HI zdw 96 019

Wspólny
.. j«,win» dla 2 panów — 

pokój 24 front. II.. lewo,
fcrn» 9« 017___________

Pokój
..»naime Grobla 19. TT1 . „-•« »Tnajme- zdw 36 026

pr»*°

utrzyma
II.

... solidnego rana z 
4‘ Wodna 11.
»*,ra 1 tdw 96 024_

Pokój
„Miny fachowiec.
*7?. jw. Marcin 27. _

Czerniej** 
zd w 95 966

Pokój
na 1 l"b 2 osoby

* Pokól
. —vi dla 2 osób Koz'a 23. »I.rancki dla

II ___
Pokój

. osoby Kanałowa 8. TTI 
’pi*,,« I- 98 042

Próżne
P°F?ieguf?',Ra’V.B5 

£Ska 15fasaż zdw 96 048

Przyjme

zd w 96 04'
plniPUKC "» ’K''rći.
brvnarkowa. Małe Garbarv 3 
¡Kąlwńrze. parter <«na’

Pokój
i ntrzvman'cm wynajmy, 
hrowskiego 23 I” .orawo.

Da

Numer 50 — Kurjer Poznański,

Dwóch
panów poszukuje umeblowanego 
pokoju z fortepianem lub bez — 
Adres wskaże Kurjer

zdw 95 085

piątek, SI

Młyn wodny
turbina, motor ropny dwa walce, 
kamień, nowoczesne czyszczenie 
automatyczne zasypywanie, elek­
tryczność dziennie woda 25 i mo­
torem 40 centnarów Dom zabu­
dowania gospodarcze masywne. 
Koli 30. lak 20 mórg nad bru

Pokoju
zupełnie niekrępujacego poszuka- . _ -- ------- ---- ------
je urzędnik bankowy Zgłoszenia kłem. kluentela zbyt bardzo do- 
z podaniem ceny do Kurjera bre. korzystnie do wydzierżawie- 

zdw 96 016 nia lub sprzedania. Oferty z po-
--------------- ----------------  daniem posiadanej gotówki Ku-Potrzebny rjer *<tw 96 oso
pokój dla gininazjasty. Oferty 
cena Kurjer zdw 96 076

Pokojn
taniego. Oferty podaniem ceny 
Kurjer zdw 95 903

Cegielnia
parowa produkcji 3 000 000 do 
wydzierżawienia. Kasprowicz, 
Poznań, Plac - -
fon 38-80.

stycznia 1930 = Strona tf

Maskowe
kostjumy wypożycza Olszańska, 
św. Marcin 38 dom boczny. III., 
prawo. zdpw 95 792

Książkowa
poszukuje zajęcia w godzinach 
popołudniowych luo wieczor­
nych. Oferty Kurjer zdw 95 091

Obiady
smaczne 1.50 Poznańska 8/10. II.. 
lewo. zdw 95 403

Pensjonat
dla przyjezdnych Poznań. Gwar- 

i - i -s-i- na i7- U- Pokoje umeblowane 
wolności 14 Pele- wieksze i mniejsze Ceny przy- 

zdw 35 921 stępne T Rowecka. zdw 95 541

Nr. 19

zd w 96 957

Pokój
do wvnaieei* d'n dwóch panów 
Kn’nraak Wierżbiecice 18. nar 
,er Iowo zd w 96 058

Tani
„oAlnv pn'-ńi d’a nana Flek 
trycznośń Pościel własna noża 
tal Grobla 6 dom tv’nv TTT 
,,wo zdw 95 645

Przyjme
pm na wsnólny pokój 
ska 12. dom ogrodowy.

rw 8 535

Poznaft- 
I., lewo

Pokoi
umphlowany z niekręptijscem 
wejściom od 1. 2 do wynajęcia. 
Grochowe Laki 3 Cenker.

rw 8 539

Ubikację
nu hurtownie. składnice w cen­
trum minstn wydzienfcnwi korzy- 
itnic jrospodnrz. Znoszeniu P«r- 
mrnowicz, ul. Pocztowo 81 n T. 
Piętro»________________ rw 8 546

Poko?e
2 i 1 oddzielne dla so!idnvcb osób 
lun bezdzietnego małżeństwa od 
Ilu tępo do wynajęcia. So’acz. 
Aleja Małonołśka 9. rw 8 551

Pokój
umeblowany zaraz, 
«ech 2. II., prawo.

Św. Wnł- 
rw 8 553

13

Krawcową
polecam poza dom. Rzeczyposp 
litej 2, III.__________ zdw 85 9

Kto
reparuje bieliznę tanio i ładnie. 
Zgłuszenia do Kurjera zdw 95 744

Dla
mej bratanki. wykształconej, In­
teligentnej, bardzo milej, poszu­
kuje męża z wykształceniem uni- 
wersyteckiem. Panowie z rodzin 
włościańskich maja pierwszeń­
stwo. Oferty skierowań do Kurje­
ra Poznańskiego zdw 95 771

Wielkopolskiej Jlustracji
ukaże się w znacznie szerszych rozmiarach i poświęcony będzie 

rocznicy wiekopomnego faktu historycznego

Zaślubin Polski z morzem
Powyższe wydanie, nadzwyczaj bogato ilustrowane, przedstawi 

całokształt spraw polskiego morza.
Nasz numer pomorski (16) został już zupełnie rozchwytany; zale­
camy dlatego księgarniom i kolporterom rychłe zamówienia. Poje­
dyncze egzemplarze wysyłamy za poprzedniem nadesłaniem na.eż- 
ności 70 groszy (pojedynczy egzemplarz kosztuje 45 groszy, portorjum 

25 groszy).
Administracja, Poznań, św. Marcin 70.

LOKALE

Lokale
parter. 8 uhikacje. jasne, fronto­
we na biura, hurtownię, warszta­
ty. od 1 lutego wynsjmę. Ul. 
Krasińskiego 14 gospodarz, 

zdw 95 849

Na biurko
pokój z telefonem do wynajęcia. 
Ul. Kantaka 5 I., lewo, front.

zdw 95 844

Dzierżawa 50 mórg I
ziemia, 1. klasy do objęcia na-;kosf jurny 
tyehmiast. „Piast", św. Marcin I Drawo 
47. , zdw 96 006 -

Maskowe
wypożycza Gwarna 17.

zd w 95 »394

Zioła lecznicze
przeciw chorobom płuc nerwów, 
żołądka, pęcherza, wątroby, he-

Dzierżawy
poszukuję średniej, dobrej, uro- ________ ___ _
dzajnej ziemi, przy wpłacie 25 inoroidomf obsYrukcji’Skrofułom 
tysięcy zł, rnoźe być także na błędnicy, artretyzmowi etc. Żą- 
1 oniorzu lub b. Kongresówce. — dajcie bezpłatnej broszury pou 
Agenci wykluczeni. — ł askawe czającej. Adres. Liszki — Apte- 
zgłoszenia do Kurjera zdw 95 717 ka. nw 7806

Młyn
wydzierżawię lub przyjme wspól­
nika z gotówka. Józef Górski.

rw 8 548
Frontowy „ , ...

lokal handlowy. Stary Ryneki^a<y' Pow- Poznan 
piętro, urządzeniem odstąpię za­
raz. Inforniacyj: Aleksandrów,
Wielka 15, godzina 12—6. 

zdwp 95 812
OSOBISTE

Marysi
JjtUTO na imieniny sprawi radość pier-

dwupokojowe z telefonem w cen- ścień, kolczyki, zegarek itd. Ceny 
trum za zwrotem kosztów reno- ¡20 do 106 zl, ChwitkoWski, św.
wacji odstąpię. Oferty 

zdw 951
Kurjer Marcin 40. zdw 95 898

Czekam
poniedziałek 8. II.. eodż. 10 War- 

ubikacja na mniejszy warsztat szawianka. Aleje Marcinkowskie, 
lub inne cele i szopa. Wielkie,B°- ty,!!a sala. agronom.

Do wynajęciaŁadny
Mój wolny. Ul. Kręta 24. TT. 
Piętro, lewo. rw g 554

Garbary 39. w podwórzu, 
rw 8 531

zdw 96 051

21 ZGUBY

Najgustowniej
i najtaniej oprawia obrazy — 
Witold Leworski, Wroc'awska 
nr. 36. Pw 8678-5,21

Gramofony
i płyty poleca Brużdzifiski i S ka 
Aleje Marcinkowskiego 8 na I 
piętrze Wymiana starych płyt, 
naprawa mechanizmów telefon 
40-51. zdwp 90 455

Obiady
smaczne abonament Wielkie 
Garbary 18 wejście Woźna I! 
piętro, prawo. zdw 94 799

Maskowe
kostjumv wypożycza ..Janina" 
Górna Wilda 13. zdw 94 966

Poszukuję
• w'el<s?.ych nbikaeyj. 

fsbi.netu i poczekalni ewentl. z 
«uzKiein Zgłoszeni« Kurjer

zdw 95 307

„, Poszukuję
zl«nW'n n,le,.,meł'l°wanego i ta- 
diemic na lahoratorjum'»emłczne. Oferty Kurjer 
. zdw 95 702

Puszczykowie
M nnirJn- 81Q do małaU iWS7«%-'1In®binWanyCh We W,’l* 
le "fen? a m 'WT am¡- «Piesz- 
—Kurjera zdw 95 845

Pinłeoo“"’TO pokoju
kuj«U n>"4J"-rwW fentrum nosru- ¿^¿uerty Kurjer zdw 95 827

, Bez<tzietne
«1 í'¡W?„¡'Z"'<a _no,kojii próżne- 

śYy' 95 ki°; ku-

bezd.j., Małżeństwo 
kliwaneen P0RZ"l!|i.ie pokoju ntne- 
klisliotei p Powoczesne wygody,

zdw oąs,Vn,eV G.fppty
l„b telefon 52-82

Itineyo, Pokoju
■"Pełnie n<KvS,eiT0.' Plpktrycznnść

pego od inar- 
rjer zdw 95 751

Niemieckiego
lekcji poszukuje. Zgłoszenia Ko- 
rjer zdw 95 698——---------------<

Nauczycielka
dypl. przygotowuje do kia* 
wstępnych i niższych klas gitun. 
Zgłoszenia Kurjei zdw 94 922

Panów
do kompletu kurslstek
wyższej uczelni przyjmę
Baleimistrz Szczurek, kurs roz­
poczyna 5 2.. 4—7. Plac Wolno­
ści 14 a. 4—9. zdw 35 742

Korepetycje
energiczna i ar- mienie za rai po­
trzebne. I, II. i V. gimn., za 
ładny pokój męski z osobnem 
wejściem i światłem elektryea- 
tiein, bez pościeli. Oferty Kurjer 
zdw 95 772

Konwersacji 
francuskiej poszukuj«. Oferty 
Kurjer zdw 95 786

Korepetytorka
za pokój z utrzymaniem energicz­
na i sumienna do 2 dzieci 3 i 5 
klasa gimnazjum humanistyczne, 
zechce się zgłosić. Kurjer

zdw 95 887

Lekcyj
języka polskiego i angielskiego 
poszukuje dla ucznia III kl. gim­
nazjum. Zgłoszenia Kurjer

zdw 95 944

Stndent matematyki
doświadczony korepetytor udzife* 
ta matematyki i fizyki Łaskawe 
zgłoszenia Kurjer zdw 96 060

Niemieckiego
francuskiego

udziela tanio. Oferty Kurjer 
rw 8 534

25 MUZYKA

Lekcy]
gry fortepianowej udzielam. Wa­
ły Zygmunta Augusta 1 II., pra­
wa. zdw 95 831

Pianino
krzyżowe do wynajęcia. Zgłosze­
nia Kurjer zdw 95 794

Bal
— owe. nowoczesne 1 humory­
styczne zespoły orkiestrowe do* 
starcza tylko Guziński. Alejo 
Marcinkowskiego 28 teł 3927. — 
Nowoczesne instrumenty. Naj­
modniejsze szlagierv! Wszędzie 
powodzenie! Setki poważnych re~ 

ł»e-
po wodzenie! Setki poważnych 
ferencyj i podziękowań. Tern 
ramentf Humor! Wery
Śpiew!

rwa:
zdw 95 991

27 SZJK' PRACY *"3Poznam
panienkę, bezdzietną wdówkę do ,, . ... ji- _ ...lat 25, ładną gospodarna niższe- ! >glo»zenia dc 30 słów dla perzu- 
go wżróśtu, tęgiej, podstawuej
figurze, cel matlymunjćińy.
Oferty Kurjer zdw 95 739

ldiczamy po iedticj trzeciej cenie 
drobnych

Który
szlachetny pan. rzemieślnik, po­
zna szatynkę lat 33 celem ożen­
ku. przyjtnie ojcostwo dziecka 
Posiadani 2 000 zl. Tylko poważ­
ne oferty do Kurjera zdw 95 940

w Średnim ____
sade wyre< zycielki 
nie starszej osoby 
dziećmi zna szycie. 
Kuijet zdw 92 583

Osoba
wieku orzyjmie 

Diekjtfn-
jmie w> 
■tarn«-wa­

za Jm te 
Zełoszeuia

2< NAUKA

Kursy stenografji
ma na maszynach Kanpisania na uiaszynac 

1, II. piętro

2
taka 

zdw S9 321-

Szkoła tańców 
Stelli Kledeckiej

Pocztowa 29. telefon 33 29. 
Pw 8 342-1,13

Szkoła tańców 
Antoszewskiego

Zielona 3. Pw 8 354 2,29

Panienka
z liceum i szkoła handlowa po= 
szukuje posady jako początkują­
ca biurowa. Oferty Kurjer

zdw 95 633

Panienka
zdrowa znająca dobre szycia, 
haft, prasowanie sztywnej bie­
lizny, szuka zaraz lub później po­
sady do dzieci lub innej. Miej­
scowość obojętna. Oferty Kurjet 
zdw 95 550

Resztówkę
ślicznie położoną, obszerny dwo­
rek w dużym parku, telefon, szo­
sa w miejscu, blisko miasta, ca. 
75 mórg ziemi. 1 kilometr, wl. 
poiowapie wydzierżawię. Objęcie 
15 tysięcy. resz’4> według ugody. 
Zgłoszenia do Kurjera Poznań­
skiego zdw 95 728

Gościniec
6 nbikaeyj. salka z urządzeniem, 
wydzierżawię. 1.000 zl kaucji. — 
piękna okolica. St. Jachiiniak, 
Orzechowo, powiat Września.

zdw 95 745

Plac
biuro, wielkie składnice, stainie, 
garaże oddam. Czarnecki, Rataj­
czaka 13. zdw 95 923

Francuskiego
konwersacja, gramatyka, litera­
tura. udziela panienka z dyplo- 
tneiu zagranicznym uczenicom i 
paniom. Zgloszetbn Kurjer

zdw 95 770

Piekarni
poszukuję celem dzierżawy lub 
kupna od właściciela. Zgłoszenia 
z warunkami Kurjer nw 7898.

'.Men!,- PoMn 
flei« ^a?kinKęnLeiicierP nafrW- ¡J Panna Poszuku-
““W. Öfe^ü^'i« ‘«kcji 

~~----------zdw 95 788

Dobrze
prosperujący interes zbożowy, 
parową piekarnią, wraz ze skla- 
dćm koloidalnym korzystnie wy­
dzierżawię tylko poważnym re- 
flektantom z kapitałem. Oferty 
Kurjer Pozn. zdw 95 908

u«ędnlk
.... -w'«k.11 Poszukuje

pol-ńt,7r,i"'«wo Iimeblc *9lie» Ort*0.Poście,Zg^ncia
*“‘^¡930 XnWSMKttrjer*

Rękawiczki
skórkowe i bronzowe. ciepła pod­
szewka, zgubiono na Nowej. — 
Uczciwego znalazcę wynagrodzę. 
Kalawska. Jackowskiego 25.

' zdw 95 735

Colecony,
. m. oko

List
m. około godziny 12 na ooczcie 

I w paczkami, dla posiadacza 
bez wartości, proszę oddać za 
wynagrodzeniem Kurjera 

zdw 95 733

Znaleziono
zloty pierścionek. Adres wakaże 
Kurjer zdw 95 784

Znaleziono
zegarek damski - odebrać 
niary, Stanisława 9.

jw 3307

Wl-

Zaginął
pies, rodzaj wyż'a. grzbiet czar­
ny. łeb i nogi żółte (gryfon an­
gielski podpalany), numer znacz­
ka podatkowego 3309. Uprasza 
sie o odprowadzenie za wynagro 
dzeniem. Ogrodowa 10. Piechoc 
ka. zdw 96 064

21 ROZMAITE

Wszelkie
reparacje zegarków oraz napra­
wy wszelkiej biżuteri wykonuje 
sumiennie tanio firma F Tar 
kowska Plac Wolności 11 (pod 
filarami) Pw 4941

Czystopis
Wjazdowa 10 zdzDo

wydzierżawienia piekarnie ze 
składem w powiatowetn mieście IŁOIOCje, OuISuy Weselne 
na prowincji, w pełnym biegu <>d 3 złotych do najwykwintniej- 
przy najlepiej położonej ruchliwej szych dostarczamy Zamówienia 
ulicy zaraz z powodu choroby do' Kursy Gospodarcao Zawodowe 
objęcia potrzeba 7.060 zl. Kask, iśw Marcin 69 Tamże obiady w 
zgłoszenia do Kurjera Poauań-1 stolo waż od slotych 1,60 do &50. 
akie«o ad w OS 933 s »* 7003

93077

Maskowe
kostjumy wypożyczę. Niegolew- 
skich 10, III. zdw 95 935/6

Piotra Mikołajczaka 
szkoła tańców 
Pocztowa 29, I.

We wtorek 4 2 30 rozpoczynam 
kursy dla pocantkujacych prymat 
ny i wieczorny. Udzielam lekcyj 
osobnych. zd w 94 964

Panienka
inteligentna lat dwadzieścia «ra­
ka posady do dzieci miejscowość 
obojętna. Zgłoszenia do Kurje­
ra Poznańskiego zdw 95187

Który
z JWPanów Mecenasów Adwo­
katów bogatych, z szlachetnych Analelskieao
Filantropów, przeprowadziłby towarzyskie komnlety” nney.tkt
biednej osobie sprawę trudna. Jon
bezinteresownie imiona. Konwersacja towarzyska, korę-leżńilb, ja Ó laska we zg"osze- ®?<’nde'“'ja referaty tea party,
tria upraszam najuprzejmiej ¿o 8JEykki po
Kurjera zdw 95 697 •»^astze przyjme parę osóbkurjera zaw do 6U7 Spieszne oferty Kurjer zdw 95 676

Panienka
poszukuje posady jako służaca do 
wszystkiego z gotowaniem naj­
chętniej do dwojga osób. Zgło­
szenia Kurjer zdw 95 193

Dwie siostry
poszukuj# posady jako panienki 
do dzieci Oferty proszę nade­
słać Lwówek. A. Garezarek.

zdw 95 204

Uskuteczniam
wszelkie zwózki samochodem cię­
żarowym. Zgłoszenia- ul. Jeżyc- 
ka 16. telefon 6598. zdw 95 754

Chłopczyka
8 miesięcznego oddam na własne. 
Adres wakaże Kurjer zdw 95 769

Obiady
kresowe, pierwszorzędne produk­
ty. Kantaka 8/0. III. piętro.

zdw 95 787

Nadzory
sadowe przygotowuję, ugody, li­
kwidację, sanację przedsiębiorstw 
przeprowadzam, bilanse ustalam. 
Prima referencje. — Absolutna 
dyskrecja. Kurjer zdw 95 931

Tapicer
Lewicki, Kwiatowa 13 naprawia 
materace 3,— leżanki 4,—

zdw 95 929

Obiady
smaczne, tanie Gwarna 8, III. 

zdw 95 933

Maskowe
kostjumy wypożyczam. Pólwiej- 
ska 6, II.. lewo. zdw 95 956

Zarobek w domn
osiągniesz z kursu prasowania 
sztywnej bielizny utatwionem 
sposobem w 10—15 'akcjach 
Dzienny kurs zawodowy 25 00 zl. 
wieczorowy 10.09 zl Zapisy Kur 

Gospodarrzo-Zawodowe Sw

Samodzielna
korespondentka polsko niemiec­
ko - francuska piszaca biegle na 
maszynie z stenografia polsko- 
niemiecka iicea'npin wykształce­
niem i dłuższa oraktyka poszuko- 
ie posady Ofer’v Kurjer

zdw 95 339

Marcin 69 np 7 660

Tańców
rekordowa szybkość

przed balem I lekcja 8 tańce wy 
uczą orof Wituszkowski Skar-

Bieliznę
damska, męska pościelową przyj­
muje do szyc;s : znaczenia mo­
nogramów. wszywania koronek 
okrętka. Niegolewskich 5. III., 
lewo. zdw 94 67®

bowa 14 Pw 8673 4 86

Knrsy
stenografji polskiej niemieckiej. 
Pisania na maszynach księgowość 
rozpoczynani 4 lutego. Tyran- 
Zaworska Strzelecka 33.

zdw 93 888 9

Tani knrs tańców
Opaliński. Mielżyńskiego 1. tl.. 
6.30—9.00. zdw 94 109

Vala Jennings
przyjmuje wpisy do nowo orga 
nizujacycb się zespołów Tańce 
najnowsze Lekcje orywaine Ra 
tajczaka 29 111 dw 3 886

Najpiękniejsze
Najoryginalniejsze

kostjumy maskowe wypożycza 
jedynie H.Fó»nina^. ^Fredry 8»

Nauczyciel"
wychowawca

specjalista od trudnych do pro­
wadzenia chłopców udziela kore-

Krawcowa
szuka pracy w dom pięć złotych 
dziennie. Oferty Kurjer
 zdw 95 905

Posługaczka
z dobrem gotowaniem szuka po­
sługi. Zgłoszenia Kurjer

 zdw 95 914

Dziewczyna
z gotowaniem, praniem, prasowa­
niem do wszystkiego szuka posa­
dy od 1. 2. Oferty Kurjer 
_____ zdw 9» 948

Dziewczyna
x dobrej rodziny poszukuje posa» 
dy do wszystkiego bez irotowania. 
Oferty K u r je r zd w 95 963

Dziewczyna
sumienną, samodzielna w pracy i 
gotowaniu, z długoletniemu świa»



BOI
Ki

Posługaczka
iszukuje posługi zaraz. Oferty 
urjer zdw 95997 _______

Młoda
panienki szuka od 1. 2. lub póź­
niej posady do dzieci. Oferty Ko- 
rjer zdw 95 998

Panienka
wykszt 7 gimn szuka odpowied 
niego zajęcia Oferty Kurjer Po­
znański zdw 94 023

Młodsza
książkową stenotypistka z śred 
niem wykształceniem dwuleinia 
praktyka obeznana z wszelkiemi 
czynnościami biuroweiui poszu­
kuje posady od 15. 2. lub 1. 3 
Zgłoszenia „Par", Aleje Marcin­
kowskiego 11. pod 53.150.

Pw 8 850-53.150
Biuralistka

z 6 letnia praktyka w biurach 
adwokackich poszukuje posady 
zaraz. O.ferty Kurjer rw 8 223

Cukiernik
młodszy poszukuje posady od 15. 
2. Łaskawe zgłoszenia do Kurje 
ra zd w 96 037

Dziewczyna
poszukuje posady do lekich prac 
domowych. Oferty Kurjer

zdw 95 739
Szofer

« kilkoletnia praktyka poszuku 
je zaraz posady Zgłoszenia Ku­
rjer zdw 96 020

1 WIECE
OŁTARZOWE

NMTANM
FGFRAAl^
POZMAI»¿ WIELKA H

tí /«<»/»>!-

Praczka
«kuratna. z dobremi poleceniami, 
szuka prania poza domem. Ofer 
ty do Kurjera zdw 96 025

Syn
uczciwych rodziców poszukuje 
nauki jako krawiec z utrzvma 
łiiern. Oferty Kurjer zdw 96 044

Panna
inteligentna, zna.iaca maszynę, 
poszukuje posady biurowej lub 
kasjerki. Referencje, skromne 
■wymacania Łaskawe zg'oszenia 
Drogeria Jeżycka. D. Milbert. 
Kraszewskiego 11. od 1—4.

zd w 96 056

Rflfmłarka
«(zielna poszukuje stałej posady 
naraz lub od 15. II. Oferty do 
Kurjera zdw 96 063

Ogrodnik
Hat 25. 6 lat praktyki, obeznany 
cięciu drzew, owocowych, hodowli 
kwiatów i jarzyn pod szkłem, 
ipo&zukuje posadv Oferty Kurjer 

zd w 96 069

Panienka
« lepszego domu, z ukończeniem 
sześć klas gimn szuka odpowied 
niej posady. Oferty Kurjer

zdw 98 062
Potrzebna

bufetowa zaraz do obs'ugi gości. 
Kawiarnia. Sw. Wojciech 14-15. 

zdw 96 083

Szofer - monter
z dobremi Świadectwami i polece 
niami szuka posady zaraz wzgled 
nie później. Oferty Kurjer

zdw 95 281
Młodszy

pomocnik biurowy przyjmie po 
sadę zaraz Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdw 95 262

Maniknrzystka
w dom szuka nosady. Oferty Ku­
rjer zdw 94 905

Szofer mechanik
Poznańczyk. inteligentny lat 26. 
dobry fachowiec, kilka lat prak­
tyki warsztatowej w naprawach 
silników i w prowadzeniu elek 
trowni małej. Przy szofera!wie 
może pe’nić funkcje inkasenta 
wojażera. magazyniera, kontro 
lera. biuralisty i t. p.. szuka po­
sady zaraz lub później, obojętnie 
gdzie. Łaskawe oferty zdw 95 579

Posługaczka
sumienna i czysta poszukuje po­
sady zaraz, ł askawe oferty do 
Kurjera zdw 95 881

Krawcowa
dzielna poszukuje pracy poza do­
mem. Oferty Kurjer zdw 95 864

Dziewczyna
z prowincji z dobremi świadect­
wami. poszukuje posady zaraz.— 
Oferty do Kurjera zdw 95 888

Młody
kucharz poszukuje pracy miejsco­
wość obojętna. Oferty Kurjer

zdw 95 891

Służąca
przychodnia na cały dzień przyj- 
tnie zaraz posadę lub jako posłu- 
gaczka. Oferty Kurjer

zdw 95 708
Służąca

lat 19, z dobremi świadectwami, mieszkanie 4 
praniem i gotowaniem poszukuje . . , . -A- KU“”*“

zdw 95 764
Sekretarz

adwokacki, miody, z dobrem 
Świadectwem, obeznany z książ­
ko wościa. poszukuje posady u 
adwokata lub w wiekszem przed­
siębiorstwie handlowem. Oferty 
Kurjer zdw 95 848 __

28 WOLNE MIEJSCA

Służąca
polecona z gotowaniem i pra 
niem natychmiast potrzebna 
Zgłoszenia Marszałka Focha 4,

Pw
miedzy eodz. 

9 057 5.134
4-7.

• Dziewczyna
do wszelkiej pracy domowej po 
trzebna Mróz Ratajczaka 20.

zd w 96 028 ___

Dwie fryzjerki
dzielne potrzebne. Marszałka Fo 
cha 36 zdw 95 457

Orędownik Wielkopolski 1 Q7Q
powstał już w roku J-W * V/

Dlaczego ?« przetrwał wiele innych pism.

Od samego początku istnienia swego służył wier­
nie sprawie narodu polskiego i bronił wiarv kato­
lickiej, bez oglądania się na powstające trudności 

i przeszkody.

Żydów i Niemców
tych największych szkodników polskości i katoli­
cyzmu. stale zwalczał i zwalezaó będzie zawsze, bo 
gospodarzami Polski moną być jedynie Polacy. 
„Orędownik Wielkopolski“ jest rzeczywiście ową 
podporą moralną w każdym polskim domu, dla­
tego też posiada z nośród wszystkich dzienników 
ludowych w Poznanm ’ na prowincji najwyższy
nakład, co wykaże każdemu zainteresowanemu 
Główna Książka Nakładowa, wyłożona w Centrali, 

św. Marcinie 70.
Panowie Kupcy i Przemysłowcy niechaj w własnym 
interesie przyjtną powyższe do łaskawej wiadomości.

Posłnnaczka
szuka zajęcia. Oferty Kurjeir 

zdw 95 682
Dziewczyna

poszukuje posady do wszystkie­
go. Oferty Kurjer zdw 95 710

Szofer-ślnsarz
żonaty, z ukończona wojskowo­
ścią, kurs mech., 5 letnia prak­
tyka, najchętniej w majatku lub 
w dużem przedsiębiorstwie po­

sad y. Zg"azukuje posad. . 
Kurjera zdw 96 705

Krawcowa
poszukuje pracyzdolna

dom. Oferty Kurjer zdw

Młynarza
zastępcy właściciela z kaucja na 
dobra pracę i pensję poszukuje 
do młyna z turbina wodna i mo­
torem. Zgłoszenia z podaniem 
posiadanej gotówki i wymaganej 
pensji do Kurjera zdw 96 079

Pannę
która pracowała w kaw!arni lub 
restauracji przyjmie do pracy 
kuchni i obsługi gości Kawiar 
nia Paryżanka" Grodzisk ul. 
Szeroka 27 zdw 96 054

Chłopiec
do posyłek inteligentny może się 
zgłosić Febauto. Dąbrowskiego

zdw 96 (

Chłopiec15 letni potrzel.n» j. , . 
Bracia Dawidowa,, i,-’0 
__________zdw 95 13« *rii' ił.

Służąca
potrzebna. Lakowa i i... 
_________ tdw_95 847 U

2 fotografistkr-^
w (Iaborantki) na dobrze 

stale posady zaraz polrr.t. 
Zgłoszenia do F j HenJ'"11' - 
Gwarna 20 skład pani.™ ’ u1«» 
_________zd w 95 498 ni' ,

Studentka
udzieli lekcyj w zakresie gimna­
zjum. Oferty Kurjer

zdw 95 534
Poszukuję

panny do «prtedaży towarów 
krótkich na targach w Poznani« 
mała kaucja konieczna Zgłoszę 
nia Knrjer rw_* 541-2_________

Ucznia
syna porządnych rodziców przyj­
mie w naukę mistrz, stolarski Ro­
man Pawlowski. Poznań. Sło­
wackiego 22.________ zdw 95 iri2

Dzielna
ekspedientka znajaca .... 
trzebna od 15 2. ZgHaSc’ 52 
Wiśniewski. Stary ńJiSi 
wchód z Wronieckiej ’"ek »I

______zdw 95 785'
Poszukuję

dziewczyny do dziecka 
zaraz. Zgłoszenia do KuH*'*'’

_______ zdw 95 776 Uf)"ł
Poszukiwana— raz nauczycielka dla m., 

czyka la, 10 i dziewczynki i 0*- Oferty kierować ¿V", «•
Majątek Grabowo. 
strzębowo. Szymańska *

______  ad w 96 775

Foto-Express
telefon 67-46. __zdw 95 727

Zdolna
retuszerka potrzebna
press. Bukowska 17 a. zdw 95 726

Technik budowlany
biegły w rozliczaniu kosz.toryso- 
waniu i projektowaniu. potrzeb­
ny zaraz. Zgłoszenia z odnisem 
świadectw i podaniem wynagro­
dzenia przyjmuje - Telesfor 
Schmidt, budowniczy w Środzie. 
Wielkopolska °

Panienka
ffreblanka' do 2 chłopców. 4 i 
łat. na 3 godziny popołudniowe. 
Oferty Kurjer zdw 95 721____

Eksnedienta- 
magazyniera 

sumiennego, trzeźwego z dobre­
mi referencjami, na samodzielne 
stanowisko poszukuje przedsię­
biorstwo przemysłowo-handlowe 
w Poznaniu. Kaucja wymagana.
Oferty Kurjer zdw 95 691
Zarobisz jeszcze dzisiaj
Przyjme agentów (ki) na artykuł 
tani, pokunny Aleje Marcinkow­
skiego 16. ITT., pr. zdw 95 763

Kelnerka
potrzebna zaraz. Adres w Ku­
rierze zdw 95 761 _______

Panienka
łat 15—16 może ni» »pln.iA ® skladii cukierków. Górna“?»,u

Ekspedientkę
dzielna poszukuję zaraz. Wlo- 
darczak. Półwieist-a 3. rzeźnictwo 

zdw 95 756

nr. 42. tdw tu jj
Posługaczka

uczciwa przed południem noto.. 
mao Wyspiańskiego 18 

lewo.______ ________JLdw»M(
Pianista

Pianitska potrzebny ,.ri,
^¿°iaZ7n'e Marcinl'ow,ki. 
lawia l.---- zdw 95H6i

Szofer
inkasent do samochodu t rotSw 
ka 1—1 ¿00 zł zaraz potrzeba» * 
Oferty Ku.jcr zdw 95 887

Młodsza ~ 
kobieta, która czysto sprzs,« n- 
koję potrzebna na przed po|ft 
me. Fredry 4 II. zdwOSra
i >•••••••••••••••••««

Mask owe
kostjumy

wypożyczam. Wielki 
wybór.

Pawlikowska,
Poznań, ni. Woźna 15

rw mazu—•♦•••••••••ęęemi
Służąca

z dobremi świadectwami pot, 
bna „Konkurencja" ul. Grobla 
róg Mostowej. zdw 95 976

oírte

Panienka
do lepszego składu (około 16 let­
nia) jako uczcnica potrzebna. — 
Warunek konieczny: doskonal# 
naniięć. domyślność i spostrze­
gawczość. Odnis świadectw gim­
nazjalnych i życiorys Kurjer

zdw 95 755

Chłopiec
14 letni do bufetu potrzebny u- 
raz Kino Colosseum. Sw M>r- 
cin._______ ____ zdw 951)45

Praczka
potrzebna. Adamska, Łąkowz 8. 

zdw 95 947Kucharka
oza umiejąca dobrze gotować, wypie­

kać i prasować, potrzebna do bez 
dzietnego małżeństwa w mąłem 
mieście (dom lekarza). Pokojowa 
także na miejscu. Oferty Ku­
rjer zdw 95 189

696
Służąca

do wszystkiego z gotowaniem 
szuka posady od 1. 2. Oferty 
Kurjer zdw 95 781

Małżeństwo
bezdzietne poszukuje posady, maź 
szofer-słuźacy. żona kucharka, 
ewentł. pokojowa z szyciem zaraz 

głoszenia do,lub później także na majątku. —
Oferty Kurjer zdw 95 789

’świece gromniczne
poleca po znanych tanich cenach
CENTRALNA DROGERJA

J. CZEPCZYŃSKI
Hart. Poznań, Stary Rynek 8. Detal. 

Telefony « 33-15, 33-24, 32-38, 31-15.

Rw 8 861 2-5.28 9
Panna ! Panna

do przyjęć u lekarza, inteligent- starsza z tadnem, czytelnem pi 
na, przyjmie posadę. Oferty Ku- srnem szuka zajęcia, również ja . ----- - . . ------dykrjer zdw 98 701

Stenotypistka
młodsza, znająca dokładni® 
nografję
maszynac... „---------- .. .
ras. Łaskawe zgłoszenia Kurjer 
zdw 95 687

Akwizytorzy
do lekkiej akwizycj- potrzebo- 
P'»cza,kujących pouczamy śpią 
deckich 30 II 4- 7 Kw 1479

Służącą
do wszystkiego potrzebna zaraz. 
Zgłoszenia: Marszalka Focha 98, 
TI. piętro, prawo. zdw 95 805

Dziewczvna
dobrze polecona, czysta, dobrem 
gotowaniem potrzebna zaraz. — 
Kubska. Mickiewicza 17.

zdw 95 850

Pomocnik
fryzjerski na wypomóżkę mote 
się zgłosić. Kościelna U.

zdw 95 987

ko biegła stenotypistka pod dyk­
tando. Oferty Kurjer zdw 95 776

ste- Gospodyni
polska, oraz pisanie na'młoda poszukuje posady w Po- 
li, poszukuje posady za- znaniu. Oferty Kurjer zdw 95 843

Podróżujący
bardzo dobrze zaprowadzony w 
województwie poznańskiem. a 
branży czekolad i cukierków, po­
szukuje posady. — Złożę kaucji 4 
tysiące. Oferty Kurjer

zdw 95 149
Praczka

uczciwa szuka prania. Wodna 27. 
parter, Latnpnsiak. __ zdw 95 685

Książkowa
znająca kasowość, maszynę oraz 
stenografie, zmieni posadę. Ofer­
ty Kurjer zdw 95 743 ________

Posługaczka
poszukuje posługi zaras. Oferty 
do Kurjera zdw 96 741

Emeryt
1st 48, szuka pracy. Oferty Ku­
rier zdw 98 750 ___________

Osoba
starsza, inteligentna, — znająca 
kuchnię, zaprawy, gospodarstwo 
domowe i szycie poszukuje posa­
dy od l. 2. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdw 95 820

Dla
siostry szukam posady do dziecka 
i lekkich prac domowych, zna 
również haftowanie. Oferty Ku­
rjer zdw 95 823 ______ _______

Fryzjerka
dzielna może się zaraz zgłosić. — 
M. Kunik. Wodzisław. G./Śląsk, 
ul. Piłsudskiego 1 zdw 84 744 

Czeladnika 
młynarskiego 

dzielnego poszukuję. Oferty w 
języku niemieckim z podaniem 
wymaganej pensji przy wolnem
utrzymaniu do Kuriera 

zd w 96 035
Młodsza

uczenie# do krawiectwa na rok 
potrzebna zaraz Kozia 5, III.

zd w 95 695
Posługaczka

starsza na cały dzień do wszyst 
kiego z gotowaniem potrzebna. 
Wrocławska 30 TT lewa.

zdw 96 043
Ekspedjentka

z branży rzeźnicltiej potrzebna. 
Michalska. Wroniecka 3.

rw 8 536
Dzielny

pomocnik fryzjerski potrzebny za­
raz. St Galas. Września.

rw 8 543
Potrzebna

dziewczyna do wszystkiego zaraz. 
Małejki 2, parter, prawo.

zdw 98 678
Służąca

z gotowaniem może sie zgłosić. — 
A. Kozia. Pół wiejski, 5,
________zdw 96 074 __________

Pomocnik
fryzjerski ondulator n® stała po­
sadę od 1. 3. potrzebny. Piechoc­
ki, Chodzież. Warunki podać.

zdw 95 766

Malarz
specjalista na figury woskowe, 
który już pracował w podobnym

Ekspedientka
lees tylko z kilkoletnia praktyką 
w rzeźuictwie. pilna i sumienni. 
Fr. Ni klasie wieź Wrocławska 37.

zdw 95 996 ____ _
Fryzjer

........- ■ . . , _ pomocnik potrzebny.zawodzie, może się zgłosić. Pra- skg Kotliński __zdw 96002
cownia rzeźbiarska Piekary 13 b. I—' — , ,

zdw 95 839 Chłopiecn.łnw..« ćo posyłek potrzebny SkarbowiDziewczę ł^ sk|a4. zdw 96011
sprytne inteligentne do posyłek, Clnżara
zaraz potrzebne. Zgłoszenia sobo-3—5 „Omega", ul. Ratajczaka młodsza potrzebna blacnowiajo

zdw 95 946 wa Focha 41 zdw 96 02J

Kawa słodowa

dla dziecka najzdrowszy napob

Humor zagraniczny

Służąca
uczciwa początkująca do wszyst­
kich prac domowych lub do dzie­
ci, szuka posady od l. 2. Oferty 
Kurjer zdw 95 901

Dziewczyna
zdrowa czysta do wszystkiego 
potrzebna zaraz. Św: Marcin 5, 
III, piętro, prawo. _ zdw 96 022 To, że w lakiem położeniu się znalazłem, mwdilfr

«aro żonie.Posługaczka
potrzeba®. Schuhs. Mai® Gar-1. . . 
bary & , Sdw 95 980J6J «om®-

Wspaniałe, dam wam-50 groszy, lecz pokażii was mO*

Przedpłata datku,Tilustr. „Jlustracja Poznańska" l mówmy ¡sportowe w ro-
-------------- "■ ......... . znaniu ' - eksped. sl 4.00. w agencjach w mieście, zł 4.50. z odnoszeniem

Poznaniu »1 4.70. a odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem miesięczni# al. «¡94 
zł 14.80, pod opaską w Polsce zł 9.00. pod opaską w innych krajach li U.0®. •»noiibAw □nnwnrluu-utt «ił« Dr3L<*sy,kó<i W BAKlAdZS©. BtrajKÓW fi L,

. za aha wydania razem włącznie tygodniowego da>- 
,Jlustracja Poznańskai Nowiny, Sportowej w P®- 

..... znaniu ' -ekep - - -
do domu _ -kwartalnie zł, 14.80, pod opaską w rolsce n poo opassą w lunycu sr»,«v» »■ j.»,-™.
W razie wypadków spowodowanych silą wyższa, przeszkód w zakładzte._strajków i L J>„ 
wydawn. nie/odpowiada za dostarczenie pisma a abonenta me “ -- - - -
aiedoetarczonych numerów lub odszkodowania.h numerów lup odszkodowania.

Telefony do Redakcji i Administracji: 4461,

nie mają prawa domagania sie

CirrłncyPnia “« stronie ft-łamowej 30 gr. na stronie 4-łąmoweJ PJ** “.¡€ drugie! '-‘'SJiOSZerim redakcyjnego 75 gr. na stronie czwartej 120 gr. •}“, nul1™-
'i" 11 150 gr. przed wiadomościami potoczneini ¿40 gr ““ ni. jo wpi*

Ogłoszenia skomplikowane oraz a zastrzeżeniem miejsca 20% nadw/yzki. u&°, .tr6ia 4“ wy 
ma porannego przyjmujemy do gods. 18,30 w nagłych wypadkach do godz. « nr„i.ne ogłoszę- 
dania wieczornego do gods. 10, w dni przedświąt. do godz. 9 przed połuan. u zesm«'e® 
nia alowo napisowe (tłuste) 30 gr. każde dalsze słowo 20 gr. Za różnice mię ,o(jpoWia(ia 
a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matrycowania wydawnictwo

niedziele, święta i nocą tylko 1476 i 3524. — P. K. O. Fotnań, nr. '¿OCJjlit.
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